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W.Brytania-Polska
i Europa Wschodnia
(Korespondencja wł. „Polski Zachodniej".)

Londyn, w marcu.
Równocześnie z zaproszeniem min. J.

Uecka do Londynu i podkreślaniem w ko­
tach politycznych nad Tamizą kluczowej
loli Polski w Iiuropic Wschodniej, podej­
ffiajf Londyn % dyplomatyczną aktywność,
iuóra ma na celu dals/c zacieśnienie węzłów
cospodarczych miedzy Wielką Brytan;.­}i
Polska., jako też powiększenie ol>rotów z
rynkami południowo-wschodniej Luropy.
TU przypomnieć należy świeżą misje, lorda
Scmpila, który bawił ostatnio w Rumunii
w EWiązku z projektowaną konstrukcją no­
s ego portu na północ od Con.\tancy. Z po­
Ciątku port ten będzie miał głównie znacze­
ri< handlowe, jednakże w kołach eksper­
tów bierze się pod uwagę możliwości użycia
projektowanego portu, jako ważnej bazy na
Morzu Czarnym.

Anglicy oceniają ostrożnie obecną sytua­
»ię europejską, jako „na pól drogi między
pokojem i wojną" a odzwicrciadleniem na­
strojów, jaki; żywi W. Brytania, ;:st rckor-J
oowy budżet flotowy, który w r. 1939'­)')

"1

wyóoMĆ będzie blisko cztery miliardy zło­
tydi (15-4 mil. funtów), a zatem więcej, niż
kiedykolwiek w czasie pokoju! W istocie
rzeczy zbrojenia morskie Wielkiej Brytanii
osiągnęły obecnie punkt kulminacyjny. Nie­
mal każdego tygodnia wodują Anglicy na
twych stoczniach nowe jednostki wojennej
floty, a program tegoroczny przewiduje
dwa nowe 40 tysięcy tonowe pancerniki i
uzupełnienie luk, jnkic stanowił we flocie
brytyjskiej brak małych jednostek przezna­
czonych do walki z łodziami podwodnymi,
jako bronią i.ajbardzicj zagrażającą flocie
handlowej.

W budowie znajdują się na stoczniach
brytyjskich 16 kontr-torpcJowców nowego
typu, a na potrzeby wojenne oddany ma
być nawet nowy jacht królewski (w miejsce
cawucgo jachtu „Victoria and Albert"),
1 tory w razie konfliktu zbrojnego zamie­
rzony będzie r.a okręt szpitalny.

w związku z obecną sytuacją europej­
>ką przeprowadziliśmy rozmowę z laurea­
tem nagrody pokojowej Nobla — lordem
Cecilem. Poruszyliśmy na wstępie rozmo­
wy szanse pokoju europejskiego.

— Nic wiem — mówił lord Cecil —
lakie są zamiary poszczególnych rządów
•.uropejskich, mogę jednak powiedzieć jed­
na lub dwie rzeczy: po pierwsze, jeśli w bli­
skim czasie nie podejmie się kroków kon­
*truktywnvch w celu odbudowy współpra­ ;u. W Wielkiej Brytanii — mówił laureat
cv międzynarodowej, to nie widzę możno- nagrody pokojowej Nobla — widoczne są
ki uniknięcia poważnej europejskiej wojny, oznaki, iż opinia publiczna skłania się ku
Nic jednak nie wskazuje na akcję w kierun- poglądom wyżej wyłuszczonym.
i-u np. przywrócenia prestiżu Lidze, lubi Anglia — kontynuował lord Cecil —
itworzenia w jej miejsce nowego mechaniz- j n:e może oddzielać się od Europy, jest dziś
mu. Po drugie — kontynuował lord Cccii bowiem włączona do kontynentu, a wypad­
— nie sadzę, by wojna europejska wybuch-' ki, które zdarzą się na kontynencie europej­
nęła już w tym roku a to z różnych przy- skim, muszą ją dotknąć. Wielka Brytania
:/.yn, w pierwszym jednak rzędzie dlatego, ' jest związaną z losami Europy, w interesie
iż nikt nic pragnie tej wojny w tym roku. brytyjskim leży zapewnić pokój nie tylko
Wydaje mi się — mówił dalej lord Cecil —I W. Brytanii, lecz Europie.
i/ zorganizowana współpraca międzynaro- | Poruszyliśmy w rozmowie z lordem Ce­
>'owa na rzecz pokoju może zapobiec wy- cilcm dążenia Polski do pokoju i wspólpra­
l uchowi pożaru europejskiego. Nie wierzę cy międzynarodowej.
-— podkreślił lord — w stuprocentowy pa-1 — Pobka — mówił laureat nagrody po­
cyfizm, który dziś uważam za utopię, nato- kojowej Nobla — jest wielkim narodem i
miast sądzę, iż obowiązkiem wszystkich na- najmuje dziś bardzo ważną pozycję na kon­
lodów jest podjęcie, póki jeszcze czas, pra- tynencie. W ręku Polski leży możność za­
» dziwych wysiłków, aby stworzyć efekty- decydowania o przyszłości Europy To jest
ttny instrument współpracy na rzecz poko- pewnik C. El.

Gafencu w Warszawie

WARSZAWA. Przybył do Polski z ofi­
cjalna wizyta rumuński minister rpraw za­
granicznych p. Gaiencu z małżonką.

O godz. 10 rano na dworcu wschodnim,
przybranym flagami o barwach narodowych
rumuńskich i polskich, nastąpiło powitanie
p. ministra Gafencu i jego małżonki w sto­
licy Polstti.

P. ministra spraw zagr. Rumunii witali:
minister spraw zagranicznych J. Beck z mał­
żonką, podsekretarz stanu w M S. Z. Szem­
bek, prezydent miasta St. Starzyński, woje­
woda Jaroszewicz, dyrektor gabinetu min,
spr. zagr. Michał Łubieński itd.

Gcfmtu, minister s-praw zajr.

Na powitanie przybył ambasador Rumu­
nii p, FranassoTici z małżonicą w otoczeniu
członków ambasady, przedstawiciele komi­
tetu porozumienia prasowego polsko-rumuń­
skiego z prezesem związku dziennikarzy
polskich Ścieżyńskim, towarzystwa- polsko­
rumuńskiego z prof. Sierpińskim oraz izby
handlowej polsko-rumuń;kiej z prezesem
Iwanowskim i dyr. Zbyszew^kim.

W czasie powitania p. J. Beckowa ofia­
rowała pani Gafencu wiązankę róż.

W związku z przybyciem do Polski mini­
stra spraw zagranicznych p. Gafencu, przy­
była jednocześnie do Warszawy delegacja
prasy rumuńskiej z szefem biura prasowego

ZAOLZI ANSK IE
MEBLE STALOWE

TT\TM

ZAKŁADY MUCKE MELDER SP. AKT
ŁHYSZTAT »• it

NOWOCZESNE MEBLE

• ptfi3h*
PENSIONATÓW

SZPITALI

Skład i Wystawa
KATOWICE

ul. MielęcKiego — róg Mariackiej
paitei maa We iiictio

Tel. 333-09, S26-M

Gragu, dyrektorem egencji Rador Solacolu
oraz szereg przedstawicieli dzienników bu­

P. min. Gafencu ora;. |ego małżonka za- kareszteńskich.mieszkają w czasie swego pobytu w stolicy
w apartamentach pałacu Blanka.
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"
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Liczne odwiedziny Pań mile widziane. — Wstęp bezpłatny. (649)

Wicekról odmówił pośrednictwa
między Gandhim a maharadża Radżkotu

LONDYN. Z Radżkot donoszą, że po l Gandhi otrzymał odpowiedz maharadży
7 godzinach od chwili rozpoczęcia postu

Rumuński minister spraw zagranicznych
Gafencu złożył wizytą ministrowi spraw ra­
gi anicznyeh j. Beckowi, a następnie Panu
Prezesowi Rady Ministrów gen. Sławojowi
Składkowskiemu.

O godz. 12.10 min. Gafencu w towarzy­
stwie min, J. Becka i ambasadora Rumunii
FranassoTici złożył wizytą P. Marszałkowi
Polski Edwardowi Śmigłcmu-Rydzowi.

O godz. 13 minister Gafencu złożył wie­
niec na Grobie Nieznanego Żołnierza.*

WARSZAWA. W związku z przybyciem
do Polski ministra spraw zagranicznych p.
Gafencu przybyli jednocześnie do Warsza­
wy dziennikarze rumuńscy pp.: dyrektor
prasy i propagandy p. Jon Drągu, dyrektor
agencji Rador p. Solacolu, redaktor m. Gri­
gorescu („Timpul"), redaktor Paleologu
(„Romania"), red. Jonescu Vion („UniTer­

Radżkotu, odmawiającą wprowadzenia
,rządów demokratycznych w państwie
Kadżkot. Przyjaciele Mahatmy Gandhicgo, j JJr^Tf** VianuM(„Curerrtul") 7%d.

'
Vuipe

obawiający się o jego zdrowie, zwrócili się j 5Cu („Capitala").
do wicekróla Indii o rozjemstwo. Ze strony

'
urzędowej oświadczono jednakże, iż nic
jest zamierzona interwencja, ponieważ spór
ma charakter czysto osobisty pomiędzy
Gandhim a maharadżą.

NACOT
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GRATULACJE SZEFA O. Z. N .
WARSZAWA. W związku z wyborem nowe-I

Ko papieża Piusa XII szef Obom Zjednoczenia j
Narodowego gen. Stanisław Skwarczyński, prze­
słał na ręce JE ks. arcybiskupa Filipa Cortesi, |
nuncjusza apostolskiego w Warszawie, nastepu- |
jącą depesze gratulacyjną:

„Proszę Waszą Ekscelencję o złożenie u tro­
nu Jego świątobliwości ode mnie i Obozu Zje­
dnoczenia Narodowego głębokiego hołdu, pełne­
go najwyższej czci i najgorętszych życzeń szczę- I z ra„a miejscami chmurno lub mglisto, po­
łcia i pełnego chwały panowania Najwyższego ^em rozpogodzenia. Nocą przymrozki, silniejsze
Pasterza Kościoła. I M wschodnie. W ciągu dnia temperatura kilka

Szef Obozu Zjednoczenia Narodowego: I stopni powyżej zera (w górach lekki mróz). Sła­
(—) Stanisław Skwarczyński, szef brygady. I be wiatry południowo . wschodnie i wschodnie.

Pogoda na niedzielę
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wygłoszone na Zjeździe Polskich Literatów w Cieszynie
­CIESZYN. W rwiąsku i odbywającym

f'9 W ClaaiBABie /a/dem pisarzy polskich,
nechali sre. d/\ś do Cieszyna aa wazyatkich
e.tron Po'ski pisarze, artyści dramatyczni i
mu.'\cv. bn>r.(av udział w zjcidzie. Pocią­
łem z War.«raA'v prayb-li m in.: prezes
V A L. Wacław Sieroszewski, akademicy:
pr«a«t Zw. Literatów Polsk-Lr* Ferdynand
Goetel i Ka.- im er.­ Wierzyński, prof. Kon­
rad Górski x Wilna, Maria Kuncewiczowa
i inni.

Na 7'eżd/ie P Wojewoda dr Grażyński
•rygi 's 1 pruMrtwiaalą które podaicmy po­
UJiei.

S/snowni PłuWlWol
K :ki Miaałaaf i«nn rr' p*vł-> rslr­ poMkia

tatetwa oatanM radeła1 WśiM aaiatfa­
. akt jprawe­

i -.• ••• aląaka,
adairakiarała *ol­

lii idiie |ałi aji -n ;'i/vn.iro­
•amiaaia ak­

ta •• naa/rso Brla­
•v \ ijttcu ; • ,• . p:)ń0'.wr>\vf;

N ­ <t tvm rIr.rr>*s'rj«ZT. ze nie
wątp!:w ośc:a­

":­y Dl >rall v towkłBB nie
pa BwÓJe, n i STskrOl i>.->>kio dzie­• \ Ibo.lnturoz*I ­ 'ęwo­

r • ••] otle­
; owa po­

od/y­
lyeb zietn rmgło dokonań sio, ty'ko

'<» BataJ Bk] tu na pogranr;u lud
. — galasa aralajeych freal burz —

*: ta <vhv>czny bo:, srumąey r^'>k.i mo­
ra> w aajadlaflejua] przeatlcAci k edy w"*
laaam pr»kry!<? góry przyszedł pierwszy o*ad­

I rzekoen, peanom.• ora/ tworzonvm pr/rz
­ V: tra | rimti rjzirni jak•h. -\ naszych praojców Tymi
•ił piarwarf k^rks na­

Ftyrh OprawnieO do trj ziomi. A potem przez
trv tl>wr> pol-k o bv!i> jedyną c­

Irebnoicl narodowa), ki*--* czekała
;ikby w zslajenlu na swe pełne ujwiadom e­
nie i Tozbudzenie w okresjf ostataich 100 lat.
Słowo ro.fkie wlało «;c i ł\vvci«iy(o

Di kj v tej lali za«;adla nle.ako polska
h rz^lowych swych przed­

plawicialł. Przyjechaliście do nas SzanowneJ'• !' • i ie, ;i:>y przywitać
1 t. zw. ziem

uską nvn\ż-zym kunszirm poSk rj
i Pi iaa parę dni płynąć bedz:e z' ­ Bieży czar tego eło­
a i ir,;.-. tarcza obronną ludu

nitwa wirod w oiowieko­
wycn imagan o zachowanie istoty duszy na­'/ kia '

!•"> naa z;ochali z najlepszy­
zii: UCZI iinj : piaknfBB programem, rizicku­

•i ••• Bk najeerdecznief
tu nia ty'

,ko chhodz: o braler?Vic przy­
a lii, i Okazania wzajemnych uczuć. Ja

efl Wi •przyjazdSB>'.ą<k Z.i ->!z:ański w ta­
k!n wtainia momencie uważam za ujawnio­
ne procramo-yji fianow.?ka na«zej literatu­
ry w zakre?;e nia tylko kultury a!e i życia na­
rodewago. Je^my przecież pokoleniem, któ­

re przeżyło napx'cksz% w dzlrjach wojnę, któ­
re odzy-kalo utracony pod kon.cw: 18 weku
honor wolnejfo narodu prłez zdobycie w wal­
ce niapo<ł>i:ło#cl a które dz'M»j wśród naj­
cięższych warunków ma budować now<v moc­
ni rca'ną (V!sk<j, Po!»k« z wizji Wysp:ań-<kir­
|8 i WakazaA Marszalka I1

lsud>ki(
1co Hero Ita

pracy programowej mu?i stać siq wykla'in­
kiem nas/ego życia codziennego, jeżeli w do­
konywujące] się na naszych oczach bitwie na­
roddw, Polska ma alf, nie tylko o<tac\ ale zająć
Bjodoa Btaoowiaka tak w cakraale polityki, jak
i kultury o^Mno-lud/kir). 1 tu literatura ma
ogromne zadanie do apałniania Po aluaznoicl
m al płomienny Maurycy Mochnacki, k edy
piaal, że ..naród jedynta w lltoraturze ma swo­
ją refleksję", żf> co wiccoj — „literatura je«t
uznan'em łię narodu w jwtclwie swo m".
A'bo Żeromski, tak czuły na polskie problemy
społeczne — kiedy p »z»,. że — „literatura,
sztuka pisar«ka. klórej dorobek był jest i bę­
dzie własnością »poł"ezeń«twa zasobem ilii­
ebawyai narodu, pokarmem intelektualnym
pokoleń, wciąż narastającym skarbem przy­
szłości, przede wszystkim ! na wszo strony o­

karywanym lytulem do hvtu politycznego,
wiatina] i eaJaj RaaciyoeaaolHaJ ducha" —
żo ta literatura polska nia za'ntnre>owała się
jweao czasu tytaniczna, walk.i Bltaka o wol­
ii">c; ,.to boskie r|? eto n:e oiiudziio w artyz­
mie polakiBB «m jednego westchnienia, równo­
rzcdnoi/o mu co do wielkości i siły

"
Ileż cudownego artjtkll do wielkich kompo­

zycyj liternckuli mógłby dostarczyć Sl;i~k.
kraina nie tylko bonala w węgiel i żelazo, o­
złuazaj%ca nas łmknm pracujących ni.i-'vn,
ale tak ciekawa przez splot zagadnień społecz­
nych, swój folklor, przez swe rośpiewanic, u­
partą walk" o dusza, narwiow.j, a wreszcie ma­
jąca ambi wniesienia swego umiłowania dn
pracy w całońć naszego życia zbiorowego. Je­
żeli chcemy wyrąbać nowe drogi t tworzyć
realną siłę polską, literatura nasza musi
iwlązad się z wielkimi problemami życia
współczesnego- Musi być najszlachetniejszą
propagandą nowych Ideałów, uskrzydlać en­
tuzjazm, pocieszać i zachęcać, gromić i dżwi­
pać. musi stać się nie usypającą ale zwy­
cięską pieśnią narodu, aięgającego śmiało po
s łę i sławę.

N!e wierzę w to, że Brfffci! ^asz Szłna>
wni Państwo jest tylko odruchem uczuć:*.
Widzi w nim, jak wspomniałem, ujawrjiema
s!*. pewnłj mysi! programowej.

Prz>iechaliścia Wy czołowi pisarze polscy
na Śląsk, tę z;em:ę zaciekłej walki i upartej
pracowitość;. Patrząc na Was będą oczy i słu­
chać uszy tego ludu, który zwyciężył przez
wierność dla polskiej mowy Będz'6 się or
zachwycać może tym najcudowniejszym p.ęk­
nym ojczystego języka, który kochał a którego
czaru nie odczuwał zawsze do syta. do jego
najgłębszej istoty. Gdybyż to ałowo nie tylko
go czarowało, ale porywało do wspólnej pra­
cy dla wielkości Ojczyzny. Zadanie to leży
przed po!<ką literaturą, która powinna być
„uznaniem się narodu w jestestwie swoim" a
której s:ła może odnawiać aiaj. jak owego mi­
tycznego anteu«za, przez zetknięcia się i ma/
clerzystą zienrą.

W tej BByall składam jeszcze raz Szanow­
nym Paniom i Panom podziękowanie za przy­
jazd, serdeczne życzenia pełnego powodzenia
i zakochania się w naszym Slą«ku.

„Wirami został naizdolnielszij i Dolilohais
"

BERLIN. Zaskoczona niewątpliwie wyno-jlami lagranicraym!, które widią w paplała I rażą nadzielę, że olcleo święty wyzyaka awa
kardynała Pacellieoo, który przed kilka | Piusie XII zwolennika swoich Idei, „Angrifi", zdolności dyplomatyczne nie dla walki, lect

lesseae dniami byt praedmletem krytyki wia
In organów, prasa niemiecka aaieta stanowi­
sko wycaeknjaoe wobec Plusa XII, stwierdza­
jąc, łe Pina XII nia iest duszpasterzem, lecz
praede wstystkmi wybitnym dyplomatą I po­
litykiem. Pisma wyrażała nadaieja, że Ojciec
światy będzie jednak służyć sprawie pokoju.

Jednocześnie dzienniki polemlsuja a prasą
zachodu, a zwlasscia s prasą francuską, któ­
ra, jak pisze dziennik niemiecki, w wyborze
riusa XII, pragnie widzieć swyciestwo prą*

dów demokratycznych I tapowiedż walki Z
ideami **Bc<onaliBtycino»faszystowskimi. T

,Angriif" stwierdza, że wybrany został

dowodal, że rozczarowania łatwo mogą się
zmienić w niespodzianki, a niespodzianki w
rozczarowania.

Niemcy interesują slg osoba nowego Papie­
ża — czytamy w „National Ztq" — choćby
dlatego, łe wszyscy dostojnicy kościelni Rze­
szy coraz bardziej kierulą slg nie tylko w
swych poglądach religijnych, lecz także i po­
litycznych wedłuo oninif Papieża. Wpływ no

ffadkaaan p'
eczywo, r'a«;ilc», torfy, pączki, ansie­

IBBBBB —• aiwsze lvr«ża.
*RdaJc e wnreł' e I wyra*ri'« sucharków ERMA
MARTICKE. Katowice, 3-«o Ma]a 24.

dla ustalenia pokoju miedzy władzą kościelną
i świecka.

„Voelkiacher Beobachter" w art watgp­
wego Papieża na b wnnów^n.em.eck-oh bgdr,e[nym komrnłuJB wybó. n(>weoo Papieła, pod­— zdaniem „National Ztq" — leszcze wiek
»zy, gdyż ma on oaobiśołe dość dobrze niemal
ta wszystkich­

„Frankfurter Ztg
" zaznacza, łe Piua XII

Zmiany w Radzie Kościoła
Ewangelickiego wChorzowie

PASTOR SCHICHA ZAWIESZONY
W PEŁNIENIU FUNKCYJ

CHORZÓW. W ubiegłą sobotę wicedy­
rektor Policji w Chorzowie dr BruJniak,
cziatając w imieniu Para Wojewody dra
Michała Grażyńskiego wręczył pastorowi
Kościoła ewangeiiekiego w Chorzowie ks.
Sehiłtc dekret rozwiązujący Radę Kościoła
Ewangelickiego w Chorzowie. Równocze­
śnie przewodniczący Tymczasowej Rady
Kościoła Ewangelickiego na śląsku dr Mi­
chejda zawiesił pastora Schichę w sprawo­
waniu urzędu w czasie ukończenia toczą­
cego s:ę postępowania dyscyplinarnego
przeciw wymienionemu pastorowi

Komisarzem Rady został mi»..»­
dyr. Leopold Kluza, a administratorem pa­

na|zdolnle|azy a polityków- Ten człowiek, sto- J uchodzi w kolach katolickich za człowieka ole­
jący w ogniu walk, będzie mógł — zdaniem boko religijnego. Posiada on wszystkie prey­
dziennika niemieckiego — panować nad sy- mioty duchowe, predystynuiące no do na|wyż­
tuacją polityczną. Polemizując z pewnymi ko-' szego urzędu w kościele rzymskim. Pismo wy­

Życzenia Marszałka Polski
dla Głowy Kościoła

nu Arcypasterza mego głębokiego hołdu, pel
nego najwyższej caci I naigorelsaych łyczeń, ła Oranito Pionatelli di Belmonte­
które składam wraz z Rządem po'-sk;m. szce.­
śoia oraz chwały nanowan'a apostelsk'ego Je­
go Świątobliwości" (—) Slawo'-SkJadkowski.

WARSZAWA. W związku z wyborem Ojca
świętego Piusa XII Marszałek Polski Smigły­
Rydz skierował na ręce Jego Eminencji kardy­
nała sekretarza stanu następujący telegram:

,,Prnsze Waszą Eminencle o złożenie w
moim imienia n tronu Jego Iwiątobliwoścl
moich oraz całej armii polskiej życzeń ssozg-1 alinister spraw zagranicznych J. Beck
ścia Najwyższego Pasterz* i wielkośoi jego przesłał J. E. kardvnałowi sekretarzowi atann
dzieła apostolskiego". (—) Śmigly-Rydz. I następujący telegram:

„Proszą Wasaą Eminencle o złożenie u łro
Premier gen. Slawoj-Składkowski

kreślatac, łe papież Plua XII iest najzdolniej­
szym dyplomatą watykańskim.
WSZYSTKIE C.ł OSY PADr.T NA KARDYNA­

ŁA PACELLTEGO

RZTM- „Laroro Paacista" donosi, że wy­
bór Piusa XII miał charakter plebiscytu. W
pierwszym glosowaniu kardynał Pacelll otrzy­
mał 35 głosów, a w drugim 40. Po tym gloso
waniu było wiadomo, łe wybór ostatecznie
padnie na ka.dynała Pacelliago. To teł wczo
rai około godz. 14 niektórzy z kardynałów za
cze" sie przygotowywać do odjazdu.

W trzerim głosowaniu o goda. 16.30 na
kardynała Pacelliego nadło 61 głosów. Były te
wnzys*kie głosy świętego kolegium z wyjął­'
kiem głosu sameao elekta, który oddał kartkę
wyborczą na dziekana św. kolegium kardyna

Pogłoski o olafcie firmy
„Whole Worlh" w Katowicach

KATOWICE. W sferach har.dlowyct
wysłał. nu Jego Świątobliwości najgorętszych łyczeń rozeszła się pogłoska, ie wsUwiony g lot­

na race Jego Em. kardynała aekrełarza stanu wielkości i pomyślności jego panowania wraz nym procccern 0 nadużycia podatkowe ży­
depeszg następującej treści: z najgłębszymi _ wyrazami czci i głębokiego .

' £. uanJInwv ..Whole-Worth" w
„Proszą Waszą Eminencja o złożenie n tro-1 przywiązania". (—) Józef Beck.

500 milionów dolarów na armię
WASZTGKTON. Izba reprezentantów n- ] armię w wysokości 409 milionów 857 tys. do­

chwaliła dnłą większością i odesłała do aena- larów,
tn projekt nstawy, przewidujący kredyty na I

Iclcfonciłi z Warszawy
Polska Akademia Nauk Technicznych

dowski dom handlowy „Whole-Worth" w
Katowicach zbankrutował. Firma ta należy
do rodziny Cymberknopfów, którym nie­
dawno sąd wymierzył grzywnę, w wyso­
kości 2 milionów złotych. Obecnie firm;
ta poczyniła starania o nadzór sądowy.

W czwartek miało się odbyć zebranie
wierzycieli tej firmy, których pretensje do
. Whole-Worthu" wynoszą ponad półtora
miliona złotych. — Wiadomość te. podaje­
my z obowiązku dziennikarskiego.

Dalsze zeznania
Kamienieckiego

Komisja oświatowa sejmu rozpatrzyła i przyjęła projekt ustawy o Polskie] Aka­
mianowany

' demii Nauk Technicznych. W uzasadnieniu projektu czytamy:
tn torem pa­ Dla ugruntowania rozwoju nauk stosowanych oraz ze względu na potrzeby rói­

rafii ewangelickiej w Chorzowie został ks. nych działów administracji państwowej, jak Wreszcie ze względu na potrzeby szkolnic­
03 tor Filip Kreuz. Część personelu wsku- twa zawodowego wszystkich stopni wynika konieczność utworzenia w Polsce insty­
tek dokonanych zmian ustąpiła ze stanowi- tucji naukowej o typie akademii, której zadaniem byłoby pielęgnowanie, popieranie i

~J:zas gdy część zdeklarowała goto- szerzenie nauk technicznych. Akademia ta byłaby pomocna Państwu w zakresie udzie­
wspólpracy z komisarzem i admini- lania opinii fachowych, opartych na podstawach teoretycznych, bądź też na do­

ttiatorem. I świadczeniu praktycznym członków tej instytucji.
Jak wiadomo, ks. pastor Schicha znany | Polska Akademia Umiejętności w Krakowie nie obejmuje zakresem swego działa*

jest z wystąpień przeciw Tymczasowej Ra- nia nauk stosowanych, w szczególności zaś nauk technicznych. Wobec rozwoju tech­
c/ie Kościoła Ewangelickiego na Śląsku, i niki w latach ostatnich dojrzała Już potrzeba stworzenia Instytucji obejmującej cało- I Z kolei sąd przystąpił do dalszego prze­
l ie respektował iej zarządzeń. 1 kształt tych umiejętności. słuchania Kamienieckiego

Na wstępie wczorajszej rozprawy prze­
ciwko Dyrdzie i tow. prokurator podniósł,
że niektórzy sprawozdawcy prasowi za­
mieszczają nieścisłe sprawozdania z procesu
i w związku z tym musiał zarządzić konfis­
katę „Kuriera Wieczornego", pisma wyda­
wanego przez Sp. „Polonii", które rodawa­
ło przeholowane >p-awozdama z rozprawy.
Prokurator prosił sąd. by zwrócił sprawo
zdawcom uwagę, ażeby podawali sprawo­
zdania zgodne z prawdą.
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Wzmożony ruch inwestycyjny w okre­
sie koniunktury gospodarczej obnażył bez­
litośnie nasze braki w zakresie wykwalifi­
kowanych sil fachowych. Stało się jasne dla

Biblioteka za grosze
Od 26 lutego do 19 marca b.r.

sprzedaż wartościowych
kompletów książek
Cenv komoietów w tym okresie zni­
żone od 25 procent do 50 procent
Katalog wysyła na żądanie odwiotnle

Państwowe Wydawnictwo
Książek Szkolnych

Lwów, u ica Kurkowa 21-23

wszystkich, że posiadane rezerwy sił facho­
wych są całkowicie niewystarczające dla
pełnego wykorzystania dóbr materialnych
i właściwego zorganizowania procesów wy­

twórczych. Nic wiec dziwnego, że w tak,
v.iżncj dla przyszłości Państwa sprawie ab­
sorbującej uwagę całego społeczeństwa mu­
wł się wypowiedzieć i Obóz Zjednoczenia
Narodowego, który rozproszone głosy i opi­
nię ujął w jednolity system powszechnego
\ : />sposobienia zawodowego. Przygotowa­
li e sił fachowych nic może się bowiem
ograniczać jedynie do szkolnictwa zawodo­
wego, ma ono zasięg o wiele szerszy, obej­
mując nie tylko młodzież, ale także i praco­'
. s ników stałych, już zatrudnionych oraz
t ezrobotnych na wsi i w mieście. Organi­
zacja zatem powszechnego przygotowania
fachowego musi ująć w jedną całość:

1) przygotowanie sił fachowych w
szkolnictwie zawodowym niższym, średnim
i wyższym,

2) dokształcanie zawodowe młodzieży,
kióra po ukończeniu szkół powszechnych
wstępuje do różnych zawodów,

3) szkolenie młodzieży w warsztatach
przemysłowych i rzemieślniczych na pozio­
mie terminatorskim,

•4) systematyczne zwłaszcza przez sa­
mokształcenie, podnoszenie i unowocześnia­
nie fachowych kwalifikacji pracowników
starszych, pracujących od wielu lat w swo­
im zawodzie,

5) doraźne przeszkalanie, zwłaszcza
bezrobotnych, w celu włączenia ich do
procesów wytwórczych i rozwiązania prze­
ludnienia wsi polskiej. Tylko bowiem takie
ujęcie uchroni sprawę przysposobienia sił
f.- vhowych od fragmentaryczności i doryw­
CłOJci rozwiązań i tylko w takim sformuło­
waniu wejść ona może jako istotna część do
ogólnego planu gospodarczego państwa.

Dotychczasowa akcja władz państwo­
wych zwrócona była głównie w kierunku !
organizacji i rozbudowy szkolnictwa zawo­ j
.'owego, rozszerzenie jej i na inne wyżej j
wymienione dziedziny i właściwe nasilenie
cst sprawą konicz-ną i pilną.

Plan powszechnego przysposobienia fa­
chowego poza ustaleniem zakresu akcji i
Yerarchii potrzeb musi uwzględniać jeszcze
dwa elementy: terytorium i czas. Rzut oka
na sieć naszych zakładów szkolenia zawo­
dowego pozwala się zorientować, że ma ona
charakter jednostronny. Na poszczegól­
nych bowiem terenach państwa występują
\< tej dziedzinie niepokojące luki, które w
rezultacie uniemożliwiają należyty rozwój
„ospodarczy i kulturalny tych ziem, gdyż
­ran gospodarki uzależniony jest ściśle od
ussponowania dostateczną liczbą fachow­
ców i specjalistów w danym terenie. Z dru­
f, ej strony skupienie większości zakładów
y/kolenia fachowego w wielkich miastach
utrudnia w wysokim stopniu korzystanie
z nich młodzieży wiejskiej, pozbawiając w
ren sposób środowisko wiejskie niezbędnych
rj fachowych oraz unicmożliwiaiąc natu­

iycia polskiego charakterystyczny dla mło­
dych i zdrowych organizmów społecznych.

| ralny proces rege leracji warstw kicrowni-1 a źródłem tego przekonania jest dynamizm
, czych elementem społecznie i kulturalnie '

t świeżym. Ułożenie sieci zakładów szkole­
nia zawodowego w sposób planowy po u­

| względnieniu wielu różnorodnych przesła­
! nck pozwoli na usunięcie tych braków.

Jeśli chodzi o hierarchię w czasie, to w
pierwszym etapie prac główną uwagę zwró­

jcić należy na przygotowanie wartościowej
| kadry nauczycielskiej i instruktorskiej w
j i.ości niezbędnej dla stałego rozwoju zamic­
| rzonej akcji powszechnego przygotowania
zawodowego oraz stworzenie takich warun­

, ków ogólnych, któreby gwarantowały na­
j U żyty jej przebieg. Chodzi tu zwłaszcza o
; właściwy stosunek uczuciowy całego społe­
czeństwa do spraw szkolenia zawodowego
a także o stworzenie niezbędnych ram usta­
wodawczych i organizacyjnych.

Aspiracje w dziedzinie szkolenia sił fa­
: chowych mają charakter tak rozległy, że za­
spokojenie ich nic wydaje się możl;wc jedy­

nie przy użyciu tych środków, jakimi dys­
:
ponuje Państwo w swym budżecie. Dlatego
leż pod kierunkiem Państwa powołane być
muszą do współpracy w tej dziedzinie sa­
morządy, sfery przemysłowe, rzemieślnicze,
handlowe i inne, co zapewnić może ruchłą

: i skuteczną realizację powszechności przy­

jsposobienia fachowego. Dla zorg.inizowa­
! nia inicjatywy społecznej i indyv/idualnej
znajdzie się także pole do działania zwłasz­

I cza w dziedzinie pomocy dla młodzieży
przygotowującej się do zawodu, który to'
problem w kraju tak ubogim jak Polska na­' kiera kapitalnego znaczenia.

Mimo ogromu prac otwierających się w
tej dziedzinie plan powrzechnego przyspo­

I sobicnia fachowego jest najzupełniej realny,

i syłu odpoczywa sfxoUoi*%ie f%o
wttfutiu swej flaiBCtBłci. Dając
mu w mci CAŚnoftcawde doUtąo,
da+ut tnu do tnUka odżfWCBCĄ

Kawy Sło dowej
Kneippa

Fakt że pokolenie nasze skazane na wielkość
wysiłków pragnie stanąć na wysokości za­
dań podyktowanych przez historię, stanowi
doskonalą odskocznię dla wielkich poczy­

nań państwowych i jest najlepszą gwarancją
h urzeczywistnienia.

Mgr M. Cieślak.

Tezy O. Z. N.
w sprawie przygotowania sił fachowych

Tezy, uchwalone przez rade, naczelną Obozu
Zjednoczenia Narodowego w dniu 1. 3. br. w
sprawie planowego przygotowania sil fachowych

1. Rozwój gospodarczy i kulturalny państwa,
a zwłaszcza konieczność przystąpienia do reali­
zacji planu państwowego wymagają wzmożenia
akcji przygotowania sił fachowych w taki spo­
sób, by zapewnić wystarczający dopływ kwalifi­
kowanych na każdym szczeblu i do wszystkich
dziedzin pracy.

2. Akcję przygotowania sił fachowych należy
ująć w ramy długoletniego planu, dostosowanego
w pełni do zamierzeń państwa w dziedzinie go­
spodarczej i kulturalnej.

3. Szkolenie fachowe, jako niezbędne ogniwo
nowocześnie pojmowanej zbrojnej potęgi pań­
stwa, winno być skoordynowane z potrzebami
obronności państwa.

4. Przygotowanie fachowe zarówno mężczyzn,
jak i kobiet, należy uznać za jeden z czynników

systemu wychowania narodowego, zmierzającego
do wytworzenia wartościowego typu obywatela­
Polaka.

5. Planowemu przygotowaniu sił fachowych
należy nadać taką organizację, któraby uwzględ­
niała w dostaleczn\m stopniu potrzeby wsi. tak
w zakresie przygotowania do zawodu rolniczego,
jak i do innych zawodów.

6. Organizacja powszechnego przygotowania
sił fachowych winna obejmować:

a) kształcenie młodego pokolenia za pomocą
odpowiednio opracowanej sieci szkół zawodo­

wych różnych typów i stopni oraz powszechne
szkolenie dokształcające, a także programowe
szkolenie fachowe na pokornie terminatorskim,

b) systematyczne podnoszenie fachowych
kwalifikacyj pracowników, zatrudnionych odpo­
wiednio do potrzeb życia gospodarczego i kultu­
ralnego,

c) doraźne przeszkalanie »il fachowych prry

tworzenia nowych działów gospodarki naroże*
wej wprowadzaniu nowych metod pracy iłd

7. Przebieg studiów fachowych wiuien urno*
tliwiać absolwentom rychła objęcie stanowisk
czynnych przy warsztatach pracy Z tego wzglę­

du należy opracować system praktyk, zarówno
w czasie szkolenia, jak i po studiach, zapewnia­
jacy należyte poznanie organizacji i funkcjono­
wania zakładów pracy. Praktyki, odbywane po
ukończeniu studiów, winny zapewniać prakty­
kantom minimum egzystencji

8 V celu wytworzenia sprzyjających warun­
ków dla szybkiego przygotowania sił fachowych,
potrzebnych do realizacji planów gospodarczych.

eży
a) wzmocnić walkę z analfabetyzmem,
b) podnieść wyniki nauczania i wychowania

w szkołach wszelkich typów i stopni.
ej związać ściśle tzkolnictwo z potrzebami

życiowymi, jednak bez umniejszania zasobów
edzy ogólnej.
d) uwzględnić w szerszej, niż dotychczas,

mierze potrzeby młodzieży żeńskiej w zakresie
szkolenia zawodowego.

e) rozwinąć i udostępnić poradnictwo zawo­
dowe.

fl dostosować sieć. u«trój i programy istnie­
jących uczelni wyższych do narastających pc­

zeb oraz tworzyć nowe uczelnie i instytuty ba­
dawcze należycie zróżnicowane.

i) spotęgować wysiłki w kierunku upowszech­
nienia wartości kulturalnych w mvśl zasad, u­
stalonych przez radę naczelna O. Z N .

9 Przy tworzeniu systemu przygotowania za­
wodowego należy uwzględnić potrzeby młodzie­
ży w wieku lat 14—16. która po ukończeniu
szkół powszechnych nie uczęszcza do szkół
szczebla wyższego

10 Należy opracować plan przygotowania ka­
dry nauczycielskiej * Instruktorskiej, niezbędnej
dla stałego roz.wolu zamierzonej akcji szkoleni*
zawodowego, oraz znaleźć ś-odki. zapewniające
dostat eczp

'
,­ dopływ wartośc:owych sił nauczy­

cielskich do szkolnictwa zawodowego.
11 Opieka nad młodzieżą, przygotowującą się

do zawodu, winna:
a) zapewnić wystarczające warunki material­

ne przez racjonalna przebudowę systemu opłal
szkolnych, stypendiów, zasiłków, burs, interna­
tów itd

b) usprawnić system studiów i egzaminów w
[*elu zapobiegania zbędnemu przedłużaniu poby­
tu w uczelniach.

c) chronić młodzież od wszelkich prób anar­
chizowania stosunków na uczelniach.

12 Samorządy (terytorialny, gospodarczy, za­
rodowy), organizacje społeczne, sfery przemy
łowe. rzemieślnicze i handlowe oraz instytucje

finansowe winny w dobrze zrozumianym intere­
własnym współdziałać z państwem przy or­

ganizowaniu i utrzymywaniu szkół zawodowych
lub mnych instylucyj kształcenia fachowego,
przy uzupełnianiu kadr nauczycielskich, przy u­
sprawnianiu taktycznym absolwentów i facho­
wym dokształcaniu pracowników zatrudnionych.
Inicjatywa prywatna i społeczna w tym zakresie
winnv bvć koordynowana przez państwo oraz o­
taczana przez nie cpieką.

13 Rola Obozu Zjednoczenia Narodowego w
akcji planowego przygotowania sił fachowych
winna polegać miedzy innymi:

a) na ścisłym współdziałaniu w tej dziedzin,*
z czynnikami państwowymi.

b) na współpracy w przygotowaniu planów dla
poszczególnych środowisk w oparciu o plan o»
gólny,

na propagowaniu wśród szerokiego ogółu
zagadnień fachorwego przygotowania zawodowe­
go i budzenia zrozumienia dla zamierzeń państwa
na tym polu,

d) na podejmowaniu we wskazanym zakresie
prac o charakterze realizacyjnym
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Pz/cń yolilyczny w świetle pgogy
PO WIZYCIE MIN. CIANO

„Kur"or fVranny" omawiająe odgłosy jaka
wy» lała w pętanych odU narh praty zwleizcza
asgran rznc% » iwa m" l'«n> wtymMTUeJe
r«iu taty tej w.zyty 64 nekomo bardzo skromne
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pmm
Prawdopodobnie przyczynił (la da lago

lazt. te w.%^ta mm. Ciano — aojdaie • prze­
widywaniami - nia zakończyła alf podpiaa­
aiam żadnego .paktu, ozy nkladu, oni tal asts­
laBiem Jakiejś 'banalne) (ormulki. która miała­
by - w myśl Wa,orow oenewiki-h — określać
w możliwie mgławicowy apoiób wzajemne zo­
bowiązania oba rzejiów".
1 aTfajajaji ,• .Kur er Pi r.inny" 1. ikiuduje

„Przyjnza poliko- wloaba oparta joat na
prostych i jaaaych aaaadach. Zapewne fedaak
dlatem wydaja aią osa omyitara różnych po­
litycznych talrondyitów niezrozumiała I po­
dejrzana. Cayito bow.am sprawy aajptoataie
dziwu i niepokoi*, lodzi nia rosamiejących
rreeay wiitołci.

DEL VAYO IICZY NA WOJNĘ
ŚWIATOWĄ...

jCwt" przynosi * Paryża następującą w ado­
•

„Totejaia toła ławicowo oświetlała motywy
decyzji jaka łapadła w eaarwoaa| Hiaapaali,
by kontynaować walk*, w uastąpojący apo­

gea rrUM wyootanla wteaklok i niemieckich
•eaotaikdw oraz aemolotow 1 lod.l p„dwod­
ayca • Hiłipaail a zwłaszcaa • Balearow".

JESZCZE JEDNA „LOJALNA"

ORGANIZACJA

W ..Nowym Kurerre" czytamy:
„Na tazoala Oalaaaa dalalalt wtrod Niam­

odw nielegalne ergaalaac|a dztewnaąt pod na­
zwą „Band" Dautachar ktaadel". ByU ta »a
koaapirowaaa, wybltnia hitleroweke plaoowka,
którą sdemaskowane I która w tych dniach la­
ko organizacja nialogalna aoatala praas wla­
d«a beapleesanstwa zlikwidowane. Decuodse­
aia przeciwko osłonkom tej orgasiaaojl są jat
na ukończeniu I w niedługim czaiie zootanio w
tej oprawia wyznaczona rozprawa lądowa".

Zla przemiana materii
kat

iwaayaaaaawł krew wrtute* alej praaaat ...
•000 powodowa* aleres rozmaitych doteuliwoecl.
irtr.tjcwne. łamanie w kołcinch. bole sluwy. |.n,1e­

oerwoaame. beiaenunee. w<<j«rla. odbijania, bole w
»:itrnWe, ni<<arnik w uelace, bruk apetytu. aw«di<-nle

•> ""ry. aklonooSi* do ob»truke)l. plamy I wy nuty na akA­
BO, • Mounner do tycia, BKltoMl. )•;• k nblolnny. I ho­
oby akaj przemiany niMlerli nla/cia orgiinum I prił­
P'i\aia]i\ ataro^ Karlnnalna. igojn.t. < naturą kura­

prsYspiesza starość
eja. lwi oormowan • riynnofrl wątroby 1 nerę*. Dwo­
tfrWatnlrtnU dot«!iu]r-i>fitF atykaialn. te w cbornbaeb
na tle Je) przemiany materii, chronicznego aaparcla,
otyłrtci. kamlrntaeh rol.lnwyib. iMu./ti . artrrtytm e
ma), taetoeotanie tioia leeioine „CHOLEKINAZA"
H Niemojowtkiego. Droazury bezpłatnie wya. -ia
laboratorluu fizjologiczno cb<-mi<-'ne „Cbolekln..ia"
tl Nlemojewaktezo, WarIIawa. Nowy Swlet 5. oraz
apteki I aklaay apteczne.

Marszałek nt an owany
VD Burgos

ambasadorem

Arabowie żadaia władzy w Palestynie
Del Vayo o waza, io zytnacja miądzynaro-1 LONDTM. W dobrse poinformowanych ko-lnalna do stosunku Indnołci oba łych nart>do­

dowa jpzt tak nap/ątona, ia w ciąga kilka mio-' lach brytylikicb twiardią, Aa kontrpropozycje, I wozci, obrała rx>d dla natychmiaztowago ptta­
tiący można aią zpodzioarac oatrego kryzytn w .Tyzniato przez Arabów palrztyńskch w od-1 je«ia władcy w Palestynie, ten rząd zaś z ko­
ztosnnkacb miedzy dwoma oaiami. Rząd Ne.
grina mota aa tym tylko skorzyatae, wowczar
bowiem antomatycznie Trancja i Anglia iaa,­
dą tią po jago stronia.

Zdaniem oaorwonycb s>? hiaspaAakich, a­
znanie rządo gen. Franco pi*tW Anglią i Fran­
cją ma aa cola jedynia prób* uzyskania od

iowiadil na sugestie brytyjskie, są. daleko bar-1 lei wypracowałby ordynacie wyborczą do cia­
ziej negatywne, aniteli t początku przypusz

crano. Kontrpropozycje arabski* podyktowane
zostały przez muftiego i nie dążą do żadnego
i-ompromlia. Stanowią one ponowne podkre­
senie i to w formie najbardziej stanowczej,
i łd.iń wysuniętych przez Arabów na począt­
ku konferenoji, a sformułowanych prcea przed­
s;awiciela mnftlego Jamail Husseini Propozy­

cja te zmierzają do natychmiastowego otwo­
rzenia niepodległego państwa arabskiego w
Palestynie, w którym Arabowie jako większość
mieliby decydującą kontrolo.

Arabowie proponują, aby konstytnan'a,
sif.Iadaia.ca się z Arabów i Żydów, proporcjo­

ła nsławodawczego, w którym trwała więk­
szość arabska byłaby niewątpliwa.

Pierwszym zadaniem tego ciała ustawo­
dawczego miałoby być opracowanie konstytu­
cji palestyńskiej. Na podstawie w ten spoeób
ustalonej konstytucji państwo palestyńskie
zawarłoby traktat z W. Brytanią, poręczają­
cy istnienie niepodległe! Palestyny z pewny­

mi gwarancjami dla W. Brytanii- Arabowie
odrzucają brytyjskie propocyoje zwołania kon­
ferencji okrągłego stołu, uwacaląc, te stano­
wi ona zbyteczną zwłoką. Jak sio wydaje, pro­
pozycja arabska, której rząd brytyjski — rzecz
oczywista — zaakceptować nie mole, opraco­

wana została przez Arabów palestyńskich s
polecenia muftiego, bez wyraźnej aprobaty a­
rabskich państw ościennych 1 wyjątkiem Je­
menu, Egipt, Baudla i Irak uważać mają żą­
dania Arabów palestyńskich za zbyt dalekc
idące. W związku z tym podkreślany jeat cha­
rakterystyczny fakt, te delegaci tyeh arab­
skich państw ościennych nie zabierali w sro­
do głosu, gdy na posiedzeniu konferenoji pale­
styńskiej Arabowie palestyńscy z Jamail Bu?
seini formułowali swe kontrpropozycje.

W dniu 2 marca br. z woli Boga Wszechmogącego rozstał się z tym światem po dosyć
długich derptemrh

ś.p. Paweł Rekus
czlotMk zarządu gminnego i rady gminnej w Lipioach.

W zmsihm traci zar/ąd gminny wzorowego I sumiennego wspólpracownUca, którego
pZtrTęć zachowa na długie lata.

Wyprowadzenie zwłok ns Weczny zpc«-z\nek odbędzie <lt dnia 6 mares popołudniu
o godz. 4 tej z domu Żałoby, ul. Nadziei 2 na który to obrząd zapraszam współpracowników
z zarządu i rady gm nnej.

Llplny SI., dnia 3 marca 1939 r.
(- ) C Trmanab n*tze'nlk rm'nv

U kanclerza Hitlera odbyła się galnwc przyjr
"»r dla d!rpl"inatóir, akredytowanych w Berli­
nie. Sa zdjęciu ambasador R. P . w Berlinie
Ltpski W rozmowie z marsz. Goeringiem pod­

czas przyjęcia w pałacu kanclerskim.

Przesilenie rządowe
w Belgii pogłębia się

BRUKSELA- Burmistrz Brukseli I prsa­
wódca liberałów min. Adolf Mas wezwany zo­
stał do króla, który powierzył mu misją utwo­
rzenia nowego rządu, Mas jednak misji tej nie
przyjął. Z kolei wezwany został do pałacu kró­
lewskiego dotychczasowy premier Pierlot. Kra­
tą pogłoski, te Pierlot otrzymać miał polece­
nie rozwiązania izby deputowanych i rozpi­
sania nowych wyborów.

WSTRZĄSAJĄCA KATASTROFA.
FFniJN. W nocy z czwartku na pią'ek

•Tfdarzyll lii, w« Frankfurcie ntii Menem ks­
zMtrefa Miano* cie motocykl zderzył »'« z
Tramwajem. Kierowcy mo!ocyk'a tramwaj o­
derwal głowę, towarzyszowi zaś jego nogi- 0­
bie ofiary wypadku zmarły na nr.ejsru.

KARA ŚMIERCI ZA ZDRADĘ TAJEM­
NIC PAŃSTWOWYCH.

HAMBURG. W wielkim procesie o zdradę
tajemnic g<-. « n odarezych i wojskowych trybu­
nał ludowy skazał na karę śmierć, I«rae!a Vf*­
ehaeli=a za zdradę tajemnic o znaczeniu pań­
ilwmwm.

Skazany lOalal poza lym jeden oskarżony
na dożywotne c cżkic wiryicn r>. a pi^cu na1

(tary ccżk ego wr;z:en.a od5 do12!at. 4 na
lżejsze kary węyienia. a 2 uniewinniono

Akt oskarżenia stwierdza, że MfcnaOlri swą
pr?csicpczą. dz!ałalrrOM p&cwijal przede w<=7y­

W dniu 3 marca 1939 r. po długich i ciężkich cierpenach zasnął w Panu

ś. o. Paweł Rekus
Członek Zarządu Gławnetfo Polskiego Związku Zawodowego Metalowo w Z. P . l. z . .
Założyciel i członek Władz okręgowych b. Generalnej FerderacJ' Prac*, wieloletni
członek Bady Zakładowej Buty „Silesia" w Llpinach SI., uczestnik powstań iląskick.

W Zmarł>m straciliśmy oddanego szetmfeiza idei zjednoczenia Colskiego świata ptacy
I oddaneg sprawie robotniczej działacza.

Czesc Jego pamięci! Zarząd Główny
Polskiego Związku Zawodowego Metalowców Z. P . Z Z .

Wyprowadzenie zwłok z demu zaloby
w dniu 6 marca br. o codz. 16.

Upinacn SU przy ul. Nadzel 2 nastąpi
6^3

Rokowania czesKo-słowachie
PRAGA. Przedstawiciele słowaccy: wi­

cepremier Sidor oraz minister finansów Te­
l-lański przeprowadzili szereg rozmów z
premierem Beranem oraz z poszczególnymi
ministrami czeskimi. Następnie odbyło się
posiedzenie t. zw . słowackiej komisji mini­

kwestyj polityki presonalnej. Przedmiotem
debat były żądania i wnioski rządu słowac­
kiego. Po obradach słowackie^ komisji mi­
nisterialnej rozpoczęły się rokowania go­
spodarcze między przedstawicielami rządu
słowackiego i prask.ego nad przedstaw o­

Kancelaria adwokatów

GERBERA i FILASIEWICZA
Eostala przeniesiona

na ni. Dworcową róg św. Jana

'terialnej utworzonej przez rząd centralny r.ymi przez rząd >łowack: wnioskami. Ro­
w ubiegłym tygodniu, a której zadaniem kowania trwał,• do późnei nocv Obrady nie
jest uregulowanie kompetencji słowackich ' zostały zakończone 1 wznowione będą w
deltgatów rządowych przy wjpclr.ych re- . przyszłym tygodi iu.
sortach w rządzie centralnym oraz szeregu I p

Polsko-francuska współpraca kolonialna
PAPTŻ. „Le Petit Bleu" ogłosił artykuł w takie) współpracy francusko-nolsklei oba

byłego wieeministra dr Pechln w sprawie po- kraje mogłyby odnieść nowasnt korzylć. Pol­
atufa'ów kolonlalnTch Polski. | ska tnon'abv znalełć uMole dla nadm'aru rąk

Anlor wyuun.il z naciskiem konieczność ( roboczych i łatwie)szv dostęp do surowców, z
zastanowienia sie nad zreal!rowaniem wresz- druq;e) zaś strony n'rk'óre kolnie francuskie
cie konkretne) wsrółnraoy pol*ko-francnik!>>i nrln'n«tyhv poważne korzyści z napływu pol- iapon«icie okrążyły armie ehiAską. liczącą prze­
w dziedrinie ko'on!a<nei P. Pech-'n za punkt skieh sił roboczych, przy czym utworzen'e s'ę «7li. 60 tys. żołnierzy. Wojska Japońskie prze­
wyjścia bierze wywiad ministra Becka, pre-1 w różnych rejonach imperinm francuskiego prowadziły bardzo ekomplikowsną operaeje, wy
cyzufący, ie Polska praonlo ozwlązania tego wyzenek ludności polskiej, łaklch 'akie Istnie- sadzaJąe na wybrzeża raełrl Yen znaczne siły
problemu na drodze współpracy 1 krajami ko- Ją w Brazylii, nie pocinnnąłoby dla Francji ła- ktor* za«koezyły Chińczyków | zamknęły zą«ie»

BUDŻET LOTNICTWA ANGIELSKIE­
GO PRZEWY7S7A WYDATKI NA

FLOTĘ.
BFHI.IN Prasa n emiecka zwraca uwagf.

iż budżet lotnictwa angielskiego po raz p»r­
wszy w historii W Brytanii przewyższa hiH­
żet marynarki. Zdaniem pism. widać w łftB
nową hierarchię broni w Anglii, co ze wzelc­
dii na angielske tradycjo morskie nabicr*
«zezeg01nego znaczeń.a.

MAKS.Z . GOERING WE WŁOSZECH
•RZYM Z Berlina wyjechał na narotyso­

dniowy pobyt'do Włoch marszałek Goern? '
małżonką. Msr«załek Goerinj zamieszka w
San Rcmo, w celu opędzenia urlopu wypo
czynkowego- Z okazji pobytu wo tlleeieCTl
marszałek Goering przeprowadzi rozmowy z
włoskimi mężami stanu.

AMBASADOR BRYTYJSKI
W HISZPANII.

LONDYN' Foreign Office podało do wiado­
mości, że król mianował sir Maurice Drum
mond Petersona ambasadorem w Hiszpanii
Peterson bvł ostatnio ambasadorem w Iranie
W roku 1929 był on radcą ambasady w M»­
dryci«.

H1TLERYZACJA SZKÓŁ
W KŁAJPEDZIE.

KOWNO Jak donoszą z Kłajpedy. o*tatn!o
w szkołach kraju kłajpedzkietzo. przeprowadzo­
no szereg zmian. M . in. kierownicy szkół o­
trzvmali rozkaz usunięcia z klas litewek;e?o
godła państwowego oraz portretów prezyden­
ta państwa. Mają one byi? zastąpiono- portreta­
mi Hitlera i przewódcy niemców kłatpedzkich
dr Neumanna Poza tym zwiększono ilość go­
dzin gimnastyki kosztem nauki religii.

KOMITET NIEINTERWENCJI
STRACIŁ RACJE BYTU.

MOSKWA. Agencja Tass donosi: Wohec
tego. że londyński komitet nieinterwencji za­
przestał już od dłuższego czasu swei działal­
ności i ftraeil sens swego istnienia, rada ko­
misarzy ludowych Z. S. R R postanowią dn<
1 marca odwołać swego przedstawiciela w ko­
mitecie nieinterwencji.

60 TYSIĘCY CHIŃCZYKÓW OKPA
ZONYCH PRZEZ JAPOŃCZYKÓW
TOKIO. Agencja Doenel donrmi. Ił w północ­

zachodniej części prowincji Kiangsu wolska

atkim na terenie stoczni „Blohm und ToatT*. lonisinymi l w związku 1 tym wskazuje, ze1 dnych ujemnych konsekwencji. i ufający zda wokoło ">cb pierścień.



ŻYCIE GOSPODARCZE
Niedziela, dnia 5 marca 1039 r.

Obrady rolnictwa śląskiego
Onegdaj odbyło się roczne posiedzenie

Rady Śląskiej Izby Rolnlezej. Hada uczciła pa
mięć zmarłego Ojca Św., oraz zmarłego w cią­
gu roku radcy Izby.

W zagajaniu obrad prezes Izby p. Leon
Smolka charakteryzując sytuacje rolnictwa w
bież. roku, podniósł sytuację na odcinku cen
rolniczych, oroówii obecną koniunkturę w rol­
n;ctwie. podkreślił pogorszeni się warunków

Kronika gospodarcza
Królowa

TYLKO 8 PROC. KREDYTÓW BUDOWLA­
NYCH OTRZYMUJE WIEŚ

Biorąc pod uwagę ogólną sumę 770 mifo­
nów zł. wydanych w lalach 1024 — 1938. na
budownictwo wypada przeciętnie rocznie po
:.:> miln Z tej sumy w latach 1936. 1937 i
1938 wydatkowano ogółem na budownictwo
wiejskie tylko 13 miln. 300 tys. zł. Rorznie
/atem wypadło na budownictwo wiejskie zale­
dwia 4.430 000 zł, a więc 8%.

Na budownictwo miejskie 92%. Nic więc
dziwnego, że wedłi jr oficjalnych danych, mie­
szkań jedi^zbowych było w Polsce 61,491 w
których mieszkało 47,7% ludności; dwuizbo­
wych — 35.4% z 37.1% ludności. W takich
pomieszczeniach zatem było 84.8% ludności
wiejskiej. W tych mieszkaniach na Wschodzie
prawie 50% nie ma do tej pory podłóg.

CHŁOP W POLSCE KUPUJE PŁUO
RAZ IIŁ STO ŁAT

Na podstawie danych etatystycznych, Jak
•fo "twierdził na posiedzeniu senackiej konrsji
budżetowej sen. Bisping, gospodarstwa woj­
skie w Polsce zakupują jeden pług raz na 100
Ul

Trzy i pół miliona warsztatów rolnych za­
kupiło w roku narzęd/.i i maszyn rolniczych
zaledwie za 11 miln. zł. Pługów konnych za.
Łupiono 10.371. Co jest powodem tego kata.
strofalcego stanu? Dane statystyczne wymo­
wnie zilustrują powody. W r.»1938 na kupno
jednego pługa potrzeba było 100 kg żyta, w
r. 1938 już 146 kg­

NOWEWŁADZEC.T.0.iŁ R.
Jak się dowiaduje agencja Kabel, w tych

dn;ach odbyło się w Warszawie posiedzenie
rady głównej C.T. O. i K. B., na którym prze­
prowadzono uzupełniające wybory- Do zarzą­
du zostali wybrani ponownie: Piotr Olewiński
fb. senator), Wacław Długosz, wicemarszałek
Sejmu, Stanisław Kielak, b. poseł, Zbigniew
Wttski, Franciszek Jagielski i posei Leon Su­
chomwtki.

MASOWY ZJAZD ROLNIKÓW WIELKOPOL­
SKICH

Jak się dowiadujemy, dnia 26 marca br.
Wikp. Tow. Kółek Bolniczych organizuje w
Poznaniu zjazd swych członków, celem omó­
wienia obecnej ciężkiej sytuacji rolnictwa wiel
kopolskiego. Zjazd ten omówi sprawy oddłuże­
nia rolnictwa, rentowności produkcji rolnej
oraz zajmie krytyczne stanowisko wobec pro­
jekiów przymusowej organizacji rolnictwa,

7ac/ranicxna
ZBIORY ZBÓŻ W ARGENTTNTE

Według ostatnich danych oficjalnych zbio­
ry w Argentynie szacowane są w tys. ton na­
stępująco: pszenica 8,700, siemię lniane 1,300,
owies 720, jęczmień 440 i żyto 273.

Zaznaczyć należy, że w dniu 16 lutego
1938 zbiory pszenicy szacowane były na
5009000 ton, siemienia lnianego 1.505.000 t.,
owsa 690.000 t., jęczmienia 516000 t., i żyta
tylko 91000 ton.

STRATY NA REZERWACH ZBOŻOWYCH
W BELGII

Rząd belgijski zakupił w okresie kryzysu
politycznego we wrześniu ub. r . około 40 000
!on zbóż jako rezerwę państwową na wypadek
konfliktu. Stworzenie tej rezerwy przyniosło
straty, które rząd postanowił pokryć z rachun­
ku mobilizacji­

NIEPOMYŚLNA SYTUACJA W ŻEGLUDZE
NIEMIECKIEJ

Donoszą z Hamburga, że przewozy wszy­
«tkch niemieckich linij żer^neowyeh w roku
1938 zmniejszyły się o 13.8% Przyczyną lego
były wypadki polityczne oraz trudności go­
spodarcze Stanów Zjednoczonych. Linia Ham­
burg — Ameryka przewiozła w ruchu pasa­
żerskim z Ameryką Północną tylko 50 tys. pa­
sażerów, gdy w roku 1937 56 tysięcy.

zbytu zboża, oraz poinformował Radę o czyn­
nościach zarządu i sytuacji fi na n -owej Izby.
Dyr- Izby inz. Zarzycki nakreśli! całokształt
działalności Śląskiej Izby Rolniczej w roku u­
bieglym i obecnym w pracach nad podniet e­
niein rolnictwa llA,skiÓgO, podkreślił dróg i
metody, jakimi Izba itara lie. zrealizować iwdj
program.

Po sprasrondaniach Komisji rewizyjnej i
finansów o-budżr tow oj odbyła li< dyskusja nad
eaJoacią działalności Izby, w kiórej zabrało
etos s/ereg radców, podn *ząc trudności, na
jakie natrafia rolnictwo w wywiązywania się
ze swoich zobowiązań z uwagi na pogorszei;e
się ogólnej sytuacji w rolnictwie i potrzeby
rolnictwa w zakresie hodowli bydła, on z ko­
nieczność obniżenia cen nawozów iztucznych
i artykułów przemysłowych. Praca roln kosi
śląsk-ch ożywiona je-', patriotycznym duchem.

Po dy^ku­ji Hala podjgia Ochwaty dcly­
czące sprawozdania, przy;>
zamknięć rachunkowych budżetu zwyeaa;ne­
go i nadzwyczajnego na rok 1030 ffl dodatku
do podatku gruntowego na rzecz I/by. upowa­
żnienia k-iąg hodowlanych, ora/ i .
Wojów. Komitetu <\ > Spraw Ml-i . W.
skiej.

Zwyczajny budżet Izby na rok 19.19 10 za­
myka się kwota. Stt.146 zł Przewiduje sig
środki na podniesienie produkcji roślinnej rwie
rzęcej, na utrzymania szkól roln czych
tę pozaszkolną. Nadzwyczajny budżet w kwe*
cio 221,0(10 zł — przeznaczony jesł na dalszą
budowę gmachu Iżby.

CDoóie fojzwimie
jest warunkiem

zdrowiał

Źle przełułe pokarmy nie mogq być
dobrze Irowione I »q pnycjynq chorób
żolqdko. Dlatego strzeżcie sie. obłożnie
nia o tym bordziei wypodania zębów.
jako następstwo kamienia nozebnego
Tylko wolne od komlenia zęby mogq być
mocne i zdrowe.
Dlatego używajcie Kalodontu Jest to |e­
dyna pasta zwolczoiaca dzięki zawartości
Sulioricinoleału kamień nazębny i zopo
biegajqco jego ponownemu tworzeniu sio

ł;^HM
'
i,u#

Tendencja zwyżkowa
na rynku zwierząt rzeźnych

Sytuacja na rynkach rolnych
Ra ważniejszych rynkach zbożowy, h zmia

ny są nieznaczne. Zwraca jedyn:e owagą, że
na rynk^h północno-amoryskańskich panuje
znacznie mocniejsza tendencja, aniżeli na eu­
ropejskich, gdzie nastąp ł nawet pewi< n spa­
dek notowań. W Buenos Aires — bez /mian,
pszenica od kilku tygodni notowana jest
według kursu minimalnego (urzędowego), lj>
7 pes. za 100 kg. W zakresie żyta sytuacja ;> ii
wyraźnie niepomyślna, gorsza, nil w i
pszenicy.

Na rynku krajowym w tygodniu ubiegłym
notowania zbóż doznały pewnej poprawy.
Zwyżkowała cokolwiek pszenica, wyraźnie po
szedł w górę jęczmień (browarny i przemiało­
wy), a tu i ówdzie żyto oraz owies. Odp wie­
dnio toż zdrożały i maki oraz otręby pszenne.
Z innych ziemiopłodów zwyżkowały rzepaki,
wyka i poduszka oraz gryka, pozostała prze­
ważnie bez zmian. W miarę zbliżania Sie, do
wiosny wzrośnie zapewne zapotrzebowania ze
strony gospodarstw rolnych na materia! siew­
ny, zarówno zbóż, jak zwłaszcza ziemiopło­
dów pastewnych, traw, kończyn itp. Nie wy­
kluczona jest i pewna ich zwyżka.

Na rynku zwierząt rzeźnych tendencja ule­
gła dalszemu wzmocnieniu. Zwyżkowało za­
równo bydło, jak zwłaszcza trzecia chlewna
w© wszystkich sortymontach. Jedynie cielęta
skutkiem znacznej podaży lichego towaru rze­
źnego z gospodarstw drobnych nadal zniżko­
wały- Nie wpływa to wiele na sytuację tego
rynku, ponieważ cielęta nie przekraczają 10
procent żywej wagi doprowadzanych do rz>/.ni
zwierząt. Zwraca też powszechną uwagę zna­
czna poprawa jakości sprzedawanych zwierząt

co się tłumaczy taniością zboża oraz obfito­
ścią wszeiknh pasz stomistyeh­

Poprawa nahtąpih również na rynku ma­
sła, k'óre podniosło się o 20 groszy na 1 ki;
Tłumaczy się to ożywieniem eksportu, dzięki
podn esieniu jakoścj wywożonego towaru Jaja
tanieją, jak zwykle zresztą r.a wiosną, kiedy
wydatnie wzrasta wiosenna podaż Zaznaczyć*
wszakże należy, Że na rynku widzi się prze­
ważnie towar lżejszy, a więc tańszy. Nato­
miast jaja ciężkie i gwarantowanej świeżości

tukiwane, co się tłumaczy duża, kon*
sumcjg gospodarstw wiejskich na oela wylę­
gowe.

Sytuacja na rynku rybnym kształtuje się
mocno, ceny ponown.e zwyżkowały Dla poró­
wnania warto zaznaczyć, że karp, główna ry­
ba naszych rynków. je~t obecnie o 0,60 zł na
kilogramie w hurcie droższy, niż przed ro­
kiem. W detalu różnica jest znacznie więk­
sza. Tłumaczy s:ę to dotó umiarkowani po­
dażą, gdyż producenci liczą sę na duży po­
pyt w okresie po<tu- DOWÓ/ W ostatnim tygo­
dniu do Warszawy wynos I 7t! tys. kg karpi.
86 tys kg. ryb rzecznych oraz 6 tys kg. ryby
estońskiej (szczupaków i sadaczy). Na prowin­
cji ryby również zdrożały, zwyżka jest więc
dość powszechna.

Na rynku warzywnym panowała tendencja
m ocniej sza w zak resie warzyw zes złoroc z­
nej produkcji, które już są na wyczerpaniu.
Kalafiorów nie ma już zupełnie. Towar tego­
rocznej produkcji zaczyna pojawiać się w co­
raz większej ilości, ceny wszakże są jeszcze
wysokie (zwłaszcza szczawiu i szpinaku).

Podpisanie dodatkowej umowy
handlowej poisko-niemieckiej

Jak podaj© Agencja „Iskra", trwające od
dwóch tygodni rokowania handlowe poNko­
niemieckie zostały zakończone w dniu 2 mar­
ca rb. podpisaniem dodatkowej umowy han­
dlowej na okres dwuletni, tj. do 28 lutego 1941
roku. Umowa przewiduje zwiększenie o­
gólnego plafonu wymiany z ustalonych dotąd
260 miln. s! do 300 miln. zł dla każdej strony.
To poważne zwiększenie plafonu wymiany na
siąpiło w związku z przyłączeniem Zaolzia do
Polski i Sudetów do Niemiec­

Co się tyczy szczegółów umowy, to należy
wymienić, jeśli chodzi o eksport z Polsk do
Niemiec, znaczne zwiększenie kontyngentu
wywozowego artykułów rolnych oraz nr/yzna­
nie dodatkowych kwot eksportowych dla pro­
dukcji hutniczej i górniczej Zaolzia Stronie
niemieckiej natomiast przyznano kontyngenty,
uwzględniające w szczególności interesy eks­
portowe przemysłu sudeckiego. Jednocześnie z

podpisaniem umowy zostało zakończone okre­
sowe posiedzenie mieszanej komisji rządowej
dla kontroli obrotu towarowego między oby­
dwoma krajami, mające na celu — jak wiado­
mo — ustalenie kontyngentu wymiany na
kwartał bieżący.

SPADEK OBROTÓW W HANDLU
ŚWIATOWYM

\vt-'.. .Y og4Ina obrót
go w roku ubiegłym wyrazi! • suma, M480
miln. dolarói • bwr0­

równaniu do roku 1987 i spadek,
wynoszący ponad ? 600 miln. dolarów.

W ­
,'• importu światowego w nb sok i

wyniosła 18v I < i elu ia<
— 12781 miln. dolarów. Analogiczne dane t
roku poprzedniego wynoszą: pierwsza 16.100

M druga — 1S200 miln dolarów
Wi u z powyższym potok ' i •:"'

zagraniczny w przeciwieństwie do lenden -u
panującej w handlu zagranicznym światowym
wykazuje wzrost. Procentowy udztal
tu polskiego do importu światowego z«
sięo0.87wroku1037do1,06wrokuII­
Procentowy zaś udz;ał sportu nol.­kieso do
ok-portu światowego wz.ió-l w portwnaniu '.
rok -MI 1037 o 0,17 proc, wyrażają: się eyfrtj— 1.0 IV

Z wydawtretw
„KONIUNKTURA GOSPODARCZA POLSKI
W LATACH 1928 — 1938 W LICZBACH

I WYKRESACH"

Pod tym tytułem ukazał się specjalny ;">.
azyl inie^:ęcznych tablic statystycznych In­
Btytutu Padania Koniunktur Gospodarczy.'•;
Cen.

Na uslępie tego wydawnictwa prof. Ed>
ward Lipiński w pracy pt. „Nowy wskaitl k
produkcji a rozwój gospodarczy Polski" oma­
wia znaczenie nowego wskaźnika produkcji
jako wyrazu rozwoju gospodarczego Polski.
Na dalsza treść wydawnictwa składają s;ę:
200 miesięcznych szeregów statystycznych,
ilustrujących w-/>>ch-tronnie rozwój życia go­
spodarczego Polski, dokładne <>l';aśn.en:ad•
tyczące źródeł statystycznych i metod budo­
wy wskaźników, oraz .">0 wykresów, dających
plastyczny obraz zmian zachodzących w dłuż­
szych okr.^ach cza-u.

Wydawnictwo uzupełnia kronika gospo­
darcza, tj. wykaz ważniejszych wydarzeń to
spodarczych i politycznych w Polsce i za gra­
nia* w latach 1028 — 1038.

RODZICE POLSCY!
Dziecko, któremu nadacie imię nie­

mieckie, będzie w przyszłości wsty­
dzić się swego imienial

0 bliższy kontakt handlowy z Norwegia
Handel Polski z krajam. północnymi jest roz­

w n ęty niezwykle *łaln. Wystarczy nadmienić,
że ohroly z Finlandia, wynoszą w polskim b.lan­
alS handlowym zaledw.e 1.2% a i Norwega 1.3%
Tymczasem istn.rja obiektywna warunk d!a roz­
szerzenia naszych stosunków gospodarczych z
Północą. W szcasgólneact leżeli ciioiiz; o Norwe­
gig możemy w większych ilościach, niż dotych­
czas sprowadzał* ryby. rudy metalowe, szmelc,
niektóre kamienie budowlane, Uuercze techniczne,

wywoź,ć natomiast możemy zboże, pasze ftzewe
i wyroby z drzewa, a przede wszystkim węg e|

Zdając sob.e sprawę, z niewyzyskanych d' •
lychczas możliwość wzajemnej wym any towaro­
wej, Norwega zgłosiła swój udzal w tegororz
nych Targach Poznańskich, podobnie zresztą, juk
w roku ubiegłym. Za pośrednictwem Targów Po­
tUatWktfh. pragn.e wywołać V) Polsce wn;ksz(
za­.nteresowanie dla swego rynku, aniżeli ma m ej
sce dotychczaa.
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7) (Ciąg dalszy)
Bernard Żb;k zapali} papierosa i do­

da f:
— Oczywiście, jeżeli zamordowanie

Lindego, nk iesl premedytowanym za­
lx>jst\\ em i o ile te oba listy n;e maja, Ba
celu sprowadzenia śledztwa na błędny
tor. B\ć ino/e dalsze zabójstwa wcale
mc nastąp a i pan As Pik za tydzień bę­
delc Czytaj .swt j akt oskarżenia. Na raz:e
jednak na to się nic zapowiada i dlatego
poproszą pana. ekscelencjo o nadzwy­

czajne pełnomocnictwa. Sprawa nie jest
zwykła i musimy zastosować ostre me­
tody. Poleciłem aspirantowi BHlcwskie­
uru...

Dygnitarz wysłuchał z zainteresowa­
niem i skinął głową z pochwałą. Spokoj­
ne rzeczowe zachowanie się detektywa
i bijąca od niego siła indywidualności
zdziałały swoje.— Rozumiem — powtórzył. — Mozę
pan zabrać kogo chcesz i — westchnął
I e/nacznie — nie liczyć się z wydatka­
mi. Akceptuje z góry wszystkie pańskie
urządzenia. Wierzymy, że pan uczyni
wszystko możliwe. Polska nie potrzebu­
je takiej rcklat ly. Pan As Pik musi (al
najprędzej być ujęty. Będzie to dobrze i
dla nas i... dla niego­

Minister wstał na znak, że rozmowa
jest skończona. Podał rękę Żbikowi
spojrzał mu wymownie w oczv.

— Liczymy na pana, inspektorze.
— Dziękuję. I muszę Się spieszyć, bo

podczas gdy my tu rozmawiamy — tam
ten na pewno działa...

— Racja... — szepną? siwy pan.
VI.

POTWÓR.

Gdy Bernard Żbik wrócił do swego ga
binetu natychmiast zauważył błysk pod­
niecenia w oczach aspiranta Billcwskie­
go, który trzymał w ręku list ..numer
dwa"

. Ostrożnie wręczył go inspektoro­
wi i rzekł prędko, jakby w obawie, że
nic zdąży:

— Znalazłem odcisk palca na we­
wnętrznej stronie koperty. Tu... Nie
chciałem rozcinać.­

Żbik rozciął papier i zbadał jego we­
wnętrzna stronę pod światło, przez lupę.
Aspirant Billewski nie omylił się: na za­
klejonym trójkącie papieru, bliżej jedne­
go z gumowanych brzegów widniały
wyraźne, charakterystyczne linie.

— Trzeba będzie to oddać do utrwa­
lenia. Wolę powstrzymać się na razie od
wszelkich dalszych wniosków. Nie są­
dzę jednak, abyśmy mieli ten wzór w
naszych kartotekach i...

Urwał. Telefon na biurku zadzwonił
przeciągle dwukrotnie — sygnał linii za­
miejskiej. Inspektor podniósł słuchawkę
i powiedział jak zwykle:

— Komenda Główna. Wydział Czwar
ty, inspektor Żbik przy telefonie.

— Wszystko jedno kto, kochana oo­
licjo -- rozległ się w odpowiedzi przy­

tłumiony nienormalnie brzmiący głos i
Bernard Żbik drgnął wbrew woli.

Nie odejmując słuchawki od ucha
wziął ołówek lewą ręką i nakreślił trzv
słowa na brzegu teczki aktowej, którą
podsuną! aspirantowi. Ten przeczytał,
zbladł i wybiegł z gabinetu...

— Tu mówi As Pik — powiedział ów
stłum <<„y głos, którego płci niepodobna
było rozpoznać.

Bernard Żbik myślał szybko.

— Co za Idiotyczne kawały! —
rzekł ostro — Pan...

— Proszę mi nie przerywać. Dzwo­
nię z Le chowa.

— Kto mówi? — powtórzył Żbik
spokojnie­— Ja. kochana policjo. Chciałem was
zawiadomić, że przed kilkoma minutami
padła moja druga ofiara. Nawet nie
wiem jak on się nazywa. Zastrzel Jem
lub zastrzeliłam go... Haha!... Na ulicy
Leśnej... Listy moje do was i do redak­
cyj nadejdą jutro... Wrzuciłem lub wrzu­
ciłam je do wagonu pocztowego pociąga
Katowice — Warszawa jeszcze przed
morderstwem. Do widzenia, kochana po
licjo...

Trzask. Połączenie z tamtej strony
przerwano. Bernard Żbik nie zaw es.?
swojej słuchawki. Położył ja na stole

'

przez drugi aparat wydał spokojny roz­
kazy. Po kilku rmnutach wróci? aspi­
rant.

— Wykonałem twój rozkaz... Czy to
naprawdę by? on...

— Tak sądzę- Wyłączy? się. Twier­
dzi, że zabił przed kilkoma minutami
człowieka, którego nawet nie znał. On
szybko działa...

W ciągu następnych kikunastu nrnut
Bernard Żbik nie odpoczywał. Musiał
osobiście wydać wszystkie dyspozycje
ludziom- W międzyczasie nadeszły dwa
telefonogramy:

Urząd Telekomunikacyjny.
Urząd Telefoniczny Iw. Barbary 2 (Biu­

ra).

Kontrola Stacji Międzymiastowej.
Do

Komcndv Głównej P. P .

Wydział IV.

połączony Jest dotychczas z automatem
telefonicznym do rozmów nrędzymiasto
wych w Lechowie (COP). Podobnych
automatów zainstalowano w tym mie­
ście 25 i każdy ma do nich dostęp. Opla­
ta za .^ -minutową rozmowę wynosi 1
monetę złotówkową, wrzuconą do au­
tomatu. Połączenie odbywa się bez kon
troli osobowej, sposobem telemechanicz­
nym. Rozmównica, z która połączony
jest aparat gabinetu naczelnika Cea­
trali Służby Śledczej mieści się w Lc
chowie przy ulicy Leśnej nr 3 w pocze­
kalni autobusów międzymiastowych.

Referent: (—)

Następował nieczytelny podpis.
Drugi telefonogram nadszedł po kil­

ku minutach i Komendy Policji w Le­
chowie:

Nadał: Porębski, podkomisarz
Przyjął: J. Kobylański, asp.
Sygn-: Rozkaz inspektora Żbika — wy­

konanie
Godzina: 19. min. 20 .

r, .... ,. A•\ — Jaką on zrobił minę, gdy pan wy­
. . Przeszukaliśmy u..ce Leśną zgodmej , ^ rJw0|wcr.

z rozkazem stop. Przed domem nr 14 ua *
rogu Alei Sienkiewicza znaleźliśmy ­ Taką Mm* jak pan naczelni*
zwłok, mężczyzny w mundurze koleia-Przc,d chw,lil schował się z godnością
rza stop. Strzał w plecy przez przyłożę­," a1^ Postraszy! Się troszkę.

rozmównicę i postawi w pobbżu agenta
Bądź gotów do drogi. Ja idę do naczd­
nika.

Zamknął szufladę i porządkował ta­
czkę.

— Strzał w plecy przez przyłożeń i
lufy do pleców - odczyta! po raz drugi.
• je

'sro gęste brwi ściągnęły się. — Ion
nawet mc wiedział, kogo zabija. Asie
Pik — dodał półgłosem do siebie, ale
tak, że aspirant słyszał — gdybym Z-K
teraz dostał w swe ręce i zabił bez wy­
roku, jak wściekłego psa. to myślę, że
sąd by mnie uniewinnił... No, lecz na na*
czas.

Naczelnik Centrali Służby Śledcze.,
nadinspektor Wiśniewski czekał na nu­
go. Był skupiony i poważny. Wytfejasj
raportu swego detektywa I zastępcy o
drugim zabójstwie Asa P>k.

— Otrzymałem pełnomocnictwa nad­
zwyczajne — uśmiechnął się inspektor I
opowiedział o niezwykłej rozmowie z si­
wyn panem. Przez twarz naczelnika
przebiegł stłumiony skurcz.

— Jaki pan ma plan działania?
— Już drugi raz słyszę to pytanie

nie lufy do pleców stop. Sukno osmaio­
ne stop. Kula przeszła na wylot i jeszcze
nie odszukana stop. Na lewym rękawie Wie pan. pod jednym względem ten As
zabitego przymocowana szpilką nowa Pik podoba mi się. Gdy na jego mąka
karta as pik stop. Czekam na dalsze n­jbryczny telefon, powiedziałem: in­
Strufccte stop. Zwłoki zabezpieczyłem i spektof Żbik przy telefonie"

on odpowc­
stop. Proszę o odczytanie." dział: „Wszystko jedno kto...

" Awysą
Bernard Żbik zapalił papierosa — rę- dzicie. że ja umiem zdziałać cudy. Man.

ka mu nie drżała. Głos również brzmiał i wrażenie, że w tej sprawie będzie tylw
normalnie .gdy powiedział do Adama i roboty dla organizacji co dla psychoie­
Billcwskcjro: I Kii- Najważniejsza trudność w tym, że

— Telefonogram. znów — ale to fiż ten As Pik prawdopodobnie działa sam­
OStatol chyba bo zaraz pojedziemy: n- Sadzę, że to jednak jest mężczyzna. Te

W odpowiedzi na telefoniczne zlecę-'mówię się tylko z nadinspektorem WH-Jobie zbrodnie jakoś nie przystają do ko­
nie stwerdzamy. że telefon nr 696-93 niewsklm Niech Porębski op;eczęt.!ic; bjecego sposobu myślenia. Ani te listy.

'
Naturalnie mogę mylić się...

— To jest najpewniej amator — o ile
pan rozumie co mam na myśli.

— Tak. Może to być ogólnie znany i
szanowany człowiek W każdym razie
w Lechowie. Na to wskazuje zdanie list

'.:
..numer dwa"

: „... postawiliście prsed
domem Koncernu Stalowego 2 wywia­
dowców z lcchowskiej policji". Jeżeli on
'eh poznał...

— No. mógł ich nie poznać dosło­
wnie — ale zauważyć. Zresztą w takim
stosunkowo małym mieście policja tajna
nie jest tak bardzo tajna. To nie War­
szawa...

— Lecz w każdym razie dowodzi to.
że on jest stałym mieszkańcem Lecho­
wa...

— To w każdym razie ogranicza kras
podejrzanych — zaśmiał się naczelnik
krótko. — Miasto liczy około osiemdzie­
sięciu tysięcy stałych mieszkańców. Od­
liczymy dzieci- chorych, analfabetów,
kaleki i — jak pan mówi — kobiety. Zo­
ltanie drobnostka, powiedzmy czterdzie­
ści tysięcy podejrzanych. Z tego wyeli­
minujemy tych, którzy nic umieją pisać
na maszynie...

— Każdy inteligentny człowiek umie
pisać na maszynie — przerwał mu Żbik
poważnym tonem.

— Ale nic każdy ma dostęp do ma'

'
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Fototelegram, przedsfowiojąry moment błogosławieństwa ..T'>ki et orbi" udzielanego przez
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inadzonych przed P<izyliką*
fiernych. igro- szyny, prawda?

(Ciąg dalszy nmtąpi.)



Z HUT i KOPALŃ
Niedziela, dnia I marca 1939 r.

Przygotowania do ogólne) akcji
wczasów pracowniczych

W Ministerstwie Opieki Społ. odbyła
konferencja z przedstawicielami central pra­
cowniczych i robotniczych związków zawodo­
wych w sprawie wcza.­ów.

W konferencji tej wzięli udział: P. Min.
Opieki Społecznej M Kościałkowski, podsekre­
tarz etanu dr T- Garbusiński, główny inspek­
tor pracy dyr. M. Klott.

Obrady zagaił P. Minister Kościałkowski,
który przsdatawil zagadnienia wczasów na tle
Ogólnych zadań op eki nad człowiekiem pracy
w Folaca. Charakteryzując ogólne osiągnięć la
•a odcinku pracy w latach ostatnich. P. Mi­
nister wspomniał m in. o znacznym polepsze­
niu sytuacji materialnej rzesz pracujących, co
wyra/iło się we Wiraaaa zatrudniania i zwyż­
ce płac. a W konsekwencji poważnie zw ięk«zy­
ło udział świata pracy w ogólnym dochodzie
społecznym P- Mini-ter kładzie w chwili bie­
źicej szczególny nacisk na poprawę ogólnych
wamr.kńw pracy w warsztatach Chodzi tu nie

JŁ harfy iałchnel

Śp. Paweł Rekus
W dniu 2 marca br- zmarł w Lipinach śp­

Paweł RakttS, członek zarządu głównego Pol­
skiego Związki /.• arodowafo Metalów. • u- /
P. Z. Z. Sp. Zmarły od wczesnej młodości
czynnie udzielał s;ę w życiu polskim na Ślą­
sku należąc do polskich organizacyj robotni­
czych. Na ariela lat przed wojną był jednym
z ezynn:ej­zych członków organizacji robotni­
czej pod opieką Iw. Józefa, następnie zaś
czynoie pracował w Zjednoczeniu Zawodo­
wym Polskim. W okresio walk wolnościowych
na Sitaka śp. Zmarły biorze udział w pow­
staniach i w akcji plebiscytowej. W roku 1028
fp- Paweł Reku? zakłada na terenie Lipin Ge­
neralną Federację Pracy, której zostaje prze­
wodniczącym. Jako człowiek dużej energii 1
znpa.łu do pracy — nie poprzestaje na pracy
jedynie na odcinku zawodowym. Widzimy Go
bowiem działającego i na odcinku prac ?po­
łerznyeh i samorządowych. Był wieloletnim i
do ostatniej chwili radnym gminy Lipiny. W
Zmarłym ZPZZ traci oddanego szermierza
idei zjednoczenia polskiego świata pracy a
polski ruch robotniczy światłego, niezwykle
czynnego i uczciwego działacza. Dla swego
charakteru, pogody ducha i uczynności bvł
lubiany i ceniony nie tylko wśród pracowni­
ków huty „Silesia" w Lipinach z których ra­
mienia przez wielo lat spełniał zaszczytne
funkcje w radzie zakładowej, ale także sym­
patią darzyli Go robotnicy okolicznych zakła­
dów pracy. Cześć pamięci zacnego i prawego
Obywateli. Niech Mu ziemia śląska, którą go­
rąco ukochał i za której wolność walczył lek­
ką będzi e.

Pogrzeb śp. Pawła Pekusa odbędzie się w
poniedziałek 6 marca br. o godz. 16­ Wypro­
wadzenie zwłok nastąpi I domu żałoby w Li­
pinach przy ul. Nadziei 2. Zarząd główny Pol­
skiego Związku Metalowców ZPZZ. wzywa
okoliczne oddalali ZPZZ do manifestacyjnego
udziału w oddaniu ostatniej posługi Zmarłe­

Z wydawnictw
^^•^••••iMHMaB^MMaaaH

„HUTNIK".
Świeżo opublikowany zeszyt 2 „Hutnika"

zawiera następujące artykuły oryginalne: w
dziale technicznym: I. Feszczenko-Czopiw­
ski i J. Ogórek — Stale niedeformujące się
i ich obróbka cieplna- T . Tarański i S. Ku­
liński — Magoetyczna metoda określenia
stopnia odwcglania w austenitycznych sta­
lach manganowych. W dziale gospodar­
czym: J. Ignaszewski — Polski rynek żelaza
w roku 1938. Całość zeszytu dopełniają, li­
sty do redakcji, przegląd wydawnictw (wal­
cownie), nowe patenty, sprawozdanie z
działalności hut żelaznych w styczniu roku
1939, statystyka hutnicza, kronika oraz no­
we wydawnictwa.

„TECHNIK".
Ukazał się w druku nowy zeszyt mie­

sięcznika „Technik", organ Polskiego Sto­
warzyszenia Inżynierów i Techników Woje­
wództwa Śląskiego i zawiera: artykuł ini.
H. Wdowiszewskiego „Postęp w mikrosko­
pii — ultramikroskop", artykuł inż. Edwar­
da Brilla „Rozwój stawidei kurkowych i su­
wakowych i art. mż. Eugeniusza Dańca o
zagadnieniu wynalazczości w Polsce. Na dal­
szą treść numeru składają się — Przegląd
czasopism technicznych, Dział gospodarczy
i notatki z życia towarzystw technicznych.

tylko o wzmożoną walkę z wypadkami przy
pracy i polepszenia waru • >tnycb,
lecz i o raalisacja właścia • i ••.'• kultury
pr^cy. Zagadnieo a wczasów k I walnym
fragmentem tej włainia akcji ogólnej Organi<
zacja wczaaóa dotyczy tarowno właściwego
wykorzystania chwil odpoczynku a układzie
pracy, czasu wolnogo

"
i tajać codziennych,

jak i wczaaow świątecznych i urlopowych W
pracy przygotowawczej, prowadzonej w tej
dziadzinie, ni Izowna ;­ lersze
współdziałanie wszystkich organ zacyj
dowych, praeown czych i r i oti

To referacie dyr. M Klotta, który oraóa I
zręby organizacji wczaaóa roza oęłi słaj oty*
wioną dyskusja, w której wypow adali i ę
przedstaw i iele ruchu zawodowego i k.
B| centralnego biura wcz.i­' I

Akcja wczasów pracowniczych
W Poznaniu tworzy się ośrodek, który

obejmie sprawy związane z organizowaniem
wczasów pracowniczych na terenie Wie'ko­
olski. Zainteresowały sę Ig akcą Izba'rzemysłowo-Handlowa i Oddział Zakładu

Ubezpieczeń Społecznych. Czynniki gospo­
darcze i zakłady pracy zgłosiły swój udział
i zajmują się finansową stroną urlopów ro­
botniczych. Związek Popierania Turystyki

Poznaniu prowadz: akcie w kierunku
przygotowania wsi do przyjęcia korzystaą­
cych z urlopu pracowników mieiskich. Ca­
łość akcii prowadzona iest w porozumieniu

Centralnym Biurem Wczasów w Warsza­
wie .

Doniosłe uchwały komitetu ekonomicznego ministrów
W piątek, dnia 3 bm. odbyło się pod zmniejszać się w związku z rozwijaniem się

przewodnictwem wicepremiera Kwiatków- robót prywatno-gospodarczych.
skiego i w obecności premiera gen Sławca i Następnie komitet ekonomiczny powziął
Składkowskiego posiedzenie komitetu cko- uchwałę w sprawie organizacji zatrudnienia
nomicznego ministrów.

Komitet ekonomiczny omówił sprawę u­
ruchomienia robót publicznych w roku bie­
żącym, postanawiając, że roboty te rozpo­
częte zostaną 10 marca. Podięcie tych ro­
bót, na które asygnowane będą w ramach
ustalonego planu kredyty inwestycyinc. u­

ruchomione przez ministerstwo skarbu, kre­
dyty Funduszu Pracy i własne środki resor­
tów — wpłynie na zwiększenie obrotów go­
spodarczych i zatrudnienia oraz na spadek
cyfry zarejestrowanych bezrobotnych, która
to cyfra poczęła już w ostatnich dniach

bezrobotnych na robotach prowadzonych
bądź finansowanych przez organa państwo­
we, związki samorządowe oraz inne insty­
tucie publiczno­prawne. Postanowiono, że
całokształt akcii zatrudnienia spoczywać bę­
dzie w rękach Funduszu Pracy. Uchwala
prz widu;e. że w ośrodkach o większym na­
pięciu bezrobocia część bezrobotnych, w
razie niemożności zatrudnienia ich na miej­
scu, będzie mogła być przemieszczana do
robót prowadzonych poza miejscem ich sta­"ego zam:eszkan:a Zasadniczą intencją u­
:hwały jest dążenie do zatrudnienia na ro­

Pracownicy Wspólnoty Interesów
ofiarowali 300.000 złotych na ścigacz

P. Marszałek Śmigły-Rydz przyjął w
dniu 2 marca br. delegację pracowników u­
mysłowych i fizycznych Wspólnoty Intere­
sów pod przewodnictwem naczelnego dyrek­
tora koncernu p. inż. Bronisława Kowal­
skiego, która wręczyła czek na 300 000 zł
na budowę ścigacza dla marynarki wojennej.
Kwota ta stanowi pierwszą ratę uchwalonej
przez pracowników WsDólnoty Interesów

sumy 600.000 zł na budowę ścigacza. Została
ona zebrana ze składek wszystkich pracow­
ników koncernu w ciągu jednego roku —
Przyjmując dar pracowników Wspólnoty In­
teresów, złożył P. Marszalek Śmigły-Rydz
na ręce delegacji podziękowanie dla wszyst­
kich ofiarodawców, podkreślając wysiłek i
pożyteczną inicjatywę oracowników Wspól­
noty Interesów.

botach publicznych pizede wszystkim zare­
jestrowanych bezrobotnych. Jednak w o­
środkach o umiarkowanym napięciu bezro­
bocia lub na terenach, gdzie nie ma bezro­
boc a zarejestrowanego, będzie dopuszcza­
na do pracy w miarę zapotrzebowania rów­
nież ludność miejscowa nierejestrowana w
biurach pośredn. pracy, w pewnym stosun­
ku procentowym tak do bezrobotnych za­
kwalifikowanych przez biura Funduszu Pra­
cy. Uchwała reguluje ponadto sprawę sy
stemu płac akordowych na robotach pu­
blicznych, postanawiając, że stawki akordo­
we powinny być obliczane w ten sposób, bv
osiągany na podstawie akordów, w ramach
ośmiogodzinnego dnia pracy, przeciętn\
dzienny zarobek wynosił więcej niż dzienna
płaca przy wynagrodzeniu za godzinę. U
chwała przewiduie również zamieszczanie w
ogólnych warunkach przetargu na wykon\
wanie robót zleconych przez organy pań­
stwowe, związki samorządowe oraz inne in­
stytucje publiczno­prawne klauzuli o obo­
wiązku zatrudniania bezrobotnych zakwali­
fikowanych i sk:erowanych przez publiczne
biura pośrednictwa pracy.

Dokoła sprawy wysokości
składek ubezpieczeniowych

Agencja G. S . I . donosi: Ostatnio ukaza­
ły się w prasie wiadomości zapowiadają­
ce zadecydowaną już podwyżkę składek na
ubezpieczenia społeczne, z dn. 1 kwietnia br.
Należy sądzić że wiadomości te opierają się
na zbyt może pochopnie wysnutych wnio­
skach z dwukrotnego oświadczenia P. Mini­
stia Opieki Społecznej w czasie debaty bu­
dżetowej. Stanowisko Ministerstwa Opieki
Społecznej jest, jak wiadomo, zdecydowanie
przeciwne utrzymaniu obecnie obowiązują­
cej wysokości składek. Jednak problem w\­
sokości składki, łączący się z ogólnym pro­
blemem ubezpieczeń społecznych w Polsce,
wykracza poza ramy resortu, któremu for­
malnie podlega. Jest to zagadnienie gospo­
darcze, w którego rozwiązaniu uczestniczyć
muszą z głosem decydującym resorty gospo­
darcze: Min. Skarbu, Pizemysłu i Handlu
oraz Rolnictwa. Z tej strony jednak żadnych
oświadczeń jeszcze nie było. Sprawa pod­
wyżki składek nie jest więc przesądzona.

Równocześnie Agencja Kabel donosi, żt
w najbliższym czasie ma być wniesiony pro­
jekt ustawy, przedłużającej obecny stan c
dalszy rok. Jednocześnie mają być ogłoszo­
ne tezy, na których będzie się opierać refor­
ma ubezpieczeń społecznych, przygotowy­
wana oddawna przez Min Op. Społ. Refor­
ma obejmie w szczególności ubezpieczeni*
emerytalne pracowników umysłowych.
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Przebudzenie się zwierząt
ie snu firnowego

Zbliża się wiosna. Już wnet od Zaolzia
•owieją ku północy kląska ciepłe południo­
we wiatry. Zwykle zaczyna sic od halniaks
na Pogórzu Cieszyńskim, w,­edającego z im­
petom od Bramy Morawskiej, p> gładkich
zboczach góry Tułii poprzez pagórki prgó­
i a, het ku Żorom, na cały Śląk Trwożli­
v ie pękają lody na wodach. — Cyt, cvt —
słychać jak strzelają długie rysy pęknięć.
i -jąc Bll<| |i się skończyło przedstawienie
zimv, ie to rozbiórka twardej powłoki lodo­
wej, dzielącej się na kry, odpływające z
wiosenna powodzią ku północy, do morza.

Powoli spod śniegu wyłaniają się zago­
ny, łąki i oto ziemia uwolniona ze swego
zimowego pancerza zaczyna oddychać, za­
czyna tętnić życiem tych istot, które w*aś­
r. -e się obudziły ze snu zimowego. Najbar­
dziej pospieszyły się śnieźyczki, bo te już
nawet kwiaty rozwijają, ale i inne roślinki,
;ak fiołki, zawilce gaiowe spieszą tuz za
nimi — lada dzień, a rozwiną się i one bielą
I fioletami kwiecia. Stara to bajka jak świat,
powtarzająca się co roku. Mniej znane o­
olnie jest przebudzenie się zwierząt, zasy­

piających na zimę. Pospieszmy więc do kry­
owki jeża. zanrszkującego od jesieni zeszłe­
go roku skromne mieszkanko na małym pa­
górku wśród krzewów jeżynowych. Leży so­
bie w tym samym dołeczku. w którym wi­
dzieliśmy go ostatnio 3 lutego, podczas po­
gadanki o wytrzymałości niektórych zwie­
rząt r.a mróz.

Patrząc na leżącą w dołku kolczastą
kulę. możemy dzisiaj stwierdzić, że na­
brzmiewa ona rytmicznie, w odstępach kilku
. ? k .ind, a więc tym razem widać już wyraź­
nie, że jeż oddycha. Juk tak od kilku dni
dvszy rytmicznie, od czasu, jak śniegi sta­
jały doszczętnie. Każda podwyżka tempe­
ratury otoczenia przyspiesza jego oddech.
Na razie jeszcze zanim ciepłota nie dźwig­
nie się ponad 10 stopni do mniej więcej 15,
oddycha śpiące zwierzątko tak jak to obser
wowaliśmy podczas lutowej pogadanki, na
przykładzie koszatki. A więc powietrze
wciąga w płuca pyszczkiem, nie nozdrzami.
Dlaczego? — przecież każdy wie o tym. że
nai spokoj nic:szym i najprzyjemniejszym by­
wa sen wtedy, gdy się podczas niego oddy­
cha nosem, a nie bezpośrednio przez otwar­
te usta. Musimy sobie jednak zdać sprawę
z tego, że w nosie zwierzęcia zna;duie s:

ę
bodaj że najważniejszy narząd jego orien­
tacji zmysłowej, to jest narząd węchu. Gdy­
by podczas snu zimowego, oziębione znacz­
nie zwierzątko wciągało mroźne powietrze
bezpośrednio nozdrzami, wówczas delikatne
i stale wilgotne tkanki aparatu węchowego,
zna'duiąccgo się w labiryncie nosowym, u­
legły by z czasem wyschnięciu lub zamarz­
nięciu. To też matka-natura, układając w
jesieni zwierzęta ssące do snu zimowego, za­
tyka im noski śluzem na cały okres zimo­
wania, tak że są one zmuszone do oddycha­

nia pyszczkami. AJe obecnie zima skończy­

! ła swoje panowanie — ze zwyżką ciepłoty
"nasz jeż się obudził. Głębokie i SSybsss
wdechy powietrza ożywiły jego mięśnie Wy­
prostowuje się nieco. Czyni to jednak bar­
dzo powoli, wracając po każdym ruchu do
pierwotnego stanu, po czym próbuje rozpro­
stować jeszcze bardziej zleżałe mięśnie i
zdrętwiałe stawy. Do tej pory wcią^ \%W
cze oddychał pyszczkiem, aż stał się wresz­
cie r.a tyle przytomny, że zamknął pys/c/ek
i rozpędem normalnie już funkcjonujących
płuc, przepchał zalegające labirynt nosowy
śluzy.

W tej chwili przechodzący opodal ludzie
usłyszeli głośny charkot, wydobywający się
z gęstych zarośli kłujących krzewów Ktoś
przysatnął, oglądnął się. ale nie orientując
się, co mogło bvć powodem zakłócenia ci­
szy, poszedł da'ej. Upływa długa chwila,
zanim jeż zdecyduje się powtórzyć manewr
płuc. wpychających powietrze do labiryn­
tu nosowego. Widocznie pierwszy iego krok
w tym kierunku spowodował może jakieś
przykre uczucie, może boi. będący w związ­
ku z użyciem nieużywanego przez długi czas
aparatu nosowego Zamm się wyszlifu e pła­
szczyzna funkcji długo nieużywanej maszy­

ny, pierwsze jej ruchy powodują zawsze
zgrzyty; tak też jest pewnie z nosem budzą­
cego się jeża.

Wieczorem tego dn;a pocicplało znacz­
nie — zanosiło się na ciepły w osenny deszcz
Od strony krzewów wśrjd których jeż o­
przytomniał już zupełnie dochodziło do u­
szu przechodniów przeciągłe i donośne par­
skanie, chrobotanie i stękanie, iakby tam
budził się do życia nie ież. ale niedźwiedź
Ludzie mieszka;ący na wsi zna-ą dobrze te
wiosenne odgłosy trwa;ąc-» nieraz k<lka dni
Zwykle dopiero wieczorem zaczyna jeż czy­
ścić nos. — jest to zrozumiałe bo prrecież
jest on zwierzęciem nocnym.

Po ki'kunastom;nutowej salwie kichania
podczas którego prostowanie zdrętwiałych
członków ciała wzmocniło w nich na'cżycie
wszystkie mięśnie, nasz jeżyk stanął t<i£o

wieczoru na nóżkach i rozpoczął stawianie
pierwszych kroków Nic jest to dla niego
takie łatwe, po długim okresie, podczas
którego całe jego ciało spoczywało w bez­
ruchu. Jak małe dziecko podczas chodze­
nia uczy się utrzymywać równowagę ciała,
tak i nasz jeżyk musi na wiosnę trenować,
aby wreszcie po kilku godzinach słabości
puścić się przed siebie w pogoń za żer m

Z trudem wydobył się z krzaków na dro­
gę po'ną, na którą z rosnącej opodal trawy
wypełzły dżdżownice, wywabione z norek
wilgocią spadającego deszczu. Mokry i
czuły już teraz jego nosek wywęszył łup...
Jeden podskok w kierunku uciekającej szyb­
ko dżdżown;cy i po krótkim głośnym mla­
skaniu wygłodzony kilkumiesięcznym po­
stem żołądek otrzymał pierwszą porcję. Po
kilku dżdżownicach nawinęła się na odle­
głość dz;alania jego doskonałego węchu ża­
ba Na taki łup rzuca się jeż z całą zaja­
dłością, przy czym parska, podrzucaiąc do
góry najeżone kolce, jakby się obawiał, że
mu coś może odebrać zdobycz

Tego samego wieczoru opuściły kryjówki
nietoperze; i one o tej porze znadują dla
siebie dość pożywienia Koncentrują się
zwykle na wiosnę w pobliżu kwitnących
baziów wierzbowych, na które zlatują się
wieczorami całe gromady świeżo wylęgłych
i przezimowan ciem komarów złotooków
i innych nocnych owadów Trzeba zazna­
czyć, że owady nocne nie potrzebują do lotu
takiej ilości ciepła, jak owady dzienne Wy­
starczy im niekiedy już 10 stopni Celzjusza:
niektóre, zwłaszcza wiosenne ćmy tak zwa­
ne krępaki i zimówki, latają nieraz nawet
przy 3 stopniach ciepła wśród deszczu ze
śnieg:em

W okolicach obfituiących w wody wałę
saią się po łąkach i polach duże ilości żab
różnych gatunków które opuściwszy zimo­

Iwe kryjówki, zdążają do wody aby odbyć w
' niei swoje w:oscnne gody Obudzone ze snu
zimowego ryjówki i ma'eńkie rzęsorki owa­
dożerne zw erzątka. spokrewn;one z jeżem
zaczynają swoje wieczorne harce. ma;ąc
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Nawet najprostsze potrawy
nabędq wykwintnego smaku

po dodaniu kilku kropel

ego
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i; ciekawa. analuM B*» Mihoiian.i.i P. t. „spliuwrPleet", latu światu Bleprieel«tay i im „'/.aimtn Ni< ­
ii»lrinion>,

'h" w mUtriomklfJ raHllia<ll Johna Fordii.
Ta •" al uji Ma aa ekraala, ta nie nim aakrieeai w
•tell er la aalbardilej reallartesaa i wetnaaaiari
kletai .• lateajl feifaeia l )<•*.<< kilkudniowi) podrui'
prtti owiń waroS lyntecy nlehf*pl»c*ro»tw.

Po rat plrr»k?y w d>Mn,h kinematografii zjaw'.
»l<! na eknmle bohater ule w podarł eolialy - nniiinl...
rlekoefo łoobywey terę, uwainuru k«, le.« w uo»t>.-l
leapolu łto*oa*«* i kllkaaaata lid/i. i których la* i
al* wj tawala aa atarwaty pian, i który,n k«*dy i<• •«
«kp.mn>m aklaSalkleej |*4s*l kolektjrwaaj roli. Tym
ibiniu»>iii kwfeatetwai ji»t zain^a lettaaaa, rra]a.ca Je­
dymi I onlnwa role w filmie wolrnno-moraklm p. t.
„kaloga Nteuetraeaoarea". Pr«d naarymi oroim

• »lc peta* poewlaeefl /?>-ie mar>:;ar£y na ad­
•aeia anerykaAtk<ej limy wojennej.

„Zulona rHieatruiTtk" rez>»erll Johna Kord i
WOjaa na uioiiu w cale) gro/ie, w ,-ateJ okr­

» cale] wlelkoid Iud7ki.ro bohateratwa i w>­
• llku. Rai* marynarzy knuarra tloly t'. 8. A. odtwa
naja i uli »>ki**k, - I,lakCe.ni
Raacroct, It , h.- . r.l Ocenę, tlln Ki;mervlll".1'reeton Kr­
Mar, W «|.«nni rnli knbl^rel uiriymy pli.kną Nancy
Kelly. iiu«a. K»;a/<le ajarnkaiaką.

../ ili I reh" akat* al* WkrSiCw W ekre­
• tP| rui." » Ketawleai a. (•)

wszędzie pod dostatkiem dżdżownic, gąsie­
nic i różnych owadów które po wiosennci
powodzi, zalewające! cały świat, podcza.;
gwałtownego ta:ania śniegu, wypełzły z kry­

jówek, aby się osuszyć i posilić strawą mło­
dych, pędzących ku słońcu roślin Świat stał
się nagle pełen strawy i wesela Ćmy p: ą
nektar baziów wierzbowych . giną w paszcz­
kach nietoperzy spekoine. pijane słodyczą...
Dżdżownice chłoną z wilgoci zbutwiałe czą­
steczki próchnicy ziemnej i czekają na dre­
dach ieła długie wyciągnięte ponad normv
ze swych norek, aby łatwiej mogły się stic
łupem wygłodzonego zwierzęcia Najżarłoc/­
nie;sze ze wszystkich zwierząt żaby nie
przymują na przedwiośniu żadnego poży­
wienia Odurzone szczęściem swych godów,
pomrikuią z zadowolenia goy koło ich szy­

bek zaciskają się mocno przednie łapki ża­
bich towarzyszów

Ale oto nad bagnem zakołował orzrł
krzykliwy, powracający do nas na wiosnę
z poł udn:a . Usiadł nad brzegiem i ze spo­
kojem oochwycił w szpony spiętą w uścisku
gromadkę płazów Jedno uderzenie dzioba
w plecy żaby, trzyma;ącej się kurczowo
reszty towarzyszy i pęknięia skóra obnaża
żywe. krwawiące ciało... Także uścisk ale
zbvt mocny, odrywający kawałkami cia'o,
dr«"a;ącego w agonii niedawnego jeszcze cb­
lub:eńca . ..

Co znaczy jednak śmierć jednostek w
obliczu szaleństwa całej gromady — prze­
cież nadeszła wiosna!... Ze szczęścia zwir­
rzetek nie dbających nawet o śmierć, biorą­
cą o tej porze obiite żniwo, rodzą się noyve
rp".iardy istot Nie nazw;emv tego walką o
byt iest to raczej harmonijne współżycie,
bo śmierć zaspakajając potrzeby wygłodnia­
łych, zasila życie w przyrodzie — nie nisz­
czy więc. ale pomnaża

Adolf BygasEńsisfl

Literatura pol«ka w dniu 7 marca
br. obchodzi setną rorznice. pflfjfcla na
świat jednego ze znakomitych powio­

irzy swoich z drugiej połowy
XIX w- — Adolfa DyfasUbilegO. Poda­

jemy dwie opinie o twórczości Adolfa
Dypasińskiego, pochodzące od znanych
literatów.

Rozpocząwszy po czterrlz:eslym roku żvcia
swoją działalność powieściopisarska Adolf Dy­
gasiński ze swej bogatej umystowoid przez
dwadzieścia jeden lat pracy \vv-nuł koło 35
t^mów, a przez połowę — hezm.iła — tej l;te­
rarkiej kariery, wiele rzasu po4w'«CSĆ mu<=:ał
zawodowi nanrsfcielskiemJ. Daje nam to
miarę jeno wysiłków i trudów.

W piśmiennictwie zasłynął przede SfttTSt­
kim cyklem swo:ch opowiadań t. zw . zwierzę­
cych. Dyi?asińsk: p

:sal w opowiadaniach swo­
ich o ptactwie polskim, psach, zaiącach, licach,
wilkach, i ten świat czvnił ..bohatpram " po­
wieści N:ektórc z nich. jak: ..As". „Zająr".
..Wilk", „Psy i ludzie", ,.habodz;a woda" ,Co
się dzieje w gn:azdach?". ,,Mysikrólik" mają
ustaloną opinię arcydzieł.

Ale świat ludzki jako temat, mimo wszyt­
ko przeważa w jego twórczości, ten to św;at
mając za przednrot obserwacji, pisał powri#4d
i nowele obyczajowe i społeczne Zajmowały
ao sprawy zdrowia sorjalnejo (..Gorzałka").
ipraWT życia miej^kieao C.Nowe tajemn;ce
Warszawy"), sprawy, klóreby można nazwać
historiozofią warstwy sJamłanskit] (,.Pan Ję­
drzej Piszczalski") i wiele innych.

Ale to, co najsilniej internowało jr>c;o twór­
czość, to w ,.św:ecio ludzkim" hvł lud wiejski
i lud m:ej«ki w najrozmaitszych swoich od­
mianach.

Spracowane ręce ludzkre — to pierwsze na
świecie Bożym rzucała iłę w oczy Dy^a^ń­
skiemu.

Mimo tak silnego nabrzmienia struny so­
ejalno-moralistycznej. spofscznf *ra*!of n> da­
je nam je«zcze pełnego so/iu o obliczu twór­
czym DTVa«!ri«kleKO _ .lakhy Dodfflehna żad­
nym zmanom n:

e u!t*tafa|ca warstwa, spoczy­

wało w Dytasinsklm nczucła narodowe, s-ę­
taJ4Cw iakichś n;e:s!n;ejących powiązań duczv
z zipmia rodzinną rY!epospol'ci« wykształco­
ny. ITOSnif/ł* ;r!ealn:e 7. calvm euronejsk m
ruchem umy­lr>wvm ; pod t\m WilTHrm :e­
denzn:ew>!u u n:i« w tvch czasach Europej­
czyk nrawdzwy — Dvga<:iń<k: =ercpm I n­
Mynktem ni« widział swata noża PoNka
1'rzyrodę. której b\ł lak autorytatywnym
znawsą widz:ał zawsze w ramach powietrza
Po'sk:ecro. ziemi po^kiej. no'«k:eeo zw:erza na
polu i w lesie. po'=kiei wic-zby przy chalup>
i krzyża nrzv rKłkkiei drodze.

Krótki ten rys Iwórcroici. daie nam wyo­
brażeni iak na wskroś dz:

s:ejszym autorem
s,ać sie on może. m:mo że setna już obchodź­
my rocznice jego urodzin. — Rocznie 'e go­
dnie uczci literatura* NiVł->npm Instytut" WY­
dawniczer-o „Rrhlłoltks Polulta" zaczęła :uż
wyrhoitli ib'orowa edycja P!HB nriM^nal]°­
go Nale^ży ufać. że edycia ta znakomice nas
zbliży do teco pilarza. któ-v do całości pol­
skiego rrśnronnictwa wniósł ten tak odmien­
ny i tak cenny.

Adam Orzymala-Siedlecki

Wartości artystyczne
DygasińsKiego

DygasiAskl |Ct1 głosem żywiołu Jaśniej od
kogokolwiek widział on zwią/ki między czło­
wiekiem a warunkami jego istnienia- Hłód i
miłość to dla niego sprawa nie tylko ludzka.
ale surowa nieubłagana siła wewnętrzna
wszystkiego co żyje. Wilk w jego opowieści

„finie za to, że był jrłodny Ro też zwykle z
tej przyczyny walczy s:ę i umiera na św.cr e,
Ktoś ZSWSSe i<-t głodny czegoś...".

Dziwni*) bliski i dróg' pisarz! Z powołania
wychowawca, panrętająey ciągle, że dla ży­
cia trzeba człowieka wychować, że mechaniz­
my organ:zacyjne i rejestracyjne tyle są war­
te, ile c/lowick wnosi w nic wychowania, to
maczy światła 1 charakteru, mądrości, która
(esl dobrocią i dobroci, która jest mądrością

Dygasiński, który ma wielką głębię i roz­
legla. perspektywę, jest dostępny dla prostacz­
ka i wysoce interesujący dla ludzi najwyższe­
fO oświecenia. Taki np. ..Deldonek" to arcy­

dzieło cudownej prostoty i wybuch radości
•sinienia, która tkwi me w formie, ale w treści
życia Widzieć, czuć. doznawać, wszystko Je­
dno czv na tronie królewsk;m. czv na gościń­
cu, przez który przewala się biedota ludzka.
Nasza zurbanizowana literatura nie trafia na
wieś. bo nawet pisarze niszący o wsi, stylizu­
ją tę wieś i ich mieszkańców Dvgasińsk; prze­
mawia nio jako przygodny trość wsi, ale jako
elos ziemi. lasu. ludu wiejskiego i tego stwo­
rzenia, które żyje z człowiekiem.

Paweł Hulka-Laskowski

Towarzystwo im. Adolfa
DygasińsKiego

Może jest pora, nazwijmy to sposobnością...
może z powodu setnej rocznicy urodzin Dyga­
sińskiego, było by wskazane zejście się w.el­
bicieli tego niezwykłego pisarza i utworzenia
grona jego przyjaciół? Dvgasński tak długc
był nieobecny na obszarze czytelniczym. ««•
należy mu się coś w rodzaju wartv honorowej.
stale czuwającej u chorągwi jego imienia...

Wacław Gruhińiki
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Pius XII.
Papież został wybrany. Radosna wieść,

c.wo „gaudium magnum", obwieszczono z
[.Jkonu Bazyliki św. Piotra już pierwszego
ciiia, gdy w kaplicy Sykstyńskiej zebrane
. -ollegium kardynalskie obradowało nad
•yyborem Głowy Kościoła.

Kardynał Eugeniusz Pacelli powołany
?ostał na Stolicę Piotrowa i przybrał imię
i usa XII.

Kardynał Pacelli bvł od roku 1930 sc­
.r etarzem stanu Watykanu; był najbliż­
/ym współpracownikiem papieża XI.

To też wybór Jego Głową Kościoła, a też
i fakt, że po swym wielkim poprzedniku
przybrał jego imię, że nazwał się Piusem
NU — świadczy bezsprzecznie, że pragnie
być kontynuatorem linii kierunkowych,
Uóre przyświecały pontyfikatowi Piusa XI.

Oczywiście: indywidualność każdego pa­
j eża jest odmienna. Każdy wnosi swe od­
mienne właściwości duchowe, zasób do­
świadczeń i wiedzy. Jednak osobistość kar­
uynała Pacelli tak silnie się zarysowała w
.,ągu tych lat, gdy realizował zarówno linie
kierunkowe Papieża Piusa XI w rzeczach
wiary i ducha Kościoła, jak i światowej po­
lityki Watykanu — iz z pewnością jako
ostoja zasad moralnych i jako sternik poli­
tyki Stolicy Apostolskiej kroczyć będzie
drogą, która pontyfikat papieża Piusa XI
Joprowadziła do tak wielkiego rozkwitu i
uk olbrzymiego znaczenia na całym świe­
cie.

Wola, by nie zboczyć z tej wspaniałej
. rogi, ujawniła się też w obradach i decyzji
Collegium kardynalskiego. Zarówno przez
iakt tak szybkiego ukończenia ,,conclawe

"
,

jak i przez obiór wicloletnego sekretarza
ttanu Głową Kościoła.

Bo raz tylko ma kollegium kardynal­
skie, ma zespół najwyższych dostojników
kościelnych, przybywających z wszystkich
. iron świata do Rzymu, sposobność wpływu
na politykę kościelną. Właśnie wtedy, gdy
biolica Piotrowa jest osierocona, gdy kar­
dynałowie w swych sumieniach ważą, kto
;na zostać Głową Kościoła. Przez wybór
oioby mają sposobność wpływania na kie­
runek polityki kościelnej.

Tak przecież było, gdy przez, wybór Le­
ona XIII zaakcentowali potrzebę zajęcia się
przez Kościół potężniejącymi pod koniec
19-go stulecia ruchami społecznymi, co za
pontyfikatu tego wielkiego papieża przeja­
dło się w epokowej encyklice „Rerum no­
varum". Tak było, gdy wybrany został
!'ius X, który tak walnie przyczynił się do
odrodzenia wewnętrznego życia kościelne­
go. Tak było, gdy wśród huku armat pod­
czas wojny światowej na tron papieski po­
wołany zosta! Benedykt XV i z Watykanu
płynął w świat glos, wołający o opamiętanie
i pokój. Tak było, gdy Achilles Ratti zo­
stał papieżem, by wśród prądów, idących
do bezbożnictwa i do neopoganizmu, stero­
wać nawą kościelną i ochraniać ją przed'
rożnymi dla ducha chrześcijańskiego za­

kusami.

I tak też jest obecnie, gdy św. kollegium
powzięło decyzję, że ten właśnie kierunek,
uóry tak wspaniale reprezentował Pius XI,
ma być utrzymany, a rękoimią tego jest
v łaśnie wybór najbliższego współpracowni­
ka zmarłego papieża.

Widzieliśmy tę wybitną indywidualność,'
iiomicniejącą mądrością i szlachetnością, u
boku Jego wielkiego poprzednika, „polskie­
go papieża

", tak drogiego naszym sercom.

I Mieliśmy dowody, stwierdzające, ie sekre­
tarz stanu tego, którego dewizą była „nie­
ustraszona wiara"

, żywił wiarę nieustraszo­
. ną w głębokie przywiązanie Polski do stoli­
cy Piotrowej, że otaczał naród polski milo­

| ścią i życzliwością, że radował się wzrostem
siły i znaczenia wskrzeszonej Polski, że za­
chowywał dla narodu naszego te same przy­

| jacielskie uczucia, którymi przepojone było
serce Jego wielkiego poprzednika.

Cala Polska łączy się dziś w hołdzie dla
| Głowy Kościoła, Namiestnika Chrystuso­
wego, papieża Piusa XII. x.

Broszura sprzed półtora wieku
Na marginesie pewnej ciekawej książeczki

Przy przeglądaniu księgozbioru pewnego
merona-a sztuki W Katowicach wpadła mi do
ręki mała. niepozorna książeczka pod dług m
tytułem, wydana przed półtora wiekiem Jest
to jedna z najstarszych eneyklopedyj polsk eh.
dzieło pracowiteao księdza Franciszka Sal»re­
go Jezierskiego. Tytuł jej brzm:: „.Niektóre wy­

razy porządkiem abecadła zebrane y stosow­
nymi do rzeczy uwagami obiainioat <

Ks ążeczka ujrzała światło dzienne w War­
szawie W roku 1792 ..nakładem i drukiem Mi­
chała Gróila. k>:eeirza Nadwornego J. K. Mci

".

DOWCIPNE UWAOI

Autor byl nie tylko człowiekiem pracowi­
tym, lecz jak wynika z treści, pisarzem bardzo
dowcipnym. Jego uwagi są nie tylko odpo­
wiednie, ale pełne prawdziwego, bo niewymu­
szonego humoru.

Zajrzyjmy więc do ksittectkl Otwórzmy
ją np. pod literą ,.C

"
i posłuchajmy.

ro ks- Je­
zierski pisze „o charakterze narodowym

"?
...to samo mówiąc o używaniu potrzeb

i o Rkromnoiciach. klóre nazywają Charakte­
rem Narodowym I tak. Chińczyk

:
Anglik piją

Herbatę, Turczyn kawę. Włoch i Hiszpan Ce­

„MIASTO POMIESZKANIA KRÓLÓW
POLSKICH"

„Warszawa. Miasto stołeczne Księstwa
Mazowieckiego i Miasto pomieszkan.a K
Polskich­.

Przerwijmy na chwilę, aby zauważyć na­
wia^em. jak bardzo ścisły jest ks. Jezierski.
Nie p:«ze: „stolica Rzeczypospolitej

", lecz sto­
lica Ks. Mazowieckiego i miasto pamieszka­
uia Królów Polskich".

Istotnie Warszawa nigdy nie była mino­
wana oficjalnie stolicą kraju, tak iak np Kra­
ków Zygmunt III przeniósł się do Waretawy
nie tylko w sposób, te tak powiem prywa

'nv.
ale wręcz unikając nadania temu aktowi cech
urzędowych. Nawet przywilej Zygmunta III
wylany Warszawie z tej r.kazji. a zwalnia­
jący od niektórych obowiązków obcia.taja.cyrh
miasto prowincjonalne — nie nos: pieczęci
królewskiej, ani podpisu kanclerza, co pozba­
wia go cech dokumentu oficjalnego­

Lec*, wróćmy do rzeczy.
Warszawa — pisze k? Jezierski — mii*

stołeczne K--ięstwa Mazow eckiefO i Ma-'o
pomieszkania Królów Polsk eh. kiedy i od ko­

' Waratawa <='ara ma w sobie rynek kwadrato­
wy i r,a trodkl ;pro '

iak zwyczaj w Polszczę

4jemdr&idL/t
«***£

PO SŁONCE POŁUDNIA^
LUKSUSOWYM MOTOROWCEM

„PIŁSUDSKI"
UZBONA-NEAPOL -PALERMO -TRYPOUS -CEUTA

odjazd z Gdyni 7. IV ­ powrół - 9* •*'
'"formacje i zapisy.

C DYN I AIUI AMERYK A
ENY OD ZŁ LINIE ŻEGLUGOWE. S. A .

WARSZAWA, PLAC MAŁACHOWSKIEGO 4
ODDZIAŁY: GDYNIA KRAKÓW LWÓW oraz BIURA PODRÓŻY

ftft Striąt-obliiroM Papict XII mianował te.
krefarzem stanu Stolicy Apostolskiej J. Em.

kardynała Ludwika MAGLIONE.

kulate, Moskal Gorzałkę, a Polak wszystko.
Toż mówiąc o obróceniu się do wykonania
lakiey passyi: Anglik rozgniewany porywa
Krucicę, Hiszpan Puginał, Polak batogiem ka­
że orżnąć. Turczyn do noża, a Włoch (ponie­
waż u nich naydłuższy iest pierwszy ;mpet)
przysposobi sobie truciznę i otruie.

Jak widzimy •wagi ciekawe i wcale nie
„suche

"
. Lecz zmieńmy rozdział i posłuchaj­

my, co pisze ks Jezierski pod literą „W" o
Warszawie? Jakże to miasto wyglądało w cza­
sach J. E Mci Stanisława Augusta? Czy w;el­
kie zrobiło postępy od tej pory? Czy bardzo
się zmieniło?

go założone, ani pewności, ani wiadomości ża­
dnej m;eć nie można. To miasto uważać na­
leży dwojako: raz, ile jest miastem, drugi raz
zaś, ile dopiero nim ma być na potem...

CO JEST...

Ile już jest miastem — pisze dalej ks. Je­
zierski — to jest: Miasto stara Warszawa, jak
go nazywają, murowane wszystko w guście
budowli gotyckiej, obejmujące w sobie nie
piękny Zamek, obrócony tyłem ku Wiś'e, ale
mający Pokoje i sale najpiękniejszym gustem
w całej Europie od Stanisława Augusta, dziś
panującego króla, nakładem Jego ozdobione

: a N emczech] Ratusz, k łka ulic krótkich ł
krzywych, trzy kościoły, trzy bramy i to ca­

11-Mai ­żerne, jak Rynek w Krae'
, kowie­

CO MA BTC MIASTEM..

CJwadajac zai Waratawa, — ciągnie dale}
trochę złoiliwie autor — ile dopiero ma być
miastem, to je«t: mila ziemi wszerz i wzdłuż,
obwiedziona miałksen przekopem, napełniona
kamienicami, pałacami, kościołami, klasztora­
mi, dworkami drewnianymi, sapitalami, OJTO­
dami. budynkami staremi, browarami, maga­
zynami, młynami, ceg

'»'lniami, nakoniec fan­
tazjam; wymysłów pańskich.

(Inaczej tłumacząc słowa ks. Jezierskiego
na język współczesny: ..Stolica jest wielkim
obszarrm zi^mi. otoczonym wzdłuż i wszerz
granicami Wielkiej Warszawy, napolmonym
bei la lu i składu tysiącami najróżniejszych

ków". Opis wierny, nie ulega to naj­

mniejszej wątpliwości. A teraz pro<?ę czy*ac
uważn e pamiętając, że pisano to w roku 1704,
nie zaś 1989).

Ta rozległoM niezmierna, mająca być kie­
dy! prawSziwem miastem, pochłonęła wsie i
folwarki okoliczne, które dziś są niby przed.
nresciami przednreściów. Prócz zaś przed­
miesi lów. otaczających samo miasto p erwo­
rodnej Warszawy, reszta odsuniętych miejsc
wydaje się oczekiwać murów od ludzi, od cza­
•U i od p.cniędzy...

OPIS

W:dać np. — p:=ze ks. Jezierski — dom
debrze murowany i znowu nędzny domek dre­
wniany, polem ogród jaki piękny i przy niro
zaraz kilkanaście chat drewnianych.

Paniewal zal lej hodowli przypadek tylko
sam podał Plautę. wszystkie ulice idą wzdłuż
poprzecznych mało mając przejazdów...

(Jeell kto chce osobiście sprowadzić aklu­
alnoM opisu ks. ,!ez:

erskiego. niech spróbuje
przejechaC np. taksówką z Rakowieckiej na
Wawelską, albo i Pułaskiej na Czerniakowską,
albo z którejkolwiek, ..które idą wzdłuż

". Za­
raz nożna, jak ,,mało poprzecznych mają prze.
jazd

'''w"
).

Warszawa jednak — (wciąż słowa ks. Je­
x;cr-kicgo) — znacznie zabiera s!ę do gustu.
Karety (czytaj ,,taksówki") stare i kobiety nie­
młode, wszystko to na nowo malowane.

(Zgadza siejT Zgadza).
Ludność miasta jest do studwudziestu ty­

sięcy. Rzemieślnicy w niektórych rękodzie­
łach, zrównują najpierwszym w Europie Han­
del Warszawy możnaby nazwać magazynem
wymysłów i zbytków... itd- ild.

Właściwie mówiąc pomimo upływu tak
znacznego okresu czasu — bo półtora wieku— nie wiele się w Warszawie znreniło Poda­
łem to zresztą w porównaniach aktua

'
rych

wśród treści tej bą<iż co bądź ciekawej ency­

klopedii Józeł Znika.
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Dab mistrzem Polski
Czterodniowe mistrzostwa hokejowe Polski

aa ukończone. Mamy wiec mistria — jest nim
drużyna I>vbu. i wicemistrza — Warszawianka.

Dmawiaiac koleino klasyfikacje, zespołów
•msirziy przyznać, że tytut mistrzowski dostał
(Je w godne ręce drożyny, która bez zastrzeżeń
foruje nad pozostałymi zespołami o klasę. Do­
wiódł teifo choćby ostatni mecz, w którym Dąb
rozprawił się gładko z najgroźniejszym konku­
rentem 4:0. Jest to wynikiem zharmonizowania
pracy I wysiłków kierownictwa i drużyny, któ­
ra w takim tempie wybiła się na czoło naszych
zespołów. Dab zdobył puchar, będący przedtem
w posiadaniu Cracorii i puchar ulundowany
przez Przegląd Sportowy dla najlepszej druży­
ny. Na zaszczytny tytuł mistrza Polski Dąb w
zupełności zasłużył Życzymy mu dalszych wy­

ników w sporcie hokejowym.

Wicemistrzem została Warszawianka. Wpra­
wdzie jej wygrane z Polonia i Ogniskiem nie by­
ty zbyt przekonwujące, nie mniej jednak był to
poza katowiczanami najlepszy i najgroźniejszy
zespół turnieju.

Na trzecim miejscu uplasowało się K. P. W.
Ognisko z Wilna. Drużyna ta pozostawiła po so­
bie jak najlepsze <• rażenie. Grając bardzo am­
bitnie a przy tym fair wilnianie podbili śląska
publiczność już od pierwszego spotkania. Żubro­

wi Gin terowi i młodszemu Godlewskiemu wró­
żymy przyszłość.

Ostatnie miejsce w grupie pierwsze) zafęła
Polonia. Zespół oparty na trójce weteranów w
obronie nie może mieć większych aspiracyj. Po­
za Szadłowskim nie widzimy narazić żadnego
wybitnego zawodnika. W przyszłości może coś
ci młodzi pokażą.

W grupie drugie) bezapelacyjnie najlepszym
zespołem okazali się lwowscy Czarni. Zajmując
pierwsze miejsce ze stosunkiem 13:2 — dali do­
wód swych wartości Czarni zajęli w klasyfika­
cji ogólnej piąte miejsce.

CracoWa widocznie zbagatelizowała sobie
mistrzostwa lub też z góry rrezygnowała z wal­
ki w drugiej grupie Bajeczka c trudnościach ze
sprowadzeniem Wcłkowskiego i Kowalskiego
mało nas przekonywuje. Poza tym Cracoria zda­
je się przechodzić kryzys wewnętrzny, który oby
minął jak najprędzej.

Ostatnim, pozostającym w Lidze, jest Ł. K . S .,
zespól bardzo słaby, który w żadnym wypadku

Lidze znaleźć aV nie powinien.
Poznański A. Z. S ., rezygnując z walki sam

zadecydował o swoim losie. W roku przyszłym
rozgrywać będzie mecze w klasie A swego o­
kręgu.

Mecze ostatniego dr.ia mistrzostw daty na­
stępujące wyniki:

Czarnych, grających niepotrzebnie knpą i prze­
szkadzających sobie wzajemnie i przeprowadza
parę ataków Jeden z nich zamienia Kopczyński
w bramkę. Czarni atakują nieudolnie, zbijając się

na środku, nie mogą przeforsować obrony kra.
kowskiej. Cracovia mając boki wolne o mało nl«
zdobywa prowadzenia.

Więcej tadu w atakach Czarnych jest już w
tercji trzeciej Odbija się to odrazu na grze
Doskonałym jest Jasiński I bardzo szybki i do
bry technicznie, który zdebywa prowadzenie
ostrym strzałem Krążek odbija się od nogi Ma­
ciejki i lądufe w siatce W chwi'« późnie) Ja­
siński II strzela bardzo efektownie. Wyciąga
mianowicie Maciejkę z bramki i strzela Maili

j trzecią i ostatnią bramkę Przy przewadze /wy
[ cięzców kończy się tercja i spotkanie.

Ognisko - Polonia 1:0 (0:0, 0:0,1:0)
Spotkanie to decydowało wprawdzie o dal­

szych miejscach, bo o trzecim i czwartym, nie
mniej jednak było interesujące i do samego pra­
wie końca nie dawało wyniku rozstrzygającego.

Początek należy do Ogniska, dla którego nie
wykorzystują sytuacyj Naszel i Okułowicz. Dru­
ga część przynosi przewagę Polonii.

W drugiej tercji gra wyrównuje się i opada
nieco tempo. Po jednej okazji do zdobycia bram­
ki mają Polonia i Ognisko. Tercja kończy się
bezbramkowo.

Dopiero w ostatniej tercji tempo wzmaga się
gra staje się ostra. Sędziowie muszą często

interweniować. Gracze idą za bandę. Polonia
zrywa się do generalnego ataku, idąc czwórką.
Zuber po wymianie krążka z Godlewskim II znaj­
duje się sam na sam z bramkarzem, ale nie tra­
fia. Dzięki wyjazdom całej Polonii, Ginter ucie­
ka sam dwukrotnie i fatalnie pudluje, a Godlew­

ski strzela z paru metrów decydującą bramką,
Spotkanie kończy się zaslużons wygraną Oiinf­
ska. które zajmuje zaszczytne trzecie miejsce.

Ostateczna klasyfikacja drużyn w tegorocz­
nych mistrzostwach Polski przedstawia się na­
stępująco:

1 Dąb 3 60 15:2
2. Warszawianka 342 5:7

3. Ognisko 3 2:4 4:10

4. Polonia 306 2:7

5. Czarni 3 60 13:2
6. Cracovia 3 3.3 7:4

7.Ł.K.S. 3 J.3 7.6

8. AZS Poznań 3 0:6 0:15

Z dniem ukończenia mistrzostw tj 3. III . 1934
został zamknięty sezon hokejowy i sztuczny tor
w Katowicach. (Zb. K.)

Dab - Warszawianka 4:0 (1:0,1:0,2:0)
Drużyny w składach jak poprzednio.
Sędziowali) pp. Sawaryn i Strzelecki — obaj

m Lwowa .
Spodziewano się ogólnie wygranej Dębu.

który nie zawiódł nadziei w nim pokładanych
Z tero j ciekawsze były pierwsza i trzecia, pro­
wadzone w szybszym tempie i składnie. W dru­
giej nie bardzo się kleiło, a liczne wykluczenia
graczy za grę nieczystą, nie przyczyniły się do
upłynnienia ataków.

Miejscowi narzucają mordercze tempo, któ­
remu nie może sprostać przeciwnik. Co chwilę
•deka Warszawiance Burda lub Urzoń, wpro­
wadzając zamęt wśród obrońców gości. Goście
bronią się rozpaczliwie. Nogi, kije, leżące ciała
bronią jednak bramki, która pada dopiero póź­
niej niespodziewanie z dalekiego strzału Jarec­
kiego. Sznajder mógł obronić, ale widocznie był
zasłonięty przez obrońcę. Pod koniec tercji gra
się wyrównuje. Warszawianka otrząsa się z

przewagi Dębu i przeprowadza kilka ładnych
ataków, przeważnie Przedpełskim.

Tercja druga nie jest już tak szybka. Gracze
zostawiają sobie „gaz" na koniec. Piękny wy.
jazd Urzonia zakończony silnym strzałem odbija
się od bramkarza, ale Burda jest już przy nim,
dobija celnie i Dąb prowadzi 2:0.

I koniec spotkania należy do miejscowych,
którzy przeważają i są szybsi, bardziej zwrotni
i celniejsi w strzałach. Wszelkie ataki Warsza­
wianki paraliżuje Głowacki przesiadujący stale
na spalonym. Trzecią bramkę zdobywa Kasprzy­

cki z podania Jareckiego. W chwilę później Ur­
zoń skośnym strzałem ustala wynik spotkania
na 4:0. Sędziowie nie chcąc dopuścić do gry
brutalnej, karzą ostro przewinienia, trzymając
zawodników w karbach.

Zwycięstwo pupila przyjęła publiczność rzę­
sistymi oklaskami.

Sport w niedzielę
Program imprei niedzielnych jest następu­

Jący:
W Warszawie w gmaohn Cyrkn o godz 12

międzynarodowy mecz bokserski Warszawa —
Wiedeń.

W Łodzi mecz lekkoatletyczny Warszawa
— Łódź w hali i międzypaństwowy mecz Pol­
ska — Łotwa w tenisie stołowym.

W Krakowie zakończenie mistrzostw Pol­
ski w koszykówce kobiecej, mistrzostwa bok­

Czarni - Cracowia 3:1 (1:0, 0:1, 2:0)
Czarni pozostawili dobre wrażenie. Wygrali

zupełnie zasłużenie, będąc od przeciwnika lep­
szymi i bardziej zgranymi. Widać u nich różnicę
łomy w porównaniu ze spotkaniem pierwszym.
Wszyscy są szybsi i lepsi technicznie. Cracoria
osłabiona, nie mogła przeciwstawić się przeciw­
nikowi, zwłaszcza w tercji trzeciej.

Tercja pierwsza zaczyna się dobrym tempem,

narzuconym przez Czarnych. Drużyna lwowska
przeprowadza szereg płynnych ataków, z któ­
rych Jasiński I zdobywa bramkę i prowadzenie
dla swego klubu. Pod koniec drużyny zwalniają
w tempie, co jest na rękę Cracovii grającej
jednym atakiem

Druga tercja npływa na grze wyrównanej.
Cracovia wykorzystuje niezrozumienie ataku

serakie okręgu i mecz piłkarski Craxovia —
Warta Zawieroie.

W Poznania mistrzostwa bokserskie okre»
gn poznańskiego.

W Torunia mistrzostwa bokserskie Porno*
rza.

W Grodnie mecz bokserski WKS. Śmigły
— reprezentacja Grodna.

W Katowicach turniej piłki ręcznej w hali,
zimowe lekkoatletyczne mistrzostwa Sokoła w
miejskim Ośrodka W. F ., oraz mecz piłkarski
PKS. — Orzeł Welnowiec­

ZAORANICĄ.
W Bazylei decydujący mecz hokejowy i

mistrzostwo Europy pomiędzy Szwajcarią (
Czechosłowacją.

W Monte Carlo zakończenie międzynaro<
dowego turnieju tenisowego s udziałem Pola­
ków.

W Holmenkollen wielkie międzynarodowi
zawody narciarskie, mające charakter rewan­

Andersen mistrzem Kanady
Znany skoczek nar­

ciarski Norweg Beidar
Andersen, mrstrz Pol­
ik: w skoku otwartym
— b:e(?u zjazdowym,
lUlotnil i komb nacji
•Jpcjskicrj w 1985 r,
m:«irz Ameryki w
1937 r. zdobył w 1039 r mistrzostwo Kanady

To = lę nazywa misirz!
LICZNA OBSADA ZAWODÓW HOLMENKOL­

LEN.
W zawodach narr ar--k:ch t zw Holmen­

kollen berze udz at iSO zawodn:ków. z czejo
125 zgłosiło alf, do b.ejij na 50 km . 1*26 do
bitsfu otwartego na 18 km . 148 do skoków i
82 do kombinacf norweskiej.

SUKCES BF.RCENDAHLA
Mistrz narciarikj świata na 50 kim Lars

Bcrgcndahl wygrał bieg na 18 kim który
ssę odbył pod Oslo w czasie 1:01. -10 przed
Frederikscnem — 1.03,43 i Brodahlcm —
MU

Mistrzostwo Francji w b. na 18 km zdobył
Gindre w czasie 1 godz- 18 min. przed Niem­
cem Lantschnerem 1 godz. 18 min 19 sek W
poczwórnej kombinacji (bieg zjazdowy, sla ­
lom, skok beg 18 kmt prowadzi Francuz Gin­
dre przed Lantschnerem. Francuzem Jacrjuo­
mi<em. Bavandem i Mermodem Contet od­
padł wskutek złamania ręki na skoczni.

Rozgrywki o mistrzostwo Polski
w Koszykówce

W turnieju o mistrzostwo Polski w ko­
szykówce pań rozegrano iako pierwsze spo­
tkanie mecz pomiędzy drużynami IKP Ło­
dzi i AZS Lwów zakończone wysokim
zwycięstwem łodzianek w stosunku 50:26
(37:14). — D tugic spotkanie pomiędzy war- : *u « mistrzostwa PIS.
s/awskimi drużynami AZS i Poloni.­} zakoń­
czyło się zwycięstwem A.7S w stosunku —
16:14 (9:9).

Mecz lekkoatletyczny
Polska — Litwa dojdzie do skutku

Litewski Związek Lekkoatletyczny za­
akceptował propozycję Pol. Związku Lek­
koatletycznego w sprawie rozegrania pier­
wszego międzypaństwowego spotkania po­
między reprezentacjami lekkoatletycznymi
Polski i Litwy w Warszawie w dniach 11
i 12 czerwca r. b.

BUCKNA ŻEGNA SIE Z PRAGĄ.
Trener LTC. Praga Buckna wraca do Ka­

nady. Przed tym jednak weźmie udział w tur­
nee ..Połykaczy Dymu" po Anglii i z drużyną

IB S. C. po N emczech.

Trzy dni walk o mistrzostwo Śląska
w Rudzie

Zawody indywidu­alne o mittrtMłw*
$!ą«ka w boksie odbę­
dąięw(ludziewdn.
1516.17hm.

Term n zgłoszeń u­
pływa z dniem 9 bm- Już do tej pory zgłosiło
się dużo zawodników

PART NA MECZ ŚLĄSK — WIEDEŃ.
Na meczu Śląsk — Wiedeń, który odbę­

dzie się dnia 7 bm we wtorek w sali Pow­
stańców w Katowicach, przystąpią do walk
następujące pary:

Jasiński — Pichler, Jarząbek — SflTcik,
Welgrin — Jaro, Janas — Werosła, Hertel —
Karts, Pateiok — Freisinger, Kolonko — Kol­
ki, Piłat — Blaette.

W Katowicach KKS- Pogoń — Poniatow­
ski Godula.

W Chorzowie AKS — Czarni Chropaczów,
przedmecz AKS. I . b. — Kresy.

W Hajdukach — Ruch — Naprzód Lipiny.
przedmecz Ruch Ib — Powstaniec Brzezinka

W Nowej Wsi: Wawel — Slavia Ruda.
W Bielszowicach Zgoda — I . KS. Chwało­

wice.
W Pszowie mecz piłkarski reprezentacji

Zaolzia i Rybnika, przedmecz Naprzód Ryduł­
towy — Polonia Pszów.

W Radzionkowie Ruch — PPW Katowice.
W Bielska DFC. Starm — Koszarawa Ży­

wiec (o nodi. 10 30), i KS Hakoah — TS. Bia­
ła Linnik (o godz. 14.30).

W Czechowicach RKS. — BBTS. Bielsko­
W Orzegowie — KS. 27 — Poqoń Nowy

Bytom o godz. 15-tej, przedmecz od godz H­
W Siemianowicach Iskra — Naprzód Rud*
W Bystrzycy Oroń — KS. Zaolzie Trzyniec
W Porębie KS. „Szyb" — KS Wodzisław
W Orłowei KS P<ast — K8. Łazy.
W Karwin'e KS. Powstaniec — KS Ostra­

wica Pietwałd.
Pocza'"k wszystkich zawodów n<Ik>"«kicl>

o godz- '5, przedmeczów o 12 wzgL 13.45­

(DALSZY CIĄG SPORTU NA STR. H)
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NOWEGO YORKU
Wycieczki naukowe na
Wystawę Światową
s s Kościuszko. Koszt
udzału od zł. 1.025 .­

I. podróż
2. VII.­LVIII.

II. podróż
5. VIII . ­ 4. IX.

FRANC0P0L
Katowice, Mielęckiego II
Bielsko, ul. 1 Maja 9a
Warszawa.rlazowleck. 9

NIEDZIELA

MARCA

Dziś: Fryderyka.
Jutro: Kolety p.
Wsch. sl.: 601.
Zach. sł.: 17,11.

Odrzvtv
HUMOR W ŻYCIU I W LITERATURZE.
(o) Staraniem Instytutu S ąikiegn, Towarzy­

/» Przyjaciół Nauk na S!ą.«ku oraz Śląskiego
Towarzystwa Lil.racko-Artystycznego odbędzie
ią w piątek, dnia 10 marci o godzinie 19 od­
<vt dra Stefana Papeego na powyższy temat.

Interesujący ten odczyt odbędzie sie w sali Io­
• :vtutu Śląskiego przy ul. Marsz. Piłsudskiego
;r 42 w Katowicach.. Wstąp wolny.

lmorezv
ŹYWT DZIENNIK.

(i) Towarzystwo Literacko-Arłysłyean. w
Katowicach urządza 9 marca o godzinie 30-Uj

sali recepcyjnej Śląskiego Urzędu Woi.wódz­
kiejto „Żywy Dziennik" p. L „Jednodniówka
wielkopostna". Redakcje, poprowadź] dr Edward

tka. Udział w „Żywym Dzienniku" przy rz..
kii pp. wizytator Ferens, dr Kubiat. dr Latman,
dr Nowicka, dr Papee (ze Lwowa), Pitera, Woź­
rinkowski. Bilety na miejsca siedząc* rezerwo­
ml można wcześniej w Polskim Związku Za­

• Jnim. ul. Pocztowa 16 U p. (tal. 342-71) aa
i łożeniem ofiary na pomoc kulturalną dla Po­
laków Śląska Opolskiego.

IMPREZA W AULI GIMNAZJUM,
(i) Rada Rodzicielska miejsk. gimnazjum i li­

rrum żeńskiego w Katowicach zawiadamia, te w
edzielę 5 marca o godz. 17,30 w auli państwo­
ego gimnazjum męskiego (Katowice, ul. Mic­
ewicza) mistrz magii p. Konczyriski urządzi

kwój wystąp Bilety w cenie 50 gr można nabyć
1 sekretariacie gimnazjum żeńskiego (ul. 3 Maja)

az w dzień występu przy kasie. Dochód prze­
oczony na kolonie letnie dla niezamożnych

Komunikaty
Baczność Podoficerowie Rezerwy R. P.

Kół Wielkich Katowic
Komenda grodzka OZTR zawiadamia •'ezTutklch

«»yrh członków, ze dni. 6 bra. o gods. »-Ui rano na
- zelp cy w „Dolinie Szwajcarskiej" koło Chorzowa,'heflzls ale. »trz*lanl* > hronl woj.kowej. Obecność

yatktcb członków komoczna.

Odprawa Komend Placówek P. O. W.
Pawłów — Kończyce — Makoszowy.
W niedzielę 5 marca o godz. 15-1H odbędzie ele w''

smwinrJ Mnknszowy w lokalu p. Makoszu odprawa
• członków Związku Teowtakow I b. członków P. O. W.
miejscowości Makoesowy. Kończyc. I Pawłów. Na od­
JWU delegat koła referować będzie .prawy organlza­

eyjne. Zarząd kola powiat, wzywa członków do obo­
I /.kiwwii mnwienla ale. na odprawie.

isy na kurs gotowania.
Dyrekcja Rzkoły Priyapoeohlema w Gospodarstwie
••i/Innym Tow. Polek w Katowlcacb oglagza zapisy
i 3 mles. kurs Rotowanla. który rozpocznie ele w pler­
­'ycti dniach marca. Zapl.y przyjmuje I Informacji
Iziela kancelaria szkoły, Katowice, Francuska U. II

•tttra, telefon K8-7ł.

?ebrania

Wpis

Nowy tom wierszy
Janiny Zahierzewskiej

W przyizłym tygodniu ukaże się na pół­
kach księgarskich nowy obszerny tom poe­
zji znanej poetki Janiny Zabierzewskiej p t.
,,Myśli na zwiady". Są to wiersze o zabar­
wieniu liryczno refleksyjnym, których treść
zainteresuje niewątpliwie miłośników poezji
oraz talentu naszej, tak dobrze znanej Ślą­
skowi i Katowicom poetki.
33 <­ ­>33

IMAMA

Śląska Centrala Mebli
(a Praa««skl.I)

znajduje się obecnie
przy al. MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 33

w Katowicach
(wejście z bramy) 3574

Słynną t 2 zalet: dobre I tanie!
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DYŻUR LEKARZY W KATOWICACH.
(—) Dyżur lekarski kasy chorych Kałowie w

nladzielą 5 marca pełnią: dr Strumlński — Wita
Stwosza 3, dr Janiak — Piłsudskiego 31. dr
Adamczyk — Bogucice, Krakowska 46, dr Kop­
esak — Zaleta, Wojciechowskiego 74 i dr Ma­
linowski — Ligota, Franciszkańska 33. — Le­
karza specjaliści! pp dr Zieliński — Kochanow­
skiego 3, dr Górny — M Pileudskiego 3. dr Za­
wadzki — Dąbrowskiego 24 1 dr Gabszewicz —
Starowiejska 2 oraz lekarz dentysta p. Walew­
ska — Dworcowa 9.

KURS RADIOTECHNICZNY.

(—) Klub Radiotechniczny w Katowicach po­
daje do wiadomości, ze w najbliższym czasie roz­
pocznie sią kurs radiotechniczny. Program o­
najmuje wstępne wiadomości teoretyczne o dzia­
łaniu radioodbiornika, oraz praktyczną budewą
tychże według najnowszych wymagań radiotech­
niki Calem kursu będzie wyszkolenie większej
ilości radioamatorów dla pogłębienia intensyw­
niejszej rrdiofonii kraju Blizne Informacje w
lokalu klubowym mieszczącym się w Katowi­
cach przy ul. 3 Maja nr 11. I p . wejście z bramy
w lewo wa wtorki i piątki od godziny 19—21.

ODPRAWA KOMENDANTÓW O. Z PR .
POWIATU KATO ^CKIEGO.

(—) W dnia wczorajszym odbyła sią odpra­
wa komndantow kół powiała katowickiego Og.
Zw. Podoiic. Raa. Odprawą sagail komendant
powiało p. Błachut Radolf, witając przedatawi­
cieli Okręgu w osobach pp. Gaszczyka i Grocbli­
Na porządku dziennym odprawy były sprawy
P W. i W. F. stosownie do programu wyszkole­
niowego.

W wolnych głosach achwaloao rezolucję skie­
rowaną w swej treści prsaciwko postępowaniu
szowinistycznych kół gdańskich w stosunku do
polskiej młodzieży akademickiej.
ZE SZKOŁY MALARSTWA IM ALEKSANDRA

GIERYMSKIEGO W KATOWICACH.
(—) Kierownictwo Szkoły przypomina, ze

wykłady z historii sztuki i wykłady technik gra­
fiki użytkowej odbywają się dwa razy w tygo­
dniu. Prowadzą )». pp . prof Czesław Rzepiński
i Józef Mroszczak Prócz tgo odbywają się co
sobotą o godz. 1930 pogadanki z uczniami o
sztuce, prowadzona przez prof. Jaremy Józefa
Wstęp dla publiczności, Interesującej się pro­
blemem! sztuki wolny. Sekretariat Szkoły przyj­
muje wpisy na kursy malarstwa, rysunku wie­
czorowego i grafiki użytkowej codziennie mię­
dzy 11—12 godz. w lokalu Szkoły przy ul. Ko­
ściuszki 26.

IIIAIIARADŻA
dla tobiagów kralanktnych polne­
fcu/e ihn.a. My kop.tmy się tanie,
wygodni, i bezpiecznie, jtoju/ęc
PIECYKI I GAZOWE

mv

PRZY WADLIWEJ

PRZEMIANIE MATERII MinerogenF.F.
Apteka Mazowiecka
WirIISvi. Mixovlacki 10

B. as.ycli • a.iekach

WZROST WKADÓW OSZCZĘDNOlCIOWYCHWF.LO.
W m-cu lutym br. wkłady oszczędnościowe w

PKO wzrosły o 13,6 m:ln. zł. i wynosiły na ko­
niec miesiąca 820 4 m;ln. zł. W tym samym cza­
sie PKO. wydała przeszło 6Ó000 nowych ks.ąże­
cze-k oszczędnościowych Liczba czynnych książe­
czek oszczędnościowych w PKO. wynosiła na
dzień 38 lutego br. ogółem 8 486 000.

I DZIECKO MUSI POSTAWIĆ NA SWOIM...

...gdy eią wzbrania przed czym* mer. sądnym,
inaczej — może s:ę uprzeć Jeżeli dz.eckc n.e zno­
si mleka, lub pije fo niechętnie, to n.e jest to bez
przyczyny. A nuż mleko zbytrro przeć ąża żołą­
dek dziecka i powoduje przykre do zn esien.a u ­
czucie nudności? Ustępuje s.q wtedy dziecku i
miesza się mleko z Kawą Słodową Kneippa która
czyni z ni,eka napój łatwiej strawny, smaczn.ej­
szy i bardzo lubiany przez dzieci, (o)

Pszczyna
UWAGAI OSTRE STRZELANTEI

(P) W czasie od 3 bm do 31 bm. odbędzie sią
na strzelnicy w Mikolowie-Kamionce ostre
strzelanie wofakowc w godzinach od 7.30 rano
do 13 po południe. Dla uniknięcia nieszczęśli­
wych wypadków wstąp na teren strzelnicy pod­
czas strzelania |«at wzbroniony.

IDENTYFIKACJA ZWŁOK.
(P) W listopadzie »b. r . w Tychach znalezio­

no rwłoki nieznanej kobiety, przy których nie
znaleziono żadnych dokumentów, m ogących
przyczynić się do rozpoznania denatki W toku
dochodzeń udało się policji ustalić, że w od­
nośnym wypadku chodzi o niejaką 25-letnią
Marię Seget, ostatnio zamieszkałą w Katowi­
cach II, ul. Normy 2.

Oszust w roli urzędnika
(P) Rolnik Jan Nachlik z Miedźnej zgłosił

policji, że w dniu 27 lutego br oszukany zo­
stał przez nieznanego mu osobnika, wśród
ci ek awych okolicz ności Mianowicie po­
przedniego dn.a w gospodzie Wojtatowci w
Grzawie podszedł do Nachlika nieznany je­
gomość. którv przedstawił się jako urzęd­
nik starostwa w Pszczynie oświadczając, ze
posiada rozległe . wpływowe znajomości w
starostwie i wśród duchowieństwa w Pszczy­

nie Poza tym osobnik t n polecił Nachli­
kowi pewnego znachora z Sosnowca, (!) o­
biecując mu go przyprowadzić. Nachlik wy­

ręczając się swym 19-letr.im synem, wysłał
go z oszustem po znachora W Pszczynie
oszust odebrał od towarzyszącego mu mło­
dzieńca 50 zł rzekomo celem lepszego ich
przechowania, po czym wszedł do gmachu
starostwa, jednak więcej nie wrócił, ulatnia­
jąc się z gotówką. Policja wszczęła natych­
miast pościg za oszustem i ustaliła, że jest
nim 26-letni Antoni Hahn bez stałego miej­
sca zamieszkania, ostatnio zamieszkały w
Giszowcu.

18-LETNI BANDYTA.
(P) 1 bm okolu godz. 16 na ul. Dworcowei

w Chełmie Wielkim napaanięta została sona
inżyniera Janina Kurpińska z Chełmu przez nie«
znanego iej osobnik.. Napastnik domagał eią oe*
kobiety pieniędzy Na krzyic Kurpińskiej osob­
nik zbiegi. W czasie natychmiastowych docho­
dzeń stwierdzono, że sprawcą napada był 18­
letni Paweł Polko z Chełmu, kilkakrotnie ka­
rany za kradzieże. W toku śledztwa przyznał
się do winv.

Pr>!fv:imy chrześcijańska pracownie, h e­
lizny damskiej i pościelowej z koronkami, no­
wo otwarta prze/ p. Hiśtak w Katowicach
Hala Targowa sklep IB. Specjalność wyprawy
ślubne. Szyje również z powierzonych rnnie­
riałów. (G21).

Katnwire

Zebranie powstańcze w Katowicach.
Związek Powrt.Ac6w Śląskich Orupa Katowice Ich.

Pnwiatu OlIwicko-TofisecklotiO odbędzie »we zebranie" l.onlBdzlalek 8 bm. o godz. 19 nu aali „Powatańcow".

Zebrania Zw Uchodźców Sl.
KOCHł.OWICB. Waln. zebrani* 12 marca o godj. 18
nall n. Barona. Referent prezes Fr. Plecbacjek.
KATOWICE-LIGOTA . Walne zebrani. 5 marca o

*fi-lz. 16 w fali p. Jakobnona. Referent «ekr. 8. Ko.zyk.
SIEMIANOWICE W.Ine sebranle 5 marca o god..
w nall T. C. L. Referent p. preje. Piecbaczek.
rtUDA IŁ, Walne zebranie 7 marca o godz-. 16 w sali

• Sepl arc zyka.

Zebranie O. Z. N . w Przełajce.
W niedziele 9 bm. o godz. 14.Sn odbędzie el« w asll' Gryzoka zebranie oddziału OZN. Referent p. l>rof.''' "'lowsk!

obranie absolw. szkoły handl. w Rybniku.
W' niedziele 5 om. o godz. 10 odbędzie *l« zebranie"' i Abnolwenlów Pzkoly Handlowej w Rybniku wI„'hu Szkoły Handlowe!.

Zebranie powstańcze w Rybniku.
u W nledzlaele 6 tra. o gods. Ifi w lokalu p. Sitka (daw.
l?*»orJ odbędzie »le zebranie miesięczne Zw. Powet. 81.'i Powiatu Kaclbńrs grury mlej»c. Rybnik.

Zebranie Pol. Zw. Zach. w Lublińcu.
„

rolskl IWiąset Zachodni Kolo w Lublińcu zwołuj*
2 Wtorek ' l>w. o KOdz 19*) .we doroczne walne ze­
V«nl* do .all Hotelu Alaaklego w Lublińcu, celem do"""ni. wyboru nowych wlads. Referat p. t. „Imiona
""•ki. dla dslecl polskich" wygloal mgr. Dyeskowakl

ZGON I POGRZEB POWSTAŃCA.
(K) Zarząd grupy Związku Powstańców Ślą­

skich w Makoszowach komunikujei W dniu 27
lutego zmarł wskutek nieszczęśliwego wypadku
w kopalni ..Bielszcwice" długoletni członek za­
rządu Zw;ązku Powstańców Śląskich ś p Jan
Kłeczka. Był on zasłużonym działaczem narodo­
wo-społecznym oraz powstańcem niepodległo­
ściowcem, zaś w czasie 3 powstania śląskiego do­
wódcą kompanii Pogrzeb odbędzie się w nie­
dzielę 5 marca c godzinie 15-tej z domu żałoby
w Makoszowach Zbiórka oddziałów powstsń­
czych i organizacji na godzinę 11.15 przy pom­
niku Powstańców. Cześć pamięci Zmarłego po­
wstańca!

Swiotnchłowit*
ORZEGOWSKI ZW. WETERANÓW.

(ś) Związek Weteranów Powstań Narodo­
wych R P. Koło Orzegów, wybrało na walnym
Zebraniu na prezesa p Janickiego, na sekreta­
rza p. Jokiela, na skarbnika t». Szkudlarza i 6-u
członków zarządu Koło to pierwsze otrzymało
za dar na F. O. N piękny dyplom z Min. Spr.
Woj sk.

POLACY kupują tylko
w składach polskich,
oznaczonych tym godłem!

liłodzmierz /e/ethcns/if

HaBia!
Ni* mam wcale na myśli prezydenta pe­

wnego pańslwa. Jego nazwisko pisze się przez
. ,ch". — Natortrast ..halia" ma oznar-zat-' zdro­
wie — czyli śmiech. Bo śmiech to zdrowie!

Różnego calunki i rodzaju bywa śmiech­
Ironiczny, wzgardliwy, zjadliwy, przym:!ny,
rozkoszny, rozpastny. beztroski. r>'}acki. id

:o­
lyczny, zarozumały. koński (końby się śmiał),
głośny, cichy, wstydliwy, skromny, słodk' lub
kwaśny oraz męski, żeński i niejaki, czyli doj­
rzały, uwodzicielski i niewinny.

„Haha" można jeszcze napisać" ..h;hi" i
. .hehe", lecz jedynie tylko ..haha" daie sie
szeroko nlorpretować albowiem zawiera w so­
bie wszystkie wyżej wyszczególnione cechy i
zapewne jeszcze wiele innych, o których nr
ię nawet n:e śniło.

Dlatego też ..haha" nadaje sie- do«Vonale
nrzv czytaniu ogłoszeń drobnych. — Na przy­
kład:

„Kto pożvczy niezamożnemu akadem;k<>wi
000 zł na dokończenie studiów".. — ha ha!

Śnrejemy sie wtedy z odcieniem politowania
nad naiwnością niezamożnego akademika

Ale zupełnie Inaczej śmiejemy się. gdy
przeczytamy takie ogłoszenie: ..Który z lep­
szych mężczyzn pożyczy 80-to letniej na
krótki czas 200 zł" — Ha ha! Świetny kawał.
Interpretację słów i tmreehu pozostawiam sza­
nownym czytelnikom do wyboru.

W innym znów ogłoszeniu panna lat 27
chce koniecznie „zapoznać matrymonialnie"
najchętniej kolejarza. Przypomina mi sie stara
piosenka: ..frd/;e panna jedz'esz. do Jarosła­
wia, jest tam konduktor, co... itd. Wd (n:e cen­
zuralne) No bo zapoznać (?) kogoś matrymo­

nialnie (!) to chyba co innego niź „cci matry­

monialny". Haha!
Są inne, bardziej sentymentalne panienki

jak np ta. która zrozpaczonym głosikiem woła
w drobnych ogłoszeniach: ..Dlaczego męczysz
mnie! Świat dla nas był tak piękny.. - "

Ale oto zaraz pod spodem jakiś mało spryt­
ny urzędnik „ożeni się... za wyszukanie po­
sady". Haha! Jakiż to mało sprytny, ten urzę­
dnik' Za głupia 200 zl miesięcznie brać sobie
tak; kłopot na głowę. I czy w ogóle z tych 200
złotych micsiccznio zobaczy kiedykolwiek
choć złotoweezkę?

Są również ogłoszenia pasjonuja.ee i tajem­
nicze

Więc jaki-śl ktoś ożeni się „tylko z carbatą"
Wyraźnie „tylko" i w dodatku z „uboga"!
Widocznie są jeszcze święci pańscy na tym
najgorsz... przepraszam, najlepszym ze św:a»
tów. A może to chytry podstęp. Ludzie maj4
tak kapitalne pomysły...

A znowuż dreszcz prewersyjnego niepokoją
ogarnia na pewno tysiące pięknych pań (brzyd
kich teraz n.e ma ani na lekarstwo) przy czy­

taniu ogłoszonej przed kilku dniami oferty:
„Starsza, samotna, zamożna, pozna w e»v

lu matrymonialnym... olbrzym" (!) — Haha!
— Nie wiem. gdzie ten olbrzym mieszka ani
jak się nazywa, dlatego z góry wszystkie star­
sze i młodsze piękne panie uprzedzam, że
zwraranie się do mnie po adres Jest bezcelo­
we

Również specjalne wymagania ma pew!en
przystojny i wysoki (jak się sam reklamuje))
obywatel, który „poślubi kobietę: posiadająca,

(Dokończenie aa stronia 12-tej)
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%K—• TEATR
KINO
IEJTRADA

TEATR IM ST WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH.iirmitii

N Mlilrla o pódl 11: ..Tomcio Paluch" urmiin ti\
•Bi ki Konnpnukirl - O «.»li MM: Olch « na Zim
• ••i" dl* IIUIY IlaiMrn. ­ O aod/ 10: ..l<l,ic"«*o turailnHH"

l '•Jftnlrk o sislł 15- „Plnc/r*o larni tragedia"
4 hotnrch

« Ml K K.SI/ Ml -PtMMlk • Tyrolu".
Środa o »»d;. SSl . .Olębla nu Zimni)

'
.

„Tomcio Paluch".
n;l« w nl»Hlil»Ic o Kndi. H ..Tomcio Talnoh" halka

«U d.-lrci nr/adra Sikola Im. M. Konopni, ki.). I'a»«e­
t>4ri,,..t r.u- » •

. .Ptasznik z Tyrolu".
HtMWfMf aukrra ]»kl odnl<*lo pii-r»«>» prw>di>tnwli>­

• !<• „rtaainlka i Tyrolu" K Żeliwa w wykonaniu ije­
<lu opery i o|.crrtki war»/aw«k|p) i

Mnryl.i K irwow.ką I Jann»»rm l*iaj>lawi>klm na celo.
. I»r. teatru do po»tf>rrena t*J opcrrlkl po raf
• runi | aataUl »« wtorek, dnia V muren o ti«li. SS»t«]
» •• tri anmr' BfMriataMMj i.M.i.lz »

„Powrót Odysa" Wyspiańskiego
w Katowicach.

Teatr Im. St Wysp aC.»kiotto w upcwóp nlejwykle *r>­
€ti'» Bjtsatnoarll w*ł*M IWKO MI90M, aryatawtająa tak
t • . f. ktowne dzieło Jakim Ji-nt ,.1'nwn'l Otfam".
Teatr i I | h ataraa nby duC memu d.-ir­' jara opraw*, nie tylko Inacenlia^y .-a
i rwirwiwką, ala rowalrt •aajreaaa. kt»ayka mwirta
I ...,••••_-.. klęk ahnrno.t li

•

Ł.r .,»na r. n-­r Htwkl atarlaa Osttowakl, jak i MakeII kfk.i mioficcy na•ludia r . '.1 ejM k.l I k:il'.:.» •••» okr.Mi
TEATR NA PROWINCJI.

TUn.SKO - roni.-d.-inlck 6 bm o aod< 15 M: ..Po
• II".

CUCH!/ W wtorek 7 marca o »odF Ml ..Syn Tło­
ty «la ttew Jlr.-ów Katolukicn. ­ O sodi. Ml ..Syn
I

lUKl.SZOWICE — »rrx]a 8 marca o podi 19 IW: ..Syn

0 dom ludowy w Piekarach Śląskich

O — czwartek 9 a O ROdi. MJfc „Ko­

) godr. 1!> 30: „Dlacre­
Ko ra

MIEJSKI DOM LUDOWY w Chorzowie:
•to — I marca o godr. 3): Oreretka „I'taa<clk

• Tyrolm".

„Syn Boży
".

W« wtorek 7 bm. o ••*•» ?* teatr '.m tt tryvP'
. i(|.•kletto | Pomu l.udow/m

w (Tiorrcewte wielkie miat.Tlom kami', ku- Dwafoalrara.?vnr •• tac]I Wiktora BI*catHk:««o. ni­MNwc. -.>a< nr • ,1.1 .łIMdonabycia wkailetea­
tru. MM .Hurmy 1 bony zniżkowe warne.

Hanka Ordonówna w Chorzowie.
W «obott! 11 bm. o *odz SS wjrain.pl na ecenle Mlol­

rtl.^o rtymu Ladowe«a w ThorzoMle i««ivnv MI pr.-ed
tr>,ial.ni do AmeryM 7n->na plełn arka Hanka Ordo­
ońioi» z m^rcł./jm repertuarem. BUety w cenie od
g- S6 do rl 4 to dn nalvcla w knale teatru. Abonen.;|
k^z y^rnla z " proe tMtftt. Brr.y zniżkowe waine.

Operetka poznańska pod dyrekcją Imieli­
Wojtaszka i Eolańskiego p. t . „Skowronek"ia,,,.mam ­ MU r rmamiiw

• RYniXTOWT - s ->la P KrallowcJ.
f MWII RTSNf|C - aala Hotelu Sw.-rklir.lee.
TEATR MIEJSKI W SOSNOWCU:

<tra" o godz. 16 :J).

KINOTEATRY « KATOWICACH:
od dnia i marca 1930 r.

CAPITO!,: ..ORKAN".
CAS1NO: .Konflikt".

KIM- „Barea mole należy do eleble".
BI OSCE: „81 idrat • Priaf.
STYLOWY: „Protcacr \YlIcziIT".
DNIOM: „Bhrwłcaa*",
EORZA: MWrt« moja maleńka".
KA WODZII - ATLANTYK: „Władczyni dżungli",—. raleretwo krwi".
nociTicE - DAJKA: „Zew dżungli" 1 „Na kr-..e­

Ail />r.V\

Inne miejscowości:
BTM.A — MlaUSKIaTI ..Iwetta".
BIEL4K0 — APOLLO: „Czerwone orcnideo". —

r . Wa awły ordynane".
BIEL8Z0WICI — ILĄBKIBl ..Fordaraaerkl" I „ro­
•ch MOOROIII".

CHORZÓW — APOLLO: „Czerwone Orchidee" I
Patrol Ba pUBtym". ­ HdJCT: „Profesor Wilczur" I

.Mca prawda". ­ COLOBBUM: „Pani I eo»boy" I
riyflatwu". ­ DELTA: „Glos matki" I „39 kro­

W RAJDDK1 — .<L.\PK1E: „Cnotliwa Zuzanna" I
..Indy]»kl Grobowiec" (dalszy ciąg filmu ..Tygryn Esz­
ncpuru' 1.

jvNr,W' — SLOSCE: „Szalona Claudette" I „Gdy
kw•• .,bar".

KMfMł.OWICE — B ALTA: „Hrabia kelner" I „Po­
a tr.'ch Mongolii".

MIKOŁÓW — APTliA: ..Pościg ta kawalerem" I
,.!

'..ala'
MYSŁOWICE — OPEON: „Marla Antonina" I nad­

program. — HELIOS: „Czarny korsarz" — „Wapomme­
mn religijne"

Ml SI.OWICE — ADRIA: „Mol rodilce al« rozwodzą"
I d 'tek koln-owy.

NOWA WIE* - PIAST: „Gloa matki". — SIENKIE­
WICZ: Biatoey ehtopak" 1 „Kapitan Mohlenard".

NOWY PYTOM — PATRIA: „Oatr'ż":o profesorze"I ..Pr/ekleta".
P1EHART - APOLLO: „Verdi" I ,.4-eh na poete­

PIOTKOWICa - PIAST: „Przygody Rob>n Hooda"
I „Złodziejka".

RADZK KKOW - CAtlNO: „Augurt Mocny" I „Hra­bia kelner".
FU PA fiL - BAŁTYK: ..Podlotek" oraz Braterska

- I lość"
RYBNIK - APOLLO: .Pwle kobiety" I ..Brawurn".
IWTT: . Gloe matki" i ..tw dni Napoleona" — HE­

LIOS­ .Skłam li m" I „Zdralca"
SZOPIENICE - COLOtfBVM: ..Mllosć penejonarkl"

ł „Prokurator Andrelew".
BZOPIENICI - IEL „La Habanera" i „l.ord Jews"
IWIETOCHŁOWTC1 — COI.OSSEPM: „Seroe moje

rależT do cleh e" I „Student z Oxfordu".­ APOLLO:
rokurator Andrelew" I .F>nrc«» na szlaku Inllan"
T»RN GfiRY - IWIATOWID' ..Czar nocy mnjowej"
•DROPAI „Alpejskie osi ' I „Podejrzenie".
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Piekary Śląskie, 4 marca.
Już od dawna dawał odczuwać się w

Piekarach Śląskich brak oirodka. gdzieby
skoocentrować mogło się życie kulturalno­
oświatowe miejscowych organizacyj i sto­
warzyszeń Dom ludowy potrzebny jest na
iute;szym terenie do dalszego rozwoju kul­
turaWgo, należytego pomieszczenia T. C. L.,
biblioteki publicznej i Ośrodka Oświatowe­
go. Tam też powinna znaleźć się odpowied­
nio urządzona sala i scena do przedstawień
teatra^ych nie tylko miejscowych, ale i tea­
tru katowickiego Miejscowy Ośrodek
Oświatowy mieści się np. w starej i wilgot­
nej cechowni kopalnianej, gdzie też wegetu­
ją organizacje młodzieżowe, Tow Polek, ze­
społy świetlicowe, Związek Rezerwistów
oraz T. C . L. dzielnicy szarlejskiej. Inne
świetlice, służące do zebrań i schadzek or­
ganizacyjnych, roztrzęsione są po całej miej­
scowości i znajdują się przeważnie w szko­
łach, które same cierpią na duży brak miej­

sca. Budowa zatem miejskiego domu ludo­
wego w Piekarach Śląskich uważana musi
być jako konieczność życiowa, nad którą
powinne zastanowić się kompetentne czyn­
niki.

Do Piekar Śląskich przeiiąkają w dużej
mierze obce wpływy i naleciałości politycz­
ne, gospodarcze i kulturalne, którym prze­
ciwstawić można się jedynie przy pomocy
idealnie skoordynowanej działalności, ze­
środkowanej w jednym sie.llisku — w domu
ludowym, do którego budowy powinniśmy
przystąpić jak najrychlej.

Na posiedzeniu rady gminnej z dnia 22
lutego br. utworzony został w tym celu ko­
mitet organizacyjny w składzie wszystkich
członków zarządu rady gminnej Komitet
ten bez wątpienia przystąpi do pracy już w
najbliższym czasie Poza tym wydaje się pe­
wnym, że w realizacji tych zamierzeń po­
magać będzie cale zdrowo myślące społe­
czeństwo Piekar Śląskich z miejscowymi or­
ganizacjami na czele, które — jak się dowia­
dujmy — samorzutnie zbierają fundusze na
budowę domu ludodwego już obecnie. Zwią­
zek Powstańców Śląskich ma do dyspozycji
2000 zł, Związek Rezerwistów 1200 zł Nie
pozostaną w tyle oczywiście i inne związki.

Jak więc widzimy, początek już zrobiono,
chodzi tylko o to, aby rzeczywiście piękna
inicjatywa budowy domu ludowego w Pieka­
rach Śląskich została poparta i zrealizowana.

Proszę posłuchać wyroku

Bukiet — wdowa
— przyjaciel

Pnn BlMMfy i Franciszek spotkali się «
restauracji ,J'

okrzcp się
". Roz m owa przi

piwku potoczyła &>ę na różne tematy. Ksau,
r>i zwierzył się przyjacielowi, te chcialb,
*>( ożenić, ale nic nic szczęścia do kobiet. Żi
ana go nic ch ce.

— Wiesz, Ksawery, ja ci się postaram i
ż'nę. Mam na widoku t9-Utnią wdó wka

PHZEZICBIENIE?

TABLETKI

ASPIRIN

Haskel Stepel przed sądem
Chorzów, 4 marca.

Władze bezpieczeństwa w Chorzowie
przytrzymały 26. I . br 38-letnicgo Haskcla
Stępia, który 9 listopada ub r. został wyda­
lony z pasa granicznego przez Dyrekcję Po­
licji w Chorzowie Haskel Stepel mieszkał
poprzednio w Chorzowie przy ul. Grun­
waldzkiej 4, gdzie też posiadał nielegalną
hurtownię towarów kolonialnych. Po wyda­
leniu go z Chorzowa, nie chcąc stracić do­
brze prosperującego interesu, przyjeżdżał
potajemnie do Chorzowa i ukrywał się w
hurtowni. Kombinacie jego polegały na tym.
że nie mając świadectwa przemysłowego,
ani też licencji na sprzedaż towarów, wy­
wozi samochodem ciężarowym z Chorzowa

towary do miejscowości położonych w po­
wiatach pszczyńskim i rybnickim i sprzeda­
wał towar po znacznie niższych cenach.

W czasie aresztowania Haskel Stepel
chciał przekupić funkcjonariuszy, ofiarując
im 500 zł, za co odpowiadał wczoraj przed
sądem okręgowym w Chorzowie. Stepel za­
sądzony został na 6 miesięcy więzienia. Ró­
wnocześnie sąd zarządził przekazanie oskar­
żonego, który przebywał w więzieniu cho­
rzowskim od dnia aresztowania, Dyrekcji
Policji w Chorzowie, przed którą odpowia­
dać będzie za nielegalny pobyt w strefie
nadgranicznej, po czym znowu będzie się
tłumaczył przed Urzędem Skarbowym z nie­
legalnego handlu bez licencji.

Z sali sądowej w Katowicach
PODRABIAŁA MONETY.

Na wokandzie sądu okręgowego w Kato­
wicach znalazła się ciekawa sprawa prze­
ciwko Augustynie Biegajowej z Piotrowic i
Marii Sitkowej z Katowic-Brynowa. Akt
oskarżenia zarzucał Biegajowej podrabianie
monet 2-złotowych. Falsyfikaty kolporto­
wała następnie razem z osk. Sitkową na te­
renie Katowic. Sąd skazał Biegajową na 1

Tarnowskie Górv

CO GRAJĄ W KINACH W BĘDZINIE?
APOI.I.O: „Rena"
ŚWIATOWID: „Niebezpieczna kobieta".
NOWOŚCI: ..Citarj torkl".

ZEBRANIA SPRAWOZDAWCZE O. Z . N.
W POW. TARNOGÓRSK1M.

(T) Pniowiec. 25 lutego odbyło sic zebranie
sprawozdawcze oddziału pod przewodnictwem
i. Sowy. Referat wygłosił skarbnik obwodu p.
uber. Po referacie wywiązała się żywa dysku­
ja na temat bolączek miejscowych. — Rybna:

W tym samym dniu odbyło się zebranie w Ryb­
nej przy udziale 50 członków Po sprawozdaniu
wygłosił referat sekretarz obwodu p. Musielak.
W wolnych głosach poruszono sprawę wybry­
ków Niemców w Gdańsku, w związku z czym
uchwalono odpowiednią rezolucję. — Mikołeska:
26 lutego o<ibyło się zebranie sprawozdawcze
oddziału O. Z N . Po sprawozdaniu prezydium
i ogłoszeniu planu pracy wygłosił p Musielak,
sek.etarz obwodu, referat na temat dwuletniej'rocznicy deklaracji O. Z . N. Należy zaznaczyć,
że w M:kolcsce zorganizowanych jest w O ZN.
15 proc mieszkańców. — Kozłowa Góra: W o­
becności 180 osób odbyło sie zebranie sprawo­
zdawcze oddziału O Z. N pod przewodnictwem
p Brola. Referat na temat deklaracji i o refor­
mie rolnej wygłosił p. radca W Zuber, skarb­
nik obwodu. Dodatkowych wyjaśnień o reformie
rolnej udzielił prezes Związku Drobnych Dzier­
żawców p Zając. Nastrój na zebraniu bardzo
dobry. Uchwalono rezolucte. w której zebrani
domagają się sprawiedliwego przeprowadzenia
reformy rolnej i obdzielenia ziemią Polaków
znających się na uprawie roli. — Tarnowice
Stare: Również 26 lutego urządził oddz. O. Z. N
zebran;e sprawozdawcze. Referat wygłosił p.
radca Zuber Po rtferacie wywiązała się żywa
dyskusja, po które' zebrań' uchwalili rezolucję
w sor.nwie reform rolnej Odzywały się głosy,
by k?żdy poseł wybram głosami Tarnowiczan
orzvn?jmniej raz w cza«ie trwania kadencji wy­
głosił referat sprawozdawczy i wysłuchał ich
życzenia.

Śmierć chłopca pod kolami
samochodu

Trag-czny wypadek miał miejsce na ul.'.istonadowei w B;ałej. Rowerzysta 15-letni
fan Wojewoda z Komorow;c wpadł pod sa­

mochód ciężarowy naładowany węg'em
Chłop e" doznał c:ężk eh obrażeń wewnętrz­
nych złarrana kilku żeber i prawej ręki
W stanie beznadreinym Wo;ewodę prze­
wieziono do szpita'a. gdzie w kilka £o&t%
TÓźniej zmarł. Szofera samochodu Henryka
Paździora przytrzyrr»»- ~ do dalszych docho­
dzeń.

rok, a Sitkową na 8 miesięcy więzienia.
Wypada zaznaczyć, że Biegajową była już
raz skazana za podrabianie monet na 1'4
roku więzienia i karę tę odcierpiała Syn
jej odsiaduje karę 6-Ietniego więzienia za
podrabianie banknotów 100-złotowych.

ŚRUBAMI OBRZUCILI STRAŻNIKA
KOPALNIANEGO,

Hubert Twardoch i Alfred Opielka z No­
wej Wsi stanęli przed sądem okręgowym w
Katowicach, oskarżeni o pobicie strażnika
kopalni ..Andrzej" w Nowej Wsi — Chole­
wę, który oskarżonych złapał na gorącym
uczynku kradzieży żelaza. Rabusie obrzucili
strażnika żelaznymi śrubami, raniąc go po­
ważnie w głowę Sąd skazał Twardocha i
Opielkę na karę po 8 miesięcy więzienia.

która chętnie wyjdzie za ciebie, S0-lctnieg
'
,

kawalera. Muszę do niej napisać, bo nuctz­
ka w Rybniku,

W tydzień później Ksawery i Franciszi I
cezrkiuali na dworcu przybycia pociągu i
hybnika. Pan Ksawe ry „uzbrojo ny

" w 6f>
kiet kwiatów liczył minuty, bo nic mógł j

'
i

drczckić przybycia swej nieznanej wybr anej ,
Sie zauważył nawet uśmieszków, poj awi aj

",
tych się na twarzy swego swata.

Z hukiem wtoczył się pociąg n/i peron, i
jidnego z przidzialów irygnm' lila się Uciw*
kebieta, mierząca w pa.sit około 2 metry, w
iniku ponad 40 lat.

— Serwus Franciszku — gdzie to te%
twój narzeczony?

— Widzisz tego z bukietem, te twój przy­
izły mąż.

— Słuchaj Franek, to jest ta narzeczone,
którąś mi oferował?

— Aro toć!
— Pieronie jeden, dyć pedziołeś ie truijt

tarzeczoua jest 19-lctnią wdową,
— Sic scyganiłcch, bo od 19 lat jest wio ,

wą.
Pan Ksawery nie wytrzymał i grzmot nil

kolegę trzymanym w ręce bukietem w ttew:,
raniąc go w oko.

„Dziewiętnastoletnia wdowa" mvsia:a
wracać do Rybnika, zaś Ksawery i Franciszek
spotkali się przed sądem.

— Wiedzom, panie sędzio — mówił K'
wery — jak żech zoboczył ta ropucha, net

mógł żech wytrzymać i mnsiołech plnsknc
mojego swata w pysk. Szkoda było ręki, wif
gruchnął żech go bukietem. Żałują, że uciek',
br ogryzłby więcej. Naraził mnie ten guptoś
na pośmiewisko kolegów.

Sąd skazał Ksnwerego za zadanie urazu
ci el esn ego na tydzień aresztu ze zawics:<
viem. MIKOŁAJ.

(Ciąg dalszy ze str. litej).
imyttkta (sloty w 100%- Wyraźnie i słownie
w stu procentach Musi tedy być ta kandydat­
ka „inteligentna, kulturalna, bezcerenion al­
na, bezwzględnie wartościowa, ładna i ujmu­
ją, ca" — wszystko oczywiście w najlepszym
gatunku, w 100% — Owemu jegomościowi
składam niniejszym już z góry gratulacje i
krzyczę potrójne Iłaha, haha, halia' Nie oże­
ni s:c bowiem nigdy. — Chyba — że jest nai­
wny .

Dużą dozę naiwności (pozornej) okazują w
drobnych ogłoszeni ach matrymonialnych
przedstawicie/ki pici pozornie słabej Wszyst­
kie chcą wyjść za mąż za bardzo bogatych i na
bardzo wysokich stanowiskach. Najlepiej za
maharadaa lub wodza wojowniczej rasy

W ogoie w ogłoszeniach drobr^h ukazują
nam się niekiedy jakby w nagłym olśnieniu
źródła lub kuźnie intryg, pragnień, zachwytu,!
pomysłów, rozpaczy, tryumfów, dramatów,­
naiwności lub ęprytu. rozkoszy lub bólu '
1 czyż nie jest np. takim tryumfem drama­
em zarazem ocłoszeme tej treści: ..Ośw ,id­

czam, że za żonę moją Knnegundę ? Golibrzu­j
chów Moczymordową żadnych długów nie'
płacę". • — HahaI —Alboczyż niejest pusz­
ką skondensowanej intrygi ocłoszenie. w któ-1
rym zakochana chwyta s.ę jak tonący brzy­
twy następujących stów: .Zerwałam z m!ry­
gantką nr 2 Ułagam. nie mów o mnie z nimi
nigdy. Straszne typy'"

Zdarzają się też ogłoszenia tajemnicze dla,
nieuświadomionych, w rodzaju ..wszystko do­
brze, jutro de=zcz" lub do sprzedania suczki!
no c ętych na szczury rodzicach". Do tak eh
,ajemn

:czyeh ogłoszeń za!iczvłbvm zawiado­.
mienie pewnej firmy brznrące doslown;e:j
„Fot cgrafie. l eeitymacj e. szybko, dobr ze, ta­
nlo. Nie załączać znaczków". Co mogłoby zna­,
czyć to niezałąrzanie znaczków, nie zdołałem
dociec. Nigdy jeszcze nie słyszałem o fotogra­

fowaniu się za pomocą znaczków pocztowych
hahal A możo to chodzi o jakieś inne znac/k:
i znaki- — Np- jakieś znaczki masońskie!?

Zapewne mógłby nam coś o tym pow'!«•
dzioć stawny wśród drobnych ogłoszeń — p*
wien „profesor" jasnowidz z Krakowa, kt^ry
wyspecjalizował się w „wybieraniu szozęś'
wych, gwarantowanych (1) numerów oraz ki*
czy (!)... do nowego życia". W\>tarczy tyli-'
nadesłać datę urodzenia i poprosić o klticzvk
haha. Nie wiadomo tylko czy pan profeso
rozdaje też klucze, np. z banków i guaran"
je bezpieczeńst w o...

Aby oczyścić się z takich grzesznych m
śli, należy uwagę skierować na pewną prali.'.
chemiczną wraz z filiami, gdzie można ('.' i'1

dwa dni dać się prać. czyścić i farbować P
cenach zniżonych ,,z okazji 10-c;o lecia istn •
nia firmy". Klientom firmy życzę serdeozr
aby uroczystość dziesięciolecia firmy trwał
w skutkach przez całe następne lat dziesięć ­
tak jak to u pewnego mistrza fryzjerskiego *
Bielsku ..miesąc reklamowy" cennika tr«
już pełne dwanaście mieś ęcy.

Natomiast nie tak rajsko mogą czuć sl
przyszli klienci pewnego znów kandydata r
maszynistę- Ogłoszą on że ,.za pomoc w eg/^'
m:n'e maszynisty, dam wysokie honorarium'
Za pomoc w eg/aminie! (nie w nauce). Owi
tu, ratunku! Wolałbym od razu zgłosić się *
Kasie Chorych niż zależeć w pociągu od C«l»
wieka, który prowadzić będzie parowóz r>
podstawie pomocy w egzaminie a nie w nau1*6

Na zakończenie zastrzegam się. że w ogło­
szeniach o pralni i fryzjerni nie widzę ab?-'
lutnie nic śmiesznego an dramatycznego. N;1'

'omknąłem o nich tylko dlatego. abv DOWiC*
szyć ilość wierszy w felietonie a tym samy"

zwiększyć moje honorarium.
Po wypowiedzeniu tej chytrej myśli B0#

sobie pozwolić na końcowe i głośne „ha - ba"
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Stosunki narodowościowe
na łiemi Czerwińskiej

W srode pod powyższym tytułem wy­

głosił w Katowicach odczyt prot. Stanisław
urabski, b. minister W. R. i O. P.. nestor
polskich ekonomistów. Odczyt, który zor­
anizowało Katowickie Koło Towarzystwa

Konwoju Ziem Wschodnich w sali Towarzy­

stwa Przyjaciół Nauk, zagaił wiceprezes
Kuła dr Paweł Rybicki, witając na wstępie
p, Wojewodę, dra Michała Grażyńskiego i
rddając następnie przewodnictwo zebrania
• marszałkowi Grzesikowi, Prezesowi Okr.
Sląakie* T. R. Z. W.

Idea samostanowienia a sobie narodów —
­ozpoczął prelegent — nie jest tworem epo­

ipisko
ZA LŻENIE NARODu POLSKIEGO,

(B) Przed świętami Bożego Naradzenia roe­
ó .wino w Bielsku u otki, nakłaniające społk­
. ertst-wo polskie do kupowania w sklepach pal­

ich. Jedną z takich ulotek otrzymał Stanisław
P anas z Jeltśnl, pow. Żywiec i przeczytawszy ją
•vł obrałliwycb słów pod adresem narodu pol­
•Jego. Słowa te słyszeli dwaj przechodzący

denci. Na rozpraw.e Bicnas zeznał, ze słów
. h użył nie pod adresem narodu polskiego,
cz w odniesieniu do komunistów. Świadkowie
­znali jednak obciągającej dla oskartonego. Z
vagi na dotychczasową niekaralność i z uwagi
, okoliczności (oskarżony był w chwili wypo­
adania obrażających słów podchmielony) zo­
sl skazany na 3 miesiące aresztu z zawieszc­
em na 3 lata. Również jako oskarżony o o­
azę narodu polskiego »tan.(t przed sądem 18­
tni Oskar M. z Mikuszowic, który użył obra­

niących słów w szkole dokształcającej. Sąd
rował wyrok skazujący oskarżonego na 3 m:e­
,ce aresztu z zawieszeniem.

Kainowa zbrodnia
Ze Śląska Opolskiego donoszą: Miesz­

ący Landzmierza w pow. kozielskim źyią
4 wrażeniem okropnej zbrodni, jaka miała

:c;sce w mieszkaniu rolnika Joscha. Mia­
wide umysłowo chory Jan Josch, lat 30,
przystępie szału, przebił nożem 6wego

brała, 25-letniego rolnika Roberta Joscha.

Firma „polska
"?!

Istnieje w Warszawie centrala sprzedaży
•akowań blaszanych. Przedstawiciel tej

polskiej centrali na Gdynię rezyduje w
( lańsku. Na zamówienia polskich firm w
( dyni, skierowane do centrali, a przydzie­
lać temu reprezentantowi, odpowiada w
i^yku niemieckim.

Można sobie wyobrazić zdziwienie pol­
ach firm, gdy na zamówienie skierowane

Warszawy otrzymują odpowiedź w ję­
ku niemieckim. Dla podkreślenia doda­

i my, że niektóre firmy niemieckie w Gdań­
vu z tej samej branży z Gdynią korespon­
dują w języku polskim.

Ciekawe badania
Ostatnie badania z zakreeu fizjologii czło­

wieka ustaliły, te najwyższą sprawność u­
' słowa osiągamy między godz. 10 — 12
•ed południem. Najwyższą temperaturę

hi zdrowy człowiek o 12 godz. w południe.
Niifiłałaj odczuwamy ból o godz. 6 po po­
• idniu. O tej porze więc nie należy chodzić
o dentysty.

Śmierć naiczęśaej zdarza się około godz.
­ciej po południu lub 3-ciej w nocy. Poro­' jak statystyka mówi, zdarzają się naj­

ęściej w nocy. Z miesięcy w roku najbar­
Riej obfituje w porody miesiąc marzec.

100-IecIe Froebla
W stulecie założenia przez słynnego peda­

ła Fryderyka Froebla (1840) pierwszego o- |
>*ódka dziecięcego (Kindergarten), urządza
"" a.^to Biankenburg w Lecie Turyńskim wiel­
•ł uroczystość, na którą przybędą reprezen-.
]'<nci szkolnictwa w.elu państw z całego świa­
w Froebel założył pierwszy swój Kindergar-'
'•i własne w Blankenburgu. Dom froeblow­
fo w tym mieście ma być zamieniony na in­
vtijt badawczy.

Ukłucie pszczoły lekarstwem
Berliński profesor medycyny Walter Ruh­

Bpsin stwierdził, te zabobon ludowy, jakoby
łjkłucia pszczół leczyły reumatyzm stawowy,
B^ale nie jest zabobonem, ale najczystszą

fawdą.
Nie po raz pierwszy medycyna ludowa

Wyprzedziła oficjalną medycynę.
I W Polsce natychmiast ;edna fabryka far­
•^ceutyczna wypuściła na rynek jad pszczeli
Bv Postaci maści w tubkach tak, te nie trze­
B* chorych nóg wsadzać do ula. jak to nale­

po uczynić według wskazówek medycyny

ki traktatu Wersalskiego. Idea ta poczęła
się w okresie budzenia się poczucia narodo­
wego a krystalizowała w ciągu calei doby
nowoczesnej. Nie zawsze zaś ona powsta­
wała samoczynnie jako wynik zespalania
się duchowego członków społeczeństwa,
związanych wspólnotą krwi. Była ona czę­
stokroć czynnikiem polityki mocarstwowej
potężnych organizmów państwowych w XIX
i początkach XX stulecia. Zawladn ecie i
władanie podbitymi narodami, czy stwarza­
nie sobie sfery wpływów — to były inten­
cje, których należy się doszukiwać przy roz­
patrywaniu genezy szeregu narodowości i
państw narodowych w Europie.

Przeciwstawianie żywiołowi polskiemu
w Małopolsce Wschodniej żywiołu wrogie­
go mu i tym sposobem opanowanie rozdar­
tej na walczące obozy ludności b kraiu Ga­
licji — jest żródtem powstania idei narodu
ukraińskiego. Umieiętna agit«c°a wśród ludu
ruskiego, zamieszkującego przez wieki we­
spół z ludem polskim ziemię Grodów Czer­
wińskich, oraz miękka i niezdecydowana
polityka rządów Odrodzone) Polski — do­
prowadziły do stworzenia na naszych połu­
dniowych lubieżach zagadnienia, które prze­
stało mieć cechy regionalne a stało się za­
gadnieniem ogólno-państwowym, zagadnie­
niem polskiej racji stanu. Ludność polska,
zagrożona w Małopolsce Wschodniej przez

atak nacjonalizmu ukraińskiego, którego
źródeł dynamiki doszukiwać się poniekąd
należy również i tam, gdzie zrodziła się idea
wzniesienia potęgi mocarstwowej ponad
wszystkich... — zorganizowała obrBnę swo­
ich praw władania tą częścią Rzeczypospoli­
tej.

Obrona to atak. idzie więc przygotowa­
nie do ofensywy, która ma zespolić tę zie­
mię, z resztą Polski na zawsze. Budzenie
poczucia polskości wśród tamtejszej ludno­
ści, rewindykacja dusz ogarniętych wpływa­
mi separatyzmu ukraińskiego, budowa ba­
stionów i murów polskości na kresach, które
by z jednej strony promieniowały polską
kulturę na tamtejszym terenie, a z drugiej
strony stwarzały zaporę przeciwko wpły­
wom zewnętrznym, popierającym ruchy od­
środkowe — to etapy ofensywy, do której
zostało zmobilizowane społeczeństwo ziemi
lwowskiej, tarnopolskiej i stanisławowskiej.

Do akcji tej zmobilizować należy ogół
Polaków i uświadomić im wagę zagadnienia.
Jak aię dowiadujemy, powstaje specjalny
fundusz — Fundusz Obron> Lwowa — za
pomocą którego całe społeczeństwo ze
wszystkich dzielnic Polski dopomoże do sfi­
nansowania tej akcji, która ma zabezpieczyć
Rzeczpospolitą przed ruchami niesłychanie
groźnymi dla całości naszego Państwa.

Wier.

Pen Marszałek Śmigły-Rydz przyjął na audiencji delegację pra.- ownikóu zakładów Stara­
chowickich i deleyicję powiatu iłżycklego, która wręczyła /'. Marszałko-wi akty takupu
na rzecz Funduszu Obrony Narodowej: U haubic, 1S c. k. m . i ponadto 25.000 złotych na

ścigi cz morski.

„Całowanie jest grzechem"

„Nie pozwólcie się całować* i nic całujcie
innych po rękach"!

Takie napisy zjawiły się na wszystkich
slupach reklamowych i we wszystkich miej­
scach, gdzie s.­j umieszczone tablice informa­
cyjne, niedaleko, bo w Łotwie.

Tej na pozór dziwnej i osobliwej akcji
podjęło się w ostatnim czasie łotewskie mi­
nisterstwo kolei, które w głoszeniu tych ha­
seł widzi jedyną drogę, oczywiście w wy­

padku ich przyjęcia się, by wykorzenić do
gruntu gruźlicę, która panoszy się w du­
żych rozmiarach w ostatnim czasie. Drogę
zapobiegania tej strasznej chorobie uznano
za najodpowiedniejszą i o wiele więcej celo­
wą, gdy chodzi o tępienie choroby, niż jej
leczenie, które w dalszym ciągu przedstawia
trudności.

Hasło to przyjmuje się wbrew wszelkim
oczekiwaniom i jeśli nadal będzie modne,
to gruźlica w Łotwie skazana jest bezwzglę­
dnie na wymarcie. W przedziałach wago­
nów kolejowych umieszczono tablice z na­

p;sami: „Całowanie dzieci surowo wzbro­
nione!" W wypadkach nieprz est rz egania
togo przepisu ma prawo interweniować' każ­
dy z konduktorów i skazywać nie stosują­
cych się do tego przepisu pasażerów natych­
miast na płatne grzywny. Ziawily się na­
wet tabliczki z napisami „Całowanie jest
grzechem".

MYDŁEM BY SIĘ MYŁA
ZTTTZ

Doniosły wynalazek
Jedna z firm. mająca swe fabryki w Sta­

rogardzie, na Pomorzu, wynalazła nowy lek
przeciw rzeżączce. t. zw. „Uliron .

Dzięki temu wspaniałemu lekowi kuracia
tej wysoce niebezpiecznej choroby ogranicza
się do połykania pigułek przez cztery dni
po czym następuie zupełni w>!eczenie.

did^M^j^da

DU och.ony przed
angina, grypa, bólem ga'dła. tabletki

Mgr. Bukowrtkłajfw

Odpowiedzi redakcji
w r.• • gaf />••"! MfSMteSMl rj-iekujemy M nr-I?

liet. Z wskazówek eh''me »korzyrtamy.
.\> iv,'v 17 Oairaarle Andrzej — słynny konstruk­

tor skrtyple*: r>l o-l ISH do ]''<f w Krymom* (Wioch.".
Czy rkzypce rą pr"»<l»iwe, m'>«ą pomledz.ee. Wiko do­
brzy fachowcy, ftp. profeeorowie Konserwatorium Mu
tycrtwto w K»u>»l<-«ch.

o. H mi. JuHl »»r»/t»t »EiJ«o»»l »l« przy o>
}*<~|-j m,i szkncla.

'o taSslMlS r» m* wld.ikftw p©»o­
* Itlłll H>!»> zurlfMlzi w nory WfL r»
foli n » 10 -wr *<>r«i7i. »

'tf nu «o mołn» el« odnlf#'
So *ii<ir peiicjrjaret > r^b» " letst••iuje

K J. Cftortow n- 1 l,*l<-tr:a HM roku motos V.yt«
poblpm' od»*!kl do wy»r>kn*r| u: ptea. w n<>»urku ron­
r,ym i<4 hlpotakl, lacląRDlet*] |.r;<-d 1 lipca W32 r. ­

i i 3) jf»«n •risrsyeiłl »» ifxi«ii DI ou»«>«ki i pm*
wricl«i<lnl» 6 prrx-. w Monunku rocr.nym. to ni* «n» ta­

•prra, kiiTT by upowttPial wlfriyrlWa do M­
molrepo podvytll*Bla utrmy procrntowf],

PU karu- Wydatków Ba ubeipl«crenla prywatna »t«
irofna potr^cłi! i doctmdu. po<"'sa1,^|•<'Sf, opod.it.kom |.
eta. ciy to » dochodu z nieruchomieć!, ciy t*» i S*v
chodu od upocałMiia.

V. F . Chr.rtAir /. Zafadnlrzo kiwzty urzodzrtla wi
docinku po*Lnn« byi* pokrynane przaz wl»*c:el«la doa.':
Jedr.nkowoZ w my<! Ubtawy o oclirf.nla lokatorów fo«­
podarz mozi pod»yzazyc czyflai ml»azkaniowy, sdrl
przaz wprowadzenia urządzenia wodociągu wartołć B>:e
arkan a podwytfzyla ala,

„Ch^nńia ;*ii". J»fi to tajemnicą wojakową, e kt"
raj ni* mnliray plaa*.

/. 0a. Ornnn<ov««. Nla otrrymujatny uriajdowy. i,
Bal wygraarea, prtato ala moz»my irh oeia*z«c. im
pi-dsny ..am numer oullgacjl dolarowej nlo padta Ja»«
cze wygrana,

Oorsnll oir(f«t K. P. Banku, o który Tan pył*, a1*
mamy, wl*c nic o nim powiedz e« nla możemy. W kat­
dym raiła aalecamy r»troznoW.. Juz kilka razy t>rt»
atrze|o!lfmy nanych czytrlr.lkńw prr«d nabywaniem na
raty rozmaitych ohlt«»'il od uleaumlennych ajentów I
rwanych banków wzalennle k;if. cle tnajdujacyeb ae n •
terenia Województwa SląaklatO, — 21 Ne podane nam
tumiTf oh!t«ac)l potyczki Inwestycyjnej I 1 II emlfjt
nie piulla Jer.-c/c wye-rana.

K- P. Dubroirllt ITMikw. W mylM Uftawy t dnia .'
marca lPM r. ,a ot>owinzu]nceJ od 1 kwielrla 10SS r. uli
nie tetraaąi al długów zicUnnletych w inrtytucjadi
kredytu długotermlnowogo. labozpleczonych w lletarh
raatawnych, ohllaarlech lub w gotowltnle, b) długów.
iflcla.gnle.tych w bankach r»nstwowych Itd.

wej .

Nieustanna czkawka
Na dziwną chorobę zapadł malarz okrę­

towy Warren Murphy z New London (Sta­
ny Zjednoczone). Od 10 dni opanowała go
nieustająca czkawka. Nieszczęśliwy chory
nie ma ani chwili wytchnienia i co gorsze
wskutek nieprzerwanych ataków czkawki
nie może zupełnie \e$6. Jest on tak osłabio­
ny, że lekarze stracili zupełnie nadzieję u­
trzyminia go przy życiu.

RADlO
Niedziela 5 marca.

KATOWICE. God». 8 .1S Surmy «1e,«kle. *.» Mu­
zyka poranna w wykooanm orkleatry buty „Pokój".
7 10 1'mci ogrodowe na przedwtolniu — pogn<J«rike. T.tt
Koncert poranny orkleatry marynarki wojennej. S.00
Dzlenn k poranny. 8.15 Audycja dla wat. 8» ..Hodo­
zrtlan w warzywnictwie". 8.W Płyty. »0^ „Jak wy­
r.ladala u noe pomoc i mowa" — wygłosi Jarek Wnęk
0 1S Transmlaja naboteóataa I kościoła (w. Krzyta ka.kaM-. r.v w Warszawie. Po nabotenstwie ok. g
K..30 Mjzyka. J1.57 Sygn. czasu 12 ug Por. symfoniczny.
lS.no Wyjątek i plam Józefa Plliudaklego. 18 .06 Prze­
gląd kulturalny. 13 15 Koncert rozrywkowy. 14 40 Co
słychać na Marku - opowie red. Adam Mikulski. 14.60
Popołudni* śląskiego rolnika — audycje elowno-muzy­
lezna. 1S 80 Audycja dla wal. 1S.S0 Robert Schumann:
DavidsbQndlariSnte op. s. 17.00 „Jak preeuje tsau- w
Wilnie?" 17.M Todwleczorek przy mikrofonie. 1930W
niedziela przy teletnloku — audycja reglonnlna 1010
Wiadomości aportowe. 10.18 Audycje Informacyjne 2120
Muzyka taneczna. 23 no Oatatnie wlndomołel dziennika
wieczornego I komunikat meteorologiczny.

Poniedziałek 6 marca.
KATOWICE. Oodi 5 SO - 7.00 Audycja poranna.

700 Dtiennlk poranoy. 7.18 Muzyka z płyt. 8.00 I 1100
Audycje dla azkół. 11.16 Zespoły anionowe w repertua­
ru operowym — płyty. 1187 Sygnał czasu. 12.0S Au­
("ycla rołii.inlowa. Wykonawer: Ork. i chfcr huty „Pił­
sudski". 13.UO Audycja dla kupców 1 reemleelnlków.

13.80 . .Moiart" — audTcJa dl KltPnaiJów. 14i» Maryk*
rozrywkowa orkiestry rozgłośni katowickiej. 14.80 Wia­
domości bletące i giełda. 18.00 Audycje dla młodztety.
15.80 Muzyka obiadowa orkeetry rozgloSnl katowlcklel.
18.00 Pzennlk popołudniowy.­ H.M Wladomołol goapo­darct«. 18 OS Krontka naukowa. 16 86 Konocrt eollsto»
17.16 Z wizytą u fłssnycb dzieci — felieton. 17.28 Kon
csrt orkiestry mendollnlstów. 17 50 „Jsk wykonystad
odpadki" ­ pogadanka. 1800 Za miedzą - audycja
słowno-muzyczns. 18 28 Wiadomości aportowa. lS..*
Muzyka lekke na rótnych instrumentach — płyty. Uł.ł*
Dialog. 19.00 Audycja tolnleraka. U>80 Koncert roz
rywkowy. 2038 Audycje Informacyjne. 21.00 KoneeK
kameralny. 21 86 NowoSei poetyckie. łlSS Tranamlaja
i Krakowa 2300 Ostatnie wtadomołci dneaalka, w»a­
czarnego i komunikat meteorologiczny

Kronika radiowa
Człowiek i jego zawód.

O połlomle technl ., o rozwoju goapodaresfTB pa*­
atwa I jadowolen u człowieka ze awego zawodu doc.y
duje okol.cznoiti czy rdolnctct ludzi odpowiadała
wymaganiom Ich zawodu. — O tym. Jak nalety
lawód obierać, Jakie letnletą metody I grodki praydzłe­
lanla właaclwych ludzi na właao we mlelsoa — ueły»7»
radlrwluchacze polacy w wywiadzie Polskiego Radia I
dyrektorem Inatytutu Porady Zawodowej w Katowloacli
prof. W. Gorz*ebow*klm. A VtSjS eluchamy w fOOsaw

Idzlaelk « owruB o gudv kt.
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SPORT i WYCHOWANIE FIZYCZNE

Mistrzostwa w tenisie stołowym
polskiej młodzieży na Śląsku Opolskim

W Bytomiu odbyli ii* ni talach Boeppdy
Polskiej przy udziale / górą BO zawodi kóa
i nr I ile itołowym polskiej mlo I ((limoazjpm) Bytom. II
dziegy harcerskiej na Śląsku Opo!tklm Bvły [Zgram.:da>ai Kostur (II M
1O pierweza logo rodaaju mistrzostwa, odkądiIV miejsce - dhwia Siegi

lo latnioje ruch hai ••
aka Ojpolakiego Wyniki były następujące: mi­

•twa zespołowe harei rok I n • •• ucz
liceum taiaHoco ar Tarnowskich Q6rach Ni
środa: H*fdrowny puchar Fundacji Dl
1 Zw Polakós a N smciech, II miejsce — ze­
apAIIIZDH-Bytomlllnejsco -ci
•pól Grona S Opoli

afietrzostwa Indywidualna druhen 1 miej­l• |hPal•tai
•. n Tara Odra Hb Nagroda: Pu

drew ny fund egoZ.H.P. a
N

''
iiha mec. Kwoczka u no ej» *e— dh. Koszykówna Byl m\ III n ejsea - l!i

Osidska CBytoml IV on jsce • dh Poliwo­
d/ anka (Opól V W derzanka
(Zabrza), VI m eji * dh rn.vak.Swna (ucz.r•0

Matrzoetwa druhen param
'
: I miejsca —

Tlmkji r Kosi ' Radówna —
Byl i; lll •" ejace — 'Urny Kolatkowna . W
« i — Zabrza.

M . kram!: T miejeee —

KURS NARCIARSKI W TATRACHr 7Wiarzataa•'•ik•'I11kurt­ri '
i Pysrni

i ­o Dasleaieowa) dla naucayciełstwa szkól
•cnhych, iradaieh oeAlaokaztaleąeycfc I aa­

m ryetl w j*w kląsk ago rod
dypl iastntktai lP.7 M;-I K7<!run:aImgr
Bytekieo

\\'v '/.ii Osu scen • Publ cznegi i: i sta ur­
lopów aczestaSkooi kursu w dniach 3 I * kwot­
r ibr jakrowałai caya ataraa i o78pi e ?n >•
k: iadywjduatns aa praejaad kolsja,

Zaj»;r .i pr wad/ino heda w dwóck I
D dla aaawaaaawanych, T. dla początkujących

Zgl izenti kierowa- należy p«l air ni«r
/ • . v ZawHski, G mnasjora Prywatna n Sw.
J, ki Kai adcs, u!. Plebiscytowa, do dnia 15-go
p irca br

K «ata kursu wynoszą około 88 zł od osoby
baa kosztów praajaadu P!a członków P 7. W F.
przewidziana |eet zniżka w opłacie (około 88 zl).

O ROZWÓJ SPORTU i WYCH. FIZ .
W ZAGŁĘBIU

Na terenie całego powiatu będzińskiego
7organizowane zostały gminne komisje
VT i PW. Komisje te zorganizowane zo­
stały w 9-ciu gminach Na pierwszych po­
nedzcniach komisje gminne W i

'
postano­

wiły przystąpić do budowy boisk i innych .
rrządzeń sportowych na terenie Zagłębia. |

Ihwio Torba i Kwara CII M. D H) • - Bytom
l> miejsca, dhwia Kubiołczyński . Nawrocki
ii mnazjpm) Bytom. III miejsce — dhwiaD. IM — Bytom

igarilioalu(XM D
li.) — Zabrze.

NOWE ZWYCIĘSTWO „POŁYKACZY
DYMU"

Kanadyjska reprezentacja hokejowa ro­
zegrała na terenie Belgii dwa mecze z repre­
zentacją Ameryki, wygrywając zdecydowa­
nie 5:1 i 21.

ARNE BORG TRFNEREM PŁYWAC­
KIM

Arne Borg podpisał kontrakt z klubem
pływackim w Tunisie, który mu zapropo­
MtWal stanowisko trenera. Szwed wyjeżdża

| do Afryki jeszcze w ciągu bież. miesiąca.

W NOWYM „AERO
Przyjacielom i sympatykom marki

W NOWE
,\ERO' polecamy

ZYCIE

NAJNOWSZY TYP 1939 r.
T f^.inckl kształt I du>e aiepezeelo techn'c/nc oraz br>r>,ite wyposażeire to
d.ilsze zaleiy now\ch .AfiKO* óO t 50 MP. Dowodem ich wytrzymałości jest:

l-sza nagroda w raidzie do Zakopanego na F IS
zdobyta w kat. 3­cleJ przez p. W . Tarnawą na „AERO

" 50PH—1121km

l-sza nagroda (zloty medal) w raidzie na F IS
urządzonym przez Po'skl Touing Club zdobyła przez p. Kluza z
z Poznania na „AERO" 30 HP.

Nagrody te w\bttnie potwicid*.va w\sok.i klasę marki .AURO" I jej zalety. Przed zakupem no­
arego wozu prosimy wstąpić do przedstawicielstwa 1 przekonać się. Już jedna jazda iiiójna prze­

kona wszvstkcii o wartości wozu

Gen. Reprez. „AER0­AUT0" Sp.zo.o.
KATOWICE ul. Marsz. Piłsudskiego 26 Tel. 326-3S. . POZNAŃ. ,wARKO-AUTO"

ul. Kanaka <6. lei. 15 -36 . GDAŃSK. Samtyasse 8

1 Ks. AUxi, przw>u.iz?zalny ambaindnr rządu
gen. Franco w Londynie.

ANGLIA — AFRYKA

W stolicy Południowej Afryki odbył sic.
• mecz tenisowy pomiędzy Anglią i Południo­
wą Afryką. Anglicy, którzy wystawił-' słaby
skład, przegrali w stosunku 1:7. Jedyny
punkt dla Anglii zdobyła para Scott —
Saundcrs w grze podwójnej pań. bijąc p.irc
południowo - afrykański Craze — Robotni
(r.A , 6:3. W konkurencjach mt.skvh Kirb\iI'arquharson wygrali zarówno gry poje­
dyncze jak i podwójne z Butlerem i Piłby

BUDGE — PERRY
Dnia 10 marca odbędzie się w Madison

Square Garden sensacyjny mecz tenisowy
pomiędzy Donaldem Budge i Pcrrym. Po
r:.z ostatni BttdflC i Perry walczyli ze sobą
przed trzema laty na mistrzostwach teni­
sowych Ameryki w Fo'c-st Hills. gdv obi­
byli jeszcze amatorami. Zwyciężył wówczas
Perry po 5-setowej zaciętci walce Obecnie,
oc/ywiście. trudno przewidzieć komu przy­

padnie zwycięstwo, raczej liczyć się należy
z wygraną Budge.

Bractwa Kurkowe staną się
klubami sportowymi

W Bydgoazczy obradowa! w łych dniach
zjazd prezesów zjednoczonych bractw kurko­
wych Na zjeździe powzięto izorog uchwał,
zra erzających do zmiany dotychczi
charakteru tej orcamzacji. Postanowiono wpro­wadzid do zawodów zamiast średniowiecz­
ny.h t. zw . altówek nowoczesną broń precy­

zyjną. Ponadto uchwalono szereg wniosków,
mających na celu odmłodzenie bractw kurko­

wych Zrealizowanie powyższych uchwal upo­
dobni bractwa kurkowe do normalnych klu­
bów aportowych Fakt ten. zwłaszcza zaś mo­
ment odmłodzeń.a kadr bractw kurkowych
powitany zostanie przez św;at sportowy z
prawdziwym zadowól en; om.

Prezesem zjednoczonych bractw kurko­
wych na rok bieżący wybrano Kazimierza Ku­
jawskiego.

W SZKOLE.
— Jakbyś

' pod/iclil trzy śliwki między
czterech kolegów?

— Zrobiłbym kompot!

Redaktorzy rziałów:
..Z Hm i Kopalń" - Jńzef Kenik.
Diial depeszowr — i/i'heii. Bolesław Cholew*
Dział kroniki (M.liryino-sądowr) i lokalne, mia­

sta Katowic — Wilhelm Mikohiec
Diiai inlormacvmv Aronik> prowincjonalni* —

Ernest Reiss
„Sport i wychowami fizvczne — Stelao Kisił

ke*U
Za ogłoifenia — St<in <łaa R^iman ak Katów c*

G

ITl

78/AŁOCKÓAM/'

29)
W kompaniach w ogóle silnie daje się

odczuwać nienawiść wzajemna różnych na­
rodowości. Codziennie kilkakrotnie przy­

chodzi na tym tle do awantur, a nawet do
bójki. Najłatwiej kłótnie wybuchają w sa­
lach, gdzie śpi po 24 rekrutów różnej naro­
dowości, czasem różnej rasy. Wystarczy,
2c jeden rekrut nie chce wykonać jakiejś
;iracy i każe ją zrobić rekrutowi innej naro­
dowości. Od słowa do słowa rozpoczyna się
k'ótnia, a potem bójka. Rekruci - Niemcy,
w.dząc stronniczość Niemców - kaprali, po­
zwalają sobie najczęściej na prowokowanie
awantur, pewni że im nic za to nie będzie.
Jeżeli sierżant ma dobre oko, to zauważy,
co się święci.

Pewnego razu, gdy miałem służbę pod­
cficera pułku, natknąłem się na rekruta,
iiiująccgo schody wczas rano, jeszcze przed
pobudką. Był to Polak. Słyszałem, jak mó­
wił do drugiego żołnierza:

— Żeby tę Legię piorun spalił!
— Dlaczego przeklinasz? — pytam go.

'

Polak stanął na baczność i zafrasowany
bardzo zaczął sic jąkać:

— Panie... Ja Jeszcze nic znam szarży,
ne wiem, jak trzeba tytułować...

— Jestem sierżantem.
— Panie sierżancie, ja już nic mogę so­

bie poradzić. Kiedyś mój sąsiad na sali,
Niemiec, kazał mi wyszorować podłogę pod
jego łóżkiem. Ja tego nie zrobiłem, bo to
przecież nie do mnie należy usług.wać h>
i.ym rekrutom. Wtedy Niemiec mnie ude­
rzył, ja mu też nie zostałem dłużny. Wpadł
r.a to kapral Schulz i mnie za to dał karę.
Przez dziesięć dni muszę wczas rano, jeszcze
j. rzed pobudką, szorować schody.

Wysłuchałem tego rekruta uważnie i ka­
załem zawołać kaprala.

— Za coś ukarał tego żołnierza?
Nic nie odpowiedział. Zapisałem go do

i aportu i opowiedziałem wszystko kapita­
nowi. Kapitan Lafond był morowym chło­
pem, dał Niemcowi z miejsca trzy dni paki
i zwymyślał za samowolne karanie rekru­
tów.

Cóż jednak ja jeden sierżant mogłem
zrobić przeciw przewadze Niemców? Sam
zresztą miałem dość kłopotu z awanturami
w plutonie. W jednym pokoju spali u mnie:

Norweg, Niemiec, Rosjanin, Hiszpan, Arab,
Anglik, Francuz, Pojak, Czech, Ameryka­
nin, Meksykańczyk i murzyn scnegalski. Jak
tu uniknąć tarć? Nie rozumieją s.ę między
:obą, rozmawiają przeważnie na migi.

Pewnego wieczoru murzyn przyszedł
do pokoju na noc kompletnie pijany i za­
czął tańczyć jakiś dziki, murzyński taniec.
Wymachiwał przy tvm rękoma, wykrzy­

wiał twarz okropnie — a tak się złożyło, że
robił to nad łóżkiem jednego Polaka. Polak
perwszy raz w życiu widział murzyna w ta­
kim stanie; słyszał o nich, że są ludożerca­
mi, zbudzony więc z głębokiego snu prze­
straszył się okropnie. Wyskoczył na kory­

tarz, zaczął biegać tam i z powrotem nie­
przytomny ze strachu. Wpadł na mnie:

­ Panie sierżancie, jak Boga kocham,
murzyn zdziczał albo oszalał, chce mnie po­
żreć.

Wszedłem do pokoju i kazałem wszyst­
kim położyć się spać. Murzyn rakże posłu­
sznie wlazł do łóżka. Wiedział jednak, że

I Polak ze mną rozmawiał, bał się kr.ry, która
go nazajutrz, czekała za nocne awantury, po­
stanowił więc zemścić się na Bogu ducha
winnym koledze. Wyszedł po cichu z łóżka,
rzucił się na Polaka, przydusił go j w przy­

tępię wściekłości ugryzł mu kawałek nosa.
Polak zaczął wrzeszczeć w nieboglosy, wy­

skoczył z sypialni i biegał jak oszalały po
Korytarzach. Wylecieliśmy wszyscy. Pa­
trzę: ten biedak krwawi.

— Co ci się stało? Gdzie twój nos?— Murzyn... Murzyn odgryzł...
Pobiegliśmy pędem do sypialni Murzyn

tymczasem wyskoczył oknem, jak małpa, z
orugiego piętra wprost na drzewo. Kazaliś­
my mu zlczć na ziemię, ale słuchać nie

'
chciał,, skakał po gałęziach, wyprawiał róż­
:ie akrobacje i zszedł dopiero po dwu go­
dzinach, gdy wytoczono na niego strumie­
nie wody z sikawek pożarniczych.

— Gdzie nos?
Murzyn najspokojniej pogłaskał się pc

brzuchu i na migi pokazał, że zjadł go.
Odprowadziliśmy dzikusa do aicsztu.

Polakowi sanitariusz zrobił opatrunek. ( Pc
k lku dniach murzyn został ukarany sześcio­
miesięcznym więzieniem w Colomb-Bechar,
a Polaka strasznie oszpeconego zwolniono
z Legii.

Dzieją się i inne łotrostwa. Starsi legio­
niści wałęsają się między nowicjuszami
sprzedają im za drogie pieniądze różne bez
wartościowe prztdrmoty, pożyczają pienią­
dze na „wieczne nieoddanie"

, wyłudzają er'
tatnie grosze. Rekrut daje się z początku
nab.erać, potem mądrzeje, a wreszcie san1

na nowych próbuie w ten sposób szczęśca.
Tak w Legii było zawsze i tak będzie

to 90 procent żołnierzy Legii rekrutuje się
z byłych przestępców, którzy nie prędko
zapominają o swoim dotychczasowym za­
v odzie.

Po ukończctTU trzymiesięcznego wy­
szkolenia rekruckiego legioniści otrzymuj
drugą ratę swojej premii za wstąpienie do
Legii, nowe 500 franków. Tym razem K
ijż mądrzejsi, nie dają się iuż nabierać, pif;
mądze chowają i idą pić do miasta, bo to jui
ostatnie dni pobytu w spokojnym Sidi-Bcl­
Abbcs, gdzie wino lejc się strumieniami N>
Saharze, czy w Marokko wina nic ma. wo­
dy często brakuje. Piją więc tutaj a pija

"

i\ iewają i wiwatują na cześć Legii. Pijanyi'1
wszystko wydaje się wesołe i zabawne.

{Ciąg olawzy nastąpi.)
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GAZETKA MIKI
TYGODNIK DLA DZIECI I MŁODZIEŻY
WARSZAW* • JASNA tt/St • KONTO PKO. J6*o

Imaidy numer zawiera obrazkowe historyjki Waha Dis­
ney'a Barwna szato aewnetrtna, ciekawa treść i wysoki
poziom literacki tepewnily „Gazetce" uznanie rodziców,
• przyjazd dzieci i młodzieży Świadczę, o tym najlepiej
setki listów, nadsyłanych do redakcji. Nazwiska polskich
autorów mówią same sa siebie: Zygmunt Nowakowski,
Gustaw Morcinek, Janusa Meissner, Hanna Januszewska
i inni. JuS w nr. 0 ukazała sie historyjka „O Panu Ma­
luśkiewiczu i Wielorybie" pióra Juliana Tuwima W nr. nr.
10, II, II poznają mali czytelnicy tycie bobrów według
głośnych książek Grey Owla. Od nr. 16 zacznie ukazywać
sie powieść dla dziewczynek Zofii Kossak p. L „Ociemniała".

W nr. 11 został ogłoszony wielki konkurs rysunkowy
z nagrodami dla czytelników „Gazetki Miki". „G azetk a
Miki" rozchodzi sie w nakładzie 30.000 egzemplarzy.

Preaatneraia mleslęcana -GAZETKI MIKI""jnoil ii. I.SO (Prickas rozrachunkowy 368)

Poważne

Zakłady Przemysłowe
poszukują

do sprzedały namlattek I przetworów
kawow>cb

na teren Górnego Śląska l Śląska
Zaolzlańskego.

Wymagane: gwarancja I referencje.
Olerty pod .Kawa" (813 składać do
Administracji .PolsKl Zachodnie)

'
. (3570)

OKAZJA!

II
z nowoczesnym urządzeniem z powo­
du wyjazdu w komplecie lub poje­
chńrzo do oddań a.

Certy pod .WK. 311* do Towa
rzystwa Rekl.rny Mlftlajnarodowej.
Katowice, R\nek 11.

,0^L,V

uu6*

ntMiMimii wiin

Kino
pierwszorzędne w dużym mieście

sprzedam.
Zeloazenla do B ura Ogłowń

.P AR'. Katowice, D>rekcyjna 10
pod .Kino 2ó\

Ozy znasz jurż perfum 1«J4> wod*;
k- loaskaj

RAMONA?
Ppr&bui; ra*£ — a sortan esz J»jj wr»

lenn k ero
Perfumeria KASA REGI/
Chorzów, Wolności 34. Telefon 411-74

(643)

WAŻNE DLA KATOWIC I OKOLICY!
Znany * eałfj Polar* ipecjalteta z długoletnią praktyką
M TIM.KMAN I Krulrnwn, al. Szlak K) - «yn»laio«
nralent. bandaży etoauiacy )e i nejlepezym I na)ra4y­
kalnlejezyoi eHif klata na rntnegn rod ra tu najnlebei­

ntejeze I al.-/PRZEPUKLINY
(rupt> « par) penftw I aSSSal «• tlee lak. nawał w wy­
pfdkaeh. Cd i la rntnego iyM»i"i bandaże a.r pomogły,
przyJeMM dn aT.jlovle i br.tit* ffKfmrnrat ot 7—1/
warce włącznie w tlnl*1» ,.,«'ii»i»" ul tinrisicki t od
trodr 3~« RD po południu. W Fwou-cu ca* ;J—/» «wrrt
włącznie w Hatrlu C<mtra'nvm, ultgnWjnIIcl
gntn t f>~ ł po południu. l"do»konalone [n-y na rożna
łn!afll»o*>t brmitae I pooperacyjna. ro*ctnf*t g*­
mov» na thon nogi ( MoH — Prósz* Jądz' bezpłat­

nych proepektow i Krakowa,

• Firanki nowoczesne dekoracje okien
MENTZEL, Jlatowico, pi. N . Pilsodikieco 2

LISY
srebrne, niebieskie, krajowe
po cenach najniższych iylko w firmie

M. BAUMINGER
KATOWICE CHORZÓW
•I. Kecktif Ttklifo 11».. ttl 352 08 fjL Wtloatcl W. fet 40S-90

«ze rwrrklrj uwajre na mofe drobne ogłoszenie. (641

Popierajcie kupców
ogłaszających sie

„Polsce Zactiodnfei"

wbieżqcym sezonie wiosennym
najKipi otwarcia nasisgo

w KATOWICACH, ul. Pocztowa 2 (omach ratusza)
REPREZENTACYJNY DOM MODY

(?JŁCC^ćJ^c^^Jy^cc^^^^
POZNAŃ

OTWARCIEwktOtco
w tym olśniewającym przybytku
mody znajdq Panie cały zaczaro­
wany świat barw i deseni zaklęty
w piękno najdelikatniejszych tkanin

• *vwv

KATOWICE

OLA SZAN. PAft
miłe niespodzianki

OBWIESZCZENIE
i Urząd Skadlbcwy w Choramr!*,
Iseo do tfgćAinej wiaifłfmosei., i* <łn «
i<j.rea lOOT ttfiaa «*tamą sprrodan*
.rodzę lfryisctfi oa»tcp\iJ*ce prtetf.
y:

•> 4rc«łr'irr« MXS0 w Chonowne II,
Trzy ul EL M,a>rki 23:
..

"O beewk kalafonii, 20 bersek ss>
,
"u 10 beosak oleju, 1 szsfa o»3pr>kv
trwałe, 10 fcweseł b-wowreł^ crat
Mai Sgimoohód półcieiairowy mar­
U Jmt*raati<>nail".
s f od»'łr'e 1330 w Chor»»wiie II,
pny alit* Gpoltók'eó 19:
IOSJOOO sstiuik oeyly palcoeA 4 me­
Sty pce« brarwmeytinfnro, 1 haspefl.
1 kcwaidRoi, 1 imadRo, WX)o mtr. tcw
m (•w^skoitoirowieKo), 1 wóz rebo­
czy, 1 piec i€ll*»nyi, 94 TretT. rnw że­'azinych, 1 kom ntącry, 7 nivk n • Ay
fw prasie), 3O00 sztuk ramoek do
egel, artz J)40 tatr. kablm r«Nh>­

m nogo. (8678)
i Ursajd Skarbowy w Choraowia,

' I

Obwieszczenie o licytacji
ruchomości.

rnih Seda Orodiklaaa w trtra^h,' ru i, piotr ppłk*. B>al«ey k*D««tiirl«' itb, ul. Rfboloka ar SM DII podet«wi«''
1 kpe. DMkJ* dn nuklloidAj WiMnmó­

•'• 4«\*i (narci IM*r o so4i. Ił.io w'
.,fl'iw»j Oorktl. <xlł>«a»i» «<4 t-f Harta­

fuobftm^Sol, aal^łąrynk do Al*k»nnłr»
• -iflj wtn»i#rn», •klae*)atrab •)« a:

i "lantjnas do wala Siarki „linw",t'*'ft waci okom *n kilo ktMa. S Swtfl
»« około (KI klin k«*da. I wlfn»kl do

7'k» „Dlanolft". 1 mnUtTRT do mt<">oTnlii
,

'»«. I wialni do fboła I 1 rowom
i»kl»»o murki „Petrln" — ouMcowa­
•S laratią mn( ał sio.
tiomn«M moSna o*lnd«/ w dniu liry.
• mlej«co 1 eaaale wyS«] eiturzn

(3571)
'"y- dnie 2 m«rwi 1!>»r.

S. rar.K A. leneroih.

VI Km. SM I 31S/SB.

Obwieszczenie o licytacji
0»la«r.«in. t* dnia > maro* 1»» r. aprłe­

d»m w drodi* publ.cincj licytacji na*iapu­
jące ruchonioici:

a) o «od». 11-te) w Katowicach pTzr ul
rintra Bkargl nr 4:

•rafa dwudrswlowa on»obowa, lamp* wl­
aiaca metalowa, blelltnlarka oriechowa
umywalnia i lu»trera I ptytą marmurO'
wą, azara Jaana i luatrem, 2 aznfki noc­
ne i pyt- marinurowrml, blrllznlarka
Jaana, atol owalny, obrat treiSci rollsij­
n«J. tStal wyścielany gobłllna., anafii
dwudrzwiowa, biurko ciemna, ol.rnt olej­
ny, lrłanka kryta gobelin^ z narzulku
ra«nllk na kalatkl, lółko z materaerni I
wloazak n» gardornbę z lustrem — o«za ­

oowun* na łączna. k»ot« 8*0 łl.
b) o godz. j.-trj w Katowicach przy ul.

Zamkowej nr S:
» ma«/yny do plannla marki „Erka",
„Idenl" 1 „Homlngton", S mn«jyny di
llezpnla marki „Facet" i „Mercwlea"
roamyna alektrycaca do dodawania m
„AJdo', maatjnn rt;c«na do dodnwnn!
Addo" — oazacowane na ln,czna. aum

K.2W al. (HS81
powylate ruchomości molna OKln.daij ł

dniu licytacji w miejscu I czaala wyżej
oznaczonym.

KOMORNMK BADU OROPZKIEOO
rewiru VI w Katów oach.

IV II»fl-*7/31

Obwieszczenie o licytacjach
ruchomości.

Ogtaesam, te w Uroda, dnia * miroa II
r. o soda. 11.46 aprzedam w Katowlea
przy ul. s Maja i»

2 maazyny do aiycla marki „Neumat
wpuezczan* — oszacowane na sum» wn

złotych. (3S"B)
RuchomoScI powyłaze oglądać moina

ćwlerS gndz. przed rotpoezaclom licytacji
aa mlejaru aprtedaty.

KOMORNIK SĄDU GRODZKIEGO
w Kat^wioaoh, rewiru IV.

i Km lsesaia.

Obwieszcrenie e licytacji
Ogltezam. te w drodze pub! cznej lloyta­

ejl aprtadam w dniu 7 marca inftfl r. o go­
dtlnle ló-te) w Katowicach przy ul. Woje­
wódzkiej nr l".

rntne meble domowe — oczaoowane na
mitne ku M. (Stan)

RuchomoSnl powytate oglądać można u
dniu llcyva«JI w mlejecu I Ciaale wytej
oznaczonym.

KOMORNIK RAHU OROnSKIBCO
W Katowicach, rewiru L

Reklama jest dźwignią

przedsiębiorstwa!
Dlatego ogłaszajcie się w naj­
większym 1 najskuteczniejszym
organie ogłoszeniowym Ilustro­

wanym Dzienniku Śląskim

„Polsce Zachodniej
"

OBRAŻAJĄCE PttTPUBZCZENIS

^^

IWACA! UWAGA!
ZAWIADOMIENIU
Szanownym Klientom podaję do
wiadomoici, ze mój skład 3551

instrumentów muzycznych
•1ZINI0SŁIM x Hall Targowej
do nowego lokalu na

al. Dyrelcyjną nr 10 w Katowicach
' piuszę o łaskawe dalsze poparcie

„HARMONIA
"

KSCIUK
Jed>ny fachowo prowadzony polsko­
chnescljański skład te) branży. 3551

11 Km. 2»;/39.
Obwieszczenie o licytacji,

ruchomości.
Komornik Sndu Grodzkiego W Tnrnow­

akch Oornch, rewiru II. Kazimierz łubr,
majney kancalarle w Tarn. Onrach. ullcu
Oroleka nr 17, Da BdatSUwM art. 002 kpc.
podaje do publiczne) wlndomofcl. te dnia 9
marca 11'SB r. o »odz. » « w Rudnych Tle­
karneb. pow. Tarn. Oóry odbędzie ale 1-eza
ntllSSJI ruchomości, nal»ża.cvch do Ry­
azarda llnrre.lt, składających eto i:

1 iHndauera. 1 pary uprzęży wyjazdowej
na i konie, 1 wS wyjazdowych, 1 wozu
platformy. 1 wozu mboozefo. 1 mazzyny
do ezycla. 1 krowy, 1 konia wałacha (>
lat atary. oraz 1 0«le S-mleeleczne —

oeznoowanych na łączna, eum« zł I l'"".
Ruchnmo*c można oala.dać w dniu II­

eyteojl w miejscu l etaale wytej oz.naero­
njrm. (S572)Unia TT lutea-o 1938 r.

KOMORNIK SAPU GRODZKIEGO
rawtru II w Tarn. Ooraeh.

ZAPOWIEDŹ

— Z czejro wnirwkujesł, łt JcaUm
pijany? Cay stajd. że blort ciepłą

kąpiel ra no?

POdaJe fit do ogólne] wiadottoto!. **
1. Stefan Sagę. hulam, wdowiec, tamie.

atkaly W Chorzowie, «1. łtyozyńaklego li,
avn Konttantego I Marianny t domu Salla

8. Pranclazka Pokut/fltka, I domu "«re­
fa. wdowa, zamleazkala w Chorzowie, uli­
oa etyczyńnk ego 18 córka Pyftnl«e»6 I Ma­
rianny z domu Uartoez — aamierzaję ta­
wrzeć związek maltenakl.

O jakichkolwiek uza»e4olonyck prteaako­
daeb małteflekieb upraeza ełe natycbmlael
porwiadomlt nl>ej podplaanego. («IS)

Chnrinw, dnta 3 maroa 1039 r.
(Pieetac)

tRZKON-lK BTAND CTWłl.NKOO
w aaet. {­) Karwat

0»sm-u o,
•SACIUASłc
119 PRZY:

UVIV

CrttrtlKA br rlWaC
WACIHAMle *W<^
ni PRtr: ^*»

Ui.y/iill­
KŁUCIU
POITSZ

IDOMAS
WYROI

UPTEK

POWOPU npirT(r,Pii MIA
LC IKMIAtlE I.TP
<IA W APTEKACH
I GŁÓwHA fPRZEDAZ.
., MI KOLAS CHA
LWÓW KOPERNIKA-I

AASSS

różnego za­
wodu tatwo

zna idziesz dając drobne ogło­
szenie w największym oTga­

nie ogłoszeniowym
Górnego Śląska

Polsce Zachodniej
Słowo tylko 0,10 gt
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Zakup mebli — to poważny wydatek!
Dlatego tei Kupić należy meble solidne i trwale
•ł'1 lat «'s'/\virnni tu nu naszej — todowrid rzetelności i zaufania
ze itiony klientów. — Polecamy w znane) solldnel lako^cl nowoczesne

SYPIALNIE — JADALNIE — GABINETY i KUCHNIE
i II 11 . II po cenach bardzo umiarkowanych. •

GUSTAW BERGERFiNH MEBLI!
NOWA WIEŚ Telefon 510-37 Firma chrześcijańska j

Pralnia
przy td. M kołow.
a)M 11 (r. Kozieł
akej) przyjawuje
wszeiik eg0 fidiaju
bieliznę do pr.in fl.
prjsewsna i che
•u .•/!!. M ezyssezo.
n .i. Firma tkfM
śc juóske.

Szoler
z, różowem prawem
Ja7xiy bez nałogów
Poszukuje posady
Oferty do P. Z podAK

WIO|NA NAI)CH0D7.I!
U znane TĄ najlepsze

irzc^rcw* urraiizer.a d!a

asordynowego czyszczenia
(•Wfl j) pc«.i'i.i

Jan Czerny nast. Chorzów
W.itesro te*, już ler«z przy--ył„\ e do r-a< swoją
w i.set.r .ą aWdeKkf d-> esjWeaeS-O.

BBYBKA OMLUGA — NAJLCPttl
WYKONANO — NAJTAJkOI CENY

14 wlanych r«!<;-'a'ów we w -?y«tk eh
wix*r»vh r •. l . h r., Śląsku.

— Ttitfeny 411-. V. . IM'.".

Zwedwre naszego wzorowo urząlc v<-gc Bajktr
óu tTK«e ncs*«'pć po trp­

• MMte (144)

Macistrat mijstn Bielska rozpisuje

nieograniczony przetarg
na MprgWI eh<-l:i '.ów i jozdmi po włożeniu ka­
lia o!. ktrj\T3ncizo w B<l-ku.

Skl.d .­.ne ofdrt do dn.:a U marca 1P30 roku
gv(fe. 10 na urzęde wych f rmuilarzaeh. Szczegó­
!y na tajH atak urzędowych. <6. *>0)

BIRMISTKZ:
T>r Przybyła m. p.

Niedość zachwycać się lotnictwem!
trzeba z nieco korzystać i latać! — Tanie
ceny biletów. — Informacje: P. L . L.

' LOT"
Lotnisko, telef. 145 i 135 i większe biura

podróży.

Czy zna
Pani już?

nowe mydło „Kollontay z pral­
ka"? Kupiec chętnie je Pani po­

każe. Ładna, praktyczna forma,
jasny, delikatny kolor i specjalnie
miły zapach podoba się każdej

Gospodyni. Kto je już próbo­
wał, jest nim zachwycony. Nic

dziwnego, że wzbudza zachwyt,
bo niezwykle to mydło zawiera

specjalnie dużo gliceryny, boraksu
i czystej esencji cytrynowej. Jak

wiadomo, są to składniki, które
chronią skórę i bieliznę. Nowe

mydło „Kollontay z pralką'* jest
tylko o parę groszy droższe od

zwykłego mydła jędrnego, ale za
to tym większą sprawia przyjem­

ność mycie się lub pranie tym
m ydłem. Spróbujcie — a prze­

konacie siq\

Mowę

festowie£e TSpSS

połata

Ple

DROBN GŁO
Im |ffy>>

panów
O^rej pre-zenej: w
kaidej mejscowo­
*ei 6ia>ka, pc»*u
l ;•''• r. prezentacja•;iAiii­
}•/.••i..Zacni

­> • •:. e. wyra­
fr.i\lzamy".

Zarobisz
nauczywszy s ę ła­
twych domowych
przemysłów I nf o r­
macje n«dsyłają
cym 50 groszy Mj
rz»ksmi iriżyn er
Ingwer. B ałysto*

bieSny
Jlusarz­

mechanik
iwm .ch-dowy, wwiako do w 35
p-<z u'. <iwar.y. śią­
Kacy mają. p'orw­
azeń.­twn. — Zgło­
«zon:a kerewać d-c
Akm. P. Z. pod
.>-•„ <he .ny

".
(039)

POSAD
POSZUKUJĄ

inżynier
maszynowy

lM 29. kawaler,
praktyk* HMHtt
iv.e, szu\«po­
*: iy jako kerc/w­
JI k warsz'a-Su. ry­
t wmk, do dzclu
sprzedaży. fał
r;aa pod J07P1'
B BTC Ogi>' <l(ń
Stattcra. Kraków.

(3566)

Szofer mechanik
M at,<u.c•
raz/.;n>. Herm M
flgtht jłi7.<iy —

WWMIMI POOM
. o*-r>b- we

eSftanMeai noto
hu«y. I
aMKHNHłl i tekar­
5twa <bi.r• :
ra<!<? zar«z Mb P&.
Zr. tj. T r.-zyn Zn­
ehodai, *».J«N
fi 16. Borowski.

(«M)
B e?!a

maszynistka
ssm.­d''- «"na, P!•
".<o-r .>m ecka ko­

napoadantka ^ pi
siraeuu* lt«wj p0"
sady W cv/'<"n
prwnjtfta Z.­'­
saen a do Adot P.
Z.p'-l ,^rjz".

(611)

•39323

Za Lśyw..r.y tnetc­t\' i '.-•'•) mc'.'
v er c'rzyma (ii *orą

stałą oraca
fn ną. Of>r'y
r: A'u.P.Z.ped
n­ .4019". (615)

Panienka
17 Tr Ta PO--"Z"VJ­
je ed nwt w.c
< i Kłjehftn ej j«i­
ł tA-mdrlł!lt,i —
(bdTMM ob je.na)

A!-TI.P.Z.prd rr
„13".

'.571)

Tokarń e
rewfilwerÓAK<>. '.'<•
zairke Bo!iNfaiin| I
•rpjkg ImPI 7a
|gtOHfc^. Of. p~d
.. Mec-han 'k" doMe
,lzynarr(ii)

­
v(^n Ba

ra QfłoMc4 Wt»­
szaw-i, Wć«rrix • i
nr 11. (3M8)

Zawsze świeże
ryby wed-zone,.

dorsz *m.iż,.ry k<-i
Miap rybM far
dynk w dużym wy
rH>r7" peoea Sklari
Ryb Przybyła Clio
rzów I, Jjeelirń
• ka 5 Mltf 402-27,

Artykuły techn
kreślarskie, druki
— listy lirmoHO.

«pee
drak d.s o . prze.
my-!u. Do*taW|
b itrewe, wy ki mi.

d":e itane:
Księgarnia Mikul­
skiego. Katowice,
Mariacka 2. Telcf
312 42 N..prawa
w:e-cz .:ych pór.

(9097)

Lis,

Obuwie

na merę w najno­
wiroyoh fatontch.
Gębicki. Katowice,
Praaeoaka 17.

(554)

Jtal naimdl wi '­
ti1aón

•'( '•­;•> ..li, n c'">(­
koh, eHTW( rycli
t.p. po ci:i"ch naj­

­i iMpafc. M . Bau­
mineer, K., U m 0»,
Kcchaflcw-k < go 2.I.p^ Chomów I.
Wclacdci 37. Tei.
86248, tff-90.

(640)

cchó d

„Polski Flar
MA do «p:-7>ed \ft:t
I>o ojrlanicna:
bm. (w-terek) cd
jr.ilz.. 8—12wua­

.ih /-n ­

kłjd^w Mtk za'
Kato* e* Dfbraw­U10.B
Cmaeda ra m'

cjs­
f (610)

Perski dywan
d-uży i msry, obrc­
zy stare, nwkarc
Blctaj ?;>rz.­'<ls.m p­
k^Y-nc.OfdoP
Z. pod 3704.

Stolarnia
bole B'«Mt| 7. pa
w«lrj chi-r.by ta­
no do mracdMi a­
Oferty do Rei>r. P­

Z. Chorzów prd nr
. 4523". (646)

Lisy

Książki
iriywane z różnyoh
dz edz.n w edzy !;u
piije — apraad ije
Anykwcr at, K i.
chanewsk ego 2.

Paszyny
IdO szyc:;, ,.Pf.,fH
„S njzer" Miszyny
d0 PISANIA mwe

'' użv*,ine. naj'aI
j:"3.jro Maja 30.

Dog
' . aa!aa!fjCMy d*•iirzedan | l .' do

Aun. P.Zpod
„D,«" wz-glclne
Mi 314-14

.^rcibme% kansd
nemgdLit.d.w
WJCflk m wy berze,
po c.ns;h kenku­
rencyjnj­ch, tylko
u m s:rz.i kośaiw­
ric!«Cg Baumince­
ra, Coontm I, PI
M. Pilsoiakefo
(Ryn<'k) 6. Tdaf.40008 Fii ne
pc i ,i'li m. (642)

PlateLucowiane
wn:~zz,',.,hV
INfcr ka -12 d"
pipriadtao-l Oferly
do P. Z. Chcrzó,v
pod i.ni

S',>rzt dom tan^o

ceŁły
w Mkok* e, Pod
kw=ka 28, tei. n­

21079,

P<ajlocfc!a J<i:«
r!c:r.e

trzypokojowe
urządzenie

k-Uichne w calcś;
db eaadciow>o dr
ipraedao!*, e-werrl.
:j;k7.e d; cbjecia 5
prkejowe ni c- '•<
k^niiortcwe nada­
jące s.ę dU IckaTM
dwokat*. w śród­
alaleo. Oferty do]

P.Z.pd3702

Książki, nuty,
czasopisma

papiery
dostarcza K> cpar­
Bi| Górsk ego. K«
;<w e Mryńska 4
t«i 334 71.

IWAGA!
Górnośląskie

Biuro „T ransakcja"
iv. ­

>;
­!a ar, w\bdf

m". kan cne, do
mów skladjw BM.
jątków zemskcli1

pełaca:
Willę p v'«ą k< ii­
fortewą nrwa. 10

ofc koejii ItttmkA680 mtr. 0f
22 70O zł, h pottA
na 40 la! 3 pree
Ce ra 45 000 7>\.
Dompętrwy6u­
b'tkaC>', elek ry.v3.
wedecat, CfTÓd W
K;itrwca.- h . Coia
70W zł.
„TRANS AK CJA"

Katowice,
ul WarriY 1

Telefon 355 54

Jurata
w-Tc kcarfortwf,
u dw tii tackan!owi
(rkazyjn'e sprze­
dam. 32 000 f0tó«
tą. Of r-v „PAR"

Peznań ped „51 i"

PlĘkra perrea
•w'c!1<ości 605 m?,
w Cyi.rsń:k n Le­
sie k^ło B'<!s'ka,|
połączeń e wedcc r>
giiwj i elektrycztic,!
cigredzeno. d ibrn

dfiofjak
w cenie zł

1 600 do apraada­
na­ hfotlMejai
Rtprezemte.oja Po«iski Zach. Bel4.0
Nad Npreim 2, pod
„Oitczja".

Maszyny
dap*m» od 100
al, gw arant w enę
Bogusław Bugaj,
Katowice, P Isiw*­
k r^o 30.

Kopolniak
•OM o «Ti w'e\.­:s
Ekdć, pcw­jżn. 1*:
•lość pcw;żnym fir
śred>n'cv W)kłW?M
•i. Of. „PA R" K»
\,',v M „53370".

Domy
i wBe w Watwa­

wie, Iteemjafai Ktokow'e i na cabm
. śia-'.­. i oraa mająt­
ki siCtBOk e do 10
tys. n­.6:cr. Ickalc
borowa i ni easka
B a, P i'*4 tyikf.
„F OR TUNA". Ka
t-,w ,-e,u!PBMku
i'tęo 6. Ttiefn
30181. (637)

PoamkoJt cd 1-jr­
kwietnia iMMktow

pokoju
przy pelik ej red?
n'e z użyć'cm ła­
zienki w poludn <i­
wej cz4,iśc. Kate.w
Wyczerpujące iidoP.Z.pedM
taaeki («l»)

Pokój nieumebl.
ewtnt .7.koeb1a
wyna''inę. M;ś.v<.!
Katon ee Bela Ta
tom*, ifckp 16.

Słoneczne
4-p. hel meszA.in-f
z kcmfTUm w
wej w Cl, w Chorio
wena digdayek
mcimkaeh <<1 l-#>e
kw e:n;a rb. do «v
nfdae!a. Oferty oo
P. Z. p;d nr 350.

4-poko owe
m'es?ikcn'c z kom­
fortem cd 1 IV
do wynajęć a w
My siewcach. Z*!e
aacci a p.d teJef n
220.82 (602)

Popierał nr7etnv*'
kr»łowv?

Sigella
•froler do podłóg

W nowej willi

3 pokojowe
ilnnce-mc m'esz'ko
ne z tarasem i ew.
a foraica do wy­
najęć a. Oglądsc
12—14 (Oda, Cho­
rzów I, Hajducka58I.p. (647)

NAUKA i
WYCHOWAŃ I4E

Kwalifikowana

naucz-ciclka
pnyajoiK

'
aivja d<-> Iklasy g'

mn«zj:^l,.­

nei. W adrym<śe:
M''kckwi?ka 15a­

m. 3 cyd 12—14.
(623)

Na '\ychowan e
odda*

niemowlę
wibreręce,ZJ
mcsę.znym wy­
Tia^n-dzen em O­
forty do Ae)m. P
Z. pod nr JHMP.

(58-1)

Kapelusze
maak i I dajnek i
do czyszczenia '

prartTąaonrweai a
1^0 z<ł, kaa^akWM
przefasr rr winę na
apreadąd 2 zł. Łu
tiw'i-e . Stare w ej­
si

'.<a 3. w podwórzu

Ogrodnictwo
przy za-kl^dze dla
\r. t ci w Darkowi*
jest do wydz erta­
w ena­ Ogred i c­
two ekadnmja oke­
|Q fl hekŁ. ogrodu

pla Biższe wa
demcśc odtieia P 1
ski Czerw Krzyż.
Ka''ow ce Dl V.c
Acelna 8, H> « "3
leży tei składać o­
ferty.

Warszawianka
crj

­iplcmrcwana na­
u'cizyi?.eJ'ka udziela
lekcji języków:
pilskiego, nem ec­
iekajet fcoooaefc e­
go — ceny przy­
stępne. Katowice,
Stawowa 20, m. 6

(608)

Fotografie
eejitjnme szybkęd'brze. tan o Avia

Film. Młyńska 3.

plac
rusztcwen cwy
Kate wicac'.i IdoIII
dbszaT 303 — 600
m3. Oferty z poda­
nem CZ^TTSZU do
P. Z. pod 3705.

Sztandary
tanio. terminowo i
soldn e wykonuje
z gwarantowanych
materalów „Sztu.
ka Kościelna", ślą
sJ <a Artystyczne
Pracown a Sztan
darów. Katowice.
Maraeka 7 III
r ;tro — Telefon
344 64.

Do UY.Izor-żaw- »•
na w Paaeeyae
dom mieszkalny
| .:• n ó-lrtn m.
3 000 ni­. ZaH
na Józef w a* ek,
NatljOą, Perac­
kiego 10. (024)

Garaż
do oraadaela w
centrum R
towc,4mnoty•d
dworea, TaL MT8I
. 33785

Kto wypożyczy
na2ktaonoał,c
trzyima eiihrą sta­
lą pracę f zyczną
Oferty do AJm P
Z. ped BraikSltM"

(645)

Administrację
drmu przvjm'c 'ic>­
c wy za ulałem wj
Bacrodaet) cm. Zgł
d0 P. Z. r*d „50"

Akademik
56 lat, poszukuje
kkcji pcls'k'cgo u
pań. Zig­łoszen a do
P, Z. ped 3625

PENSJONAT

„SIĄZACZKA
K. MaczyAakiei

WISŁA
Drzyt Dz echc ak

Telefon 186
Obok szkolnych k>
renów narc arsk d

Ceny preyiłępnł
Otwarty

przez cały rok

Szukasz pracy
itiaidziesz ia *
OMmoca drohnvcl
xr(os2en w Poi»
"p 7-.» .hridnie'"

Polska musi by'

allna t lednollt
To hasło Naczelnego

Wodza roalizuio ZWIĄZEKREZERWISTÓW

W NOC KARNAWAŁOWA.

Ktoby wiedział
miejsce Mmieszfaa­
n'a Wacława Mar­
cclci?o Petryków­
skiego, urpdzcinegcwWarszawewr.
1911, syma Stani­
sława i Katarzyny
z Zychów, ostatnie
zam ewzika^ego w
Warszawie — po­
informować Kon­

systorz Kwangelic­
ko - Reformowany.
Wilno, Zowalna 11.

(C32)
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